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IDEOWY PODKŁAD WOJNY
Niemcy rozpoczynając obecną 

wojnę okazywały całkowite lekce
ważenie interesów innych naro- 
’ów i pogardę dla współpracy mię-" 
zynarodowej. Myślały one i mó
wiły wyłącznie o swoich własnych 

celach. Potrzeby innych narodów 
miały być całkowicie podporządko
wane interesom niemieckim. Nie 
było mowy o jakimkolwiek mię
dzynarodowym porządku rzeczy, 
a jedynie o zaspokojeniu potrzeb 
narodu niemieckiego. Przestrzeń 
życiowa dla “ niemieckiego narodu 
panów ” miała, być zapewniona si
łą w tej wojnie. Pojęcie zjedno
czonych narodów i uwzględnienie 
ich interesów nie znajdowało żad
nego wyrazu ani w propagandzie 
niemieckiej, ani w wystąpieniach 
przywódców narodu niemieckiego. 
Pojęcie przewodzenia, a nie współ
pracy miało być podstawą stosun
ków międzynarodowych.

Poglądy niemieckie polegały za
tem na zupełnym zaprzeczeniu po
jęcia moralności międzynarodowej, 
uwzględnianie interesów innych 
narodów utożsamiane było ze sła
bością i degeneracją. Zupełny 
i bezwzględny egoizm narodowy 
miał być udziałem zdrowego i sil
nego narodu niemieckiego.

W ciągu wojny zaszła w tej 
dziedzinie w Niemczech duża 
zmiana. Wśród rekwizytów wojny 
totalnej obok czynników siły i za
straszenia zjawiło się pojęcie 
— współpracy międzynarodowej. 
W stosunku do narodów ujarzmio
nych przez Niemców na terenie 
kontynentu europejskiego zaczęto 
używać niespotykanego dawniej 
określenia aliantów. Zainicjowano 
spotkania z przywódcami nowych 
aliantów i zapewniano o chęci bli
skiej z nimi współpracy. Jedynie 
w stosunku do Polaków droga ta 
była zamknięta. Z powodu niesły
chanych krzywd, jakich Polacy 
doznali, politycznego postawienia 
sprawy polskiej przez władze oku
pacyjne, w szczególności w stosun
ku do granic, oraz bezwzględnego 
oporu społeczeństwa polskiego, 
kierunek polityki niemieckiej stał 
się prawie nieodwracalny.

Ostatnio zjawiły się zapowiedzi 
ogłoszenia przez Niemców nowego 
planu politycznego ustroju Euro
py. Pod Europą rozumiano tym 
razem"już nie tylko teren przezna
czony dla ekspansji niemieckiej, 
ale wspólność interesów zamie
szkujących ją narodów. Wysunię
to pojęcie -jedności i wspólnoty 
międzynarodowej całego kontynen
tu europejskiego. Można być róż
nego zdania, czy polityka ta obli
czona jest na dłuższą metę, czy też 
jest ona tylko wyrazem taktyki 
czasowej, wynikającej z wyczer
pania sił niemieckich na froncie 
wojennym. Być może, że polityka 
ta jest jedynie przejawem obłudy, 
ale wszak obłuda nie jest niczym 
innym jak hołdem złożonym praw
dzie i cnocie przez występek 
i kłamstwo.

Zmiana metody niemieckiej jest 
w każdym razie uznaniem, że po
lityka oparta jedynie na sile 
i gwałcie, nieuwzględniająca zu
pełnie dążności innych słabszych 
narodów, była błędna i niemożli
wa do utrzymania na stałe. Okaza
ło się, że oparcie się jedynie na sile 
i przemocy i bezwzględny egoizm 
narodowy na stałe były nieko
niecznie najlepszą bronią, nawet 
z zupełnie egoistycznego nie
mieckiego punktu widzenia. Gdy
by Niemcy od samego początku 
poza siłą fizyczną, wniosły były do 
swego wysiłku wojennego również 
jakąś pozytywną ideę ustroju mię
dzynarodowego, byłyby może 

w stanie przeciągnąć na swoją 
stronę ujarzmione narody euro
pejskie i byłyby osłabiły w ten 
sposób polityczne położenie alian
tów. Jednakże za późno już było 
tworzyć nowy front wspólnoty 
europejskiej ze względu na fakty 
dokonane, których nie można już 
cofnąć i odrobić..

W przeciwieństwie do polityki 
niemieckiej, Alianci stanęli od sa
mego początku działań wojennych 
na stanowisku współpracy między
narodowej. Jako główny cel woj
ny wielkie demokracje wysunęły 
nie zdobycze i rozszerzenie tery
toriów, ale utrwalenie pokoju po
wszechnego i dobro wszystkich 
narodów, zarówno wielkich i sil
nych, jak mniejszych i słabych. 
Zasadę tę podkreślano stale zarów
no w przemówieniach brytyjskich 
jak amerykańskich mężów stanu, 
w mowach ChutchilTa i Bevin’a 
Roosevelt’a i Wallace’a. Wojna ta 
— mówiono — jest nie tylko woj
ną narodów, ale walką idei i świa
topoglądów. “ Karta Atlantycka ” 
oparta jest na zasadzie idealizmu 
międzynarodowego.

Okazało się jednak, że nawet 
w tak ważnej sprawie i w tak prze
łomowym pkresie trudno jest 
osiągnąć całkowitą zgodność po
glądów. W obozie Aliantów istnie
je różnica poglądów na cele wojny 
i na charakter przyszłego ustroju 
politycznego świata i Europy. 
Przeciwstawiając ideologię Zjed
noczonych Narodów ideologii nie
mieckiej, trudno jest z drugiej 
strony zaprzeczyć, że poglądy obu 
stron niekiedy wzajemnie na sie
bie wpływały i wzajemnie się krzy
żowały.

Z jednej strony poglądy demo
kracji na formy współżycia mię
dzynarodowego Narodów Zjedno
czonych wywarły pewien wpływ 
na postępowanie Niemiec. Z dru
giej strony trudno jest twierdzić, 
że idee niemieckie pozostały 
bez wszelkiego wpływu na ideolo
gię aliancką. Zdarza się, że pu
blicyści Zjednoczonych Narodów 
akceptują bezwiednie poglądy sze

rzone przez propagandę i politykę 
niemiecką. Uzasadnia się podobne 
stanowisko tak zwanym reali
zmem politycznym.

Pojęcie o konieczności tworze
nia wielkich obszarów kosztem 
mniejszych narodów dla rzekome
go lepszego zabezpieczenia pokoju 
jest niczym innym, jak doktryną 
niemieckiego imperializmu total
nego i dążenia do przestrzeni ży
ciowej. Poświęcenie interesów 
mniejszych państw potrzebom 
wielkich narodów, nie ma nic 
wspólnego ani z pojęciem Zjedno
czonych Narodów, ani z “ Kartą 
Atlantycką.”

Wodzostwo, FiLhrenschaft czy 
Leadership, wielkich państw na- 
rzuczone mniejszym narodom nie 
jest zgodne z demokracją. Dzisiej
sza epoka nie mogłaby się pogodzić 
z pojęciem narodów-wasalów. Od
rzucanie czy przeinaczanie postu
latu samostanowienia narodów 
jest próbą cofnięcia demokraty
cznego rozwoju narodów do epoki 
Świętego Przymierza. Pomysł 
ustalenia granicy wpływów rosyj
skich nad Odrą różni się tylko 
geograficznie, lecz nie ideowo od 
chęci oparcia niemieckiej prze
strzeni życiowej na Wiśle czy 
Dnieprze.

Można mieć duże wątpliwości, 
czy zwolennicy podobnych poglą
dów są najlepszymi obrońcami 
choćby najbardziej realistycznych 
i egoistycznych interesów swoich 
narodów. Mieć własne cele wojen
ne i mocno przy nich obstawać jest 
narzędziem prowadzenia wojny. 
Przyjmowanie poglądu wroga mo
że osłabić własny wysiłek wojen
ny.

Było by nieszczęściem—nie tyl
ko dla interesów państw małych, 
ale i wielkich — gdyby Narody 
Zjednoczone wygrywając militar
nie, przegrały ideowo, gdyby zwy
cięskie czołgi alianckie miały toro
wać drogę zbliżonym do nie
mieckich poglądom na formy 
współżycia międzynarodowego.

Dlatego należy przywiązywać 
wagę do wynurzeń na temat przy

szłego współżycia międzynarodo
wego tych mężów stanu, polityków 
i publicystów, którzy podnoszą 
glos w obronie charakteru ideowe
go strony alianckiej w wojpie 
obecnej, którzy przestrzegają, aby 
nie zatracić ideowego podkładu 
wojny, pomagając w ten sposób 
Hitlerowi.

Nie będę na tym miejscu przy
pominać przemówień wielkich bry
tyjskich i amerykańskich mężów 
stanu, Churchill’a, Roosevelt’a 
i Wallace’a, bo wszyscy je pamię
tają. Natomiast chciałbym zwró
cić uwagę na niedawno ogłoszone 
poglądy wybitnego publicysty 
amerykańskiego Herberta Agar’a. 
Jego książka opublikowana kilka 
tygodni temu jednocześnie 
w Wielkiej Brytanii i Stanach 
Zjednoczonych, p.t. “A time for 
greatness ” spotkała się zdaniem 
moim, ze zbyt małym zrozumie
niem i uznaniem ze strony prasy 
i emigracji polskiej. Stanowi ona 
głęboką obronę ideowego cha
rakteru tej wojny.

“ Barbarism is the eternal 
enemy ” — mówi Agar. Wszystkie 
narody mają jego zdaniem w so
bie jednocześnie dwie dusze: du
cha cywilizacji i ducha barbarzyń
stwa, ale wśród nich jedynie na
ród niemiecki głosił od wielu po
koleń, że duch barbarzyństwa nie 
niszczy, ale odradza, a cywilizacja 
jest jedynie formą schyłkowości. 
Jeżeli Hitlerowi uda się zwalczyć 
cywilizację i demokrację, zdobę
dzie on też wszystko inne.

Nie walczymy — mówi dalej 
Agar, cytując prof. Fox’a — o pie
niądze, nie walczymy o rynki, nie 
walczymy o wyższy standard ży
ciowy, walczymy o idee. W okre
sie obecnego największego kryzy
su historycznego każdy naród wy
brać musi jedną z dwóch dróg, ro
bić to, co jest koniecznością dla 
niego, albo nie robić nic — zaś 
konieczne jest to, co ratuje ducha 
narodu.” “ Nie możemy uciec od 
historii ” — powtarza Agar za 
Abrahamem Lincoln’em.

Wobec podobnych zapatrywań

r
Polski “ Commando ” z psem-maskotą

H. Agar wysoko musi cenić i pod
nosić rolę Polski w tej wojnie. 
Było koniecznością — mówi on — 
żeby Polska walczyła, żeby Jugo
sławia walczyła i została fizycznie 
zamordowana. Mogłyby one z ła
twością zawrzeć pokój i żyć dalej, 
ale w tym wypadku umarłyby na
prawdę. Obecnie zaś są żywe du
chem. Są wiecznym długiem na 
sumieniu ludzkości. O ile nasz 
świat ma w ogóle przyszłość przed 
sobą i one mają w nim przyszłość.

Widzimy zatem, że ideowy cha
rakter sprawy polskiej znajduje 
uznanie i zrozumienie w sercach 
i umysłach ludzkich. Nie każdy 
potrafi wyrazić te myśli tak 
pięknie i dobitnie jak Agar, ale 
tkwią one, choćby podświadomie, 
w duszach i umysłach ludzkich.

Zasada wygłoszona w jednym 
z ustępów książki Agar’a : “ A 
real politic is applied ethics ” 
/prawdziwie realna “Realpolitik” 
polega na zastosowaniu etyki/ — 
jest być może zbyt skrajna 
i jednostronna, ale niewątpliwie 
kierunek polityki oparty na zasa
dach etycznych służy zarówno in
teresom całej ludzkości, jak i in
teresom narodu, który ją stosuje. 
“ W hat is morally wrong, cannot 
be politically right ” — mówi po
dobnie czynny polityk angielski 
Sir Richard Acland.

Dotyczy to też w szczególności 
Polski, jako kraju, który się znaj
duje w szczególnie trudnym 
i skomplikowanym położeniu mię
dzynarodowym. Nasz wkład pozy
tywny do wspólnego wysiłku zjed
noczonych narodów — pomimo 
ostatnich rozczarowań — powi
nien wydać owoce. Natomiast to 
co w historii ostatnich 20 lat Nie
podległej Polski, w dziedzinie 
wewnętrznej i zagranicznej, było 
sprzeczne z tradycjami polskimi 
“ za waszą i naszą wolność ” było 
niewątpliwie szkodliwe i obciążyło 
naszą kartę historyczną. Propa
ganda własna i obca może lepiej, 
czy gorzej wykorzystać i oświetlić 
takie, czy inne fakty i zdarzenia, 
ale nie może ich całkowicie wyma
zać i wykreślić.

Leży w interesie Polski, żeby 
jej polityka wewnętrzna i zagra
niczna była w zgodzie z dążnościa
mi Narodów Zjednoczonych. Przy
szłość Polski leży w sharmonizo- 
waniu, a nie w przeciwstawianiu 
jej dążeń interesom Narodów 
Zjednoczonych. Dobrym polity
kiem jest ten, kto w tym duchu 
prowadzi sprawę polską. Jeżeli 
nawet potężne państwa stawiają 
na kartę wspólnoty międzynarodo
wej, czynić to musi tym bardziej 
Polska.

Polska nie była i nie chciała być 
Chrystusem narodów. Ze stano
wiska zdrowego rozsądku polityka 
taka byłaby nie tylko nierozsądna, 
ale i niemoralna. Ofiara jednostki 
dla dobra narodu czy ludzkości jest 
czynem szlachetnym. Jednakże 
naród nie jest jednostką abstrak
cyjną, lecz ciałem zbiorowym. Ofia
ra z interesów rodaków, aby ob
cym, dalszym ludziom działo śię 
lepiej, byłaby czynem zbrodni
czym. Ale byłoby również szkodli
we popaść w drugą ostateczność 
lekceważenia dążeń innych naro
dów i interesów wspólnoty mię
dzynarodowej.

Epoka dzisiejsza stawia to samo 
wymaganie zarówno w stosunku 
do wielkich jak i mniej potężnych 
państw: pewnego ograniczenia 
ich dążności na rzecz wspólnoty 
międzynarodowej. Wierzymy, że 
w tym kierunku idzie historia.

HENRYK STRASBURGER
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Szkic sytuacyjnyPOD ZNAKIEM BOMB 
LOTNICZYCH

Atak lotniczy na Włochy oraz 
przedpole Włoch — Sycylię, Sardynię 
i zabraną od Francji Korsykę — 
trwa.- Lotnictwo amerykańskie i an
gielskie uderza w dzień i w nocy od 
wyspy Pantellaria po Livorno. Ataki 
lotnictwa sojuszniczego są zdecydo
wanie ciężkie; najtwardszy opór na
potkano bodaj na Sycylii i kto wie 
czy nie dlatego Sycylia jest mniej 
obecnie odwiedzana, aniżeli n.p. Sar
dynia. RAF i Amerykanie badają, 
gdzie znajdują się punkty najsłabsze, 
opukują obronę przeciw-lotmczą, 
usiłują zniszczyć lotniska wroga.

Tego rodzaju akcja nie może być 
z natury rzeczy czymś bardzo 
szybkim; przekonaliśmy się w czasie 
Battle of Britain, jak się odbywają 
takie rzeczy i że nie można oczeki
wać od razu bardzo Spiesznych wy
ników. Czy akcja lotnicza na przed
pole Włoch jak i na rdzenne Włochy 
poparta zostanie niedługo już jakąś 
inną akcją — lądowaniem*!  — o tym 
nie możemy jeszcze decydować.

Żyjemy w każdym razie w nastro
ju oczekiwanią. Pogłoski i doniesie
nia mnożą się, depesze o koncentra
cjach w Gibraltarze, w portach afry
kańskich i t.d., podawane . przez 
ajencje prasowe państw “ Osi, do
wodziłyby, że istnieją możliwości 
nagłego uderzenia. Byc może, że. m- 
waz ja wyspy Pantellaria^ jest jed- 
nym z pierwszych posunięć, Sardynii 
następnym zjcolei posunięciem. Wy
da je się, że atak na Sycylię wyma
gałby większych sił i że jest przypu
szczalnie trudniejszym zadaniem.

Bez zajęcia przedpola Włoch — 
szczególnie Sardynii, która ma do
skonałe położenie — nie można pra
wdopodobnie przejść do ataku wprost 
na rdzenne Włochy.

W tym samym czasie Rzesza otrzy
muje nowe cięgi. Ataki przenoszą 
się w coraz to inne ośrodki. Po Essen, 
Dortmundzie, Duesseldorfie, Duis
burgu, przyszła kolej na Wuppertal. 
Nasilenie bombardowania Rzeszy nie 
słabnie. Przeciwnie, uzyskujemy 
zdaje się — nareszcie! — pewnego 
rodzaju regularność bombardowania. 
Nie jest to jeszcze ów atak “ round 
the clock," który się zapowiada, ale 
w każdym razie wysiłek jest nie tyl
ko ogromny, ale i stały. O to właś
nie chodzi.

Marszałek lotnictwa Harris zapo
wiedział, że bombardowanie nie zel
żeje. Sir Arthur Harris, szef 
“ Bomber Command ” wierzy w ude
rzenia lotnicze. Co się jednak tai za 
jego przepowiednią? Czy Sir Arthur 
uważa, że bombardowanie Rzeszy 
jest jedyną formą ofensywy*!  Czy 
z napomknień. Churchilla w Wa
szyngtonie nie można by wnioskować 
również, że tegoroczna ofensywa 
w stosunku do Rzeszy będzie utrzy
mywana wyłącznie na planie lotni
czym? Tygodnik “Tribune" zapy
tuje się w n-rze z dnia 29-ego maja, 
czy znaczy to, że t.zw. master plan 
co do Rzeszy, polegający na stałym

bombardowaniu lotniczym, jest da
lej utrzymany? Czy znaczy to, że 
w tym roku nie można się spodzie
wać lądowego uderzenia na Rzeszę?

Trzeba odczekać z takimi wnioska
mi. Być może jednak, że w ramach 
programu tegorocznego leży przede 
wszystkim rozbicie Włoch. Trzeba 
by przypuszczać, że rozbicie Włoch 
i “ wybombardowanie ” Włoch z woj
ny zajmie jakiś czas. Jeżeli tak, to 
w tym roku nie byłoby zbytnio czasu 
na większe zadania. Tego rodzaju 
wniosek zdaje się nasuwać lektura 
licznych artykułów i rozważań stra
tegicznych w pismach brytyjskich. 
Zobaczymy niedługo, czy jest słu
szny, czy nie jest przedwczesny.

PRZED UDERZENIEM 
W ROSJI?

Doniesienia angielskie i neutralne 
mówią, że uderzenie niemieckie 
przyjdzie do połowy czerwca. Pisma 
brytyjskie podkreślają, że “ jeżeli 
Hitler nie uderzy, uderzy Stalin.” 
Z narad niemieckich na północnych 
odcinkach oraz w Finlandii wynika
ło by, że Niemcy uderzą od północy, 
że starać się będą za wszelką cenę 
dostać Leningrad i Moskwę, w na
dziei, że to przecież musi dać jakiś 
wynik. Trzymanie na Kaukazie 
przyczółka kubańskiego jest zada
niem niezwykle trudnym i trzeba 
przyznać, że tutaj armia niemiecka 
dokonuje nadzwyczajnych rzeczy. 
Trzymanie tego przyczółka dowodzi, 
że wojska niemieckie chcą jednak

23 maja: Polskie dywizjony 
myśliwskie osłaniały dwie wyprawy 
bombowe. Wszyscy piloci polscy po
wrócili.

24 maja: Dwie polskie załogi 
“ intruderskie " dokonały wypadu 
nad teren okupowany przez nieprzy
jaciela. Wszystkie załogi polskie po
wróciły.

—Polskie dywizjony myśliwskie 
osłaniały wyprawę bombową. Wszy
scy piloci polscy powrócili z tego 
działania.

25 maja: W W ąszyngtonie 
odbyła się konferencja prasowa pre
zydenta Roosevelta i premiera Chur
chilla. W czasie tej konferencji 
Churchill oświadczył, że wojna bę
dzie prowadzona równocześnie z jed
nakową siłą w Europie i Azji.

—Polskie dywizjony myśliwskie 
osłaniąły dwie wyprawy bombowe. 
Wszyscy piloci polscy powrócili.

26 maja: W nocy z 25/26 
polskie dywizjony bombowe brały 
udział w bardzo silnym nalocie na 
Düsseldorf. Wszystkie załogi polskie 
powróciły.

—Tej samej nocy, polskie załogi 

w odpowiedniej chwili podjąć działa
nia także na południu. Nafta kauka
ska nie przestała nęcić Niemców.

Z chwilą uderzenia w Rosji, wy
jaśnienia linii ataku, siły tego ataku 
/który, jak donoszą pewne źródła 
brytyjskie, może być równy sile ude
rzenia z lata 1941-ego/ będzie moż
na dopiero ocenić zamiary i plany 
niemieckie. Nie wiemy, czy Rosja 
przejdzie do kontrataku w czasie 
trwania uderzenia niemieckiego^ czy 
znowu poczeka do jesieni. Wszystko 
co na ten temat można by powiedzieć 
będzie przede wszystkim i głównie— 
prorokowaniem na ślepo.

ZŁE CZASY NA U-BOOTY
Wojna podwodna przybiera obrót 

dla Niemiec zdecydowanie niepo
myślny. Nawet sami Niemcy czują, 
że trzeba jakoś wytłumaczyć swoje 
niepowodzenia, skoro Hans Fritsche, 
najpopularniejszy komentator radia 
niemieckiego, musiał szeroko udo
wadniać swoim słuchaczom, że nie 
można zawsze topić tak szybko, jak
by się chciało i że muszą być gorsze 
miesiące po wybitnie dobrych.

Faktem jest, że używanie lepszych 
konwojów oraz coraz większa osłona 
lotnicza sprawią, że niemieckie okrę
ty podwodne są przyciskane - coraz 
bardziej. Ostatnie starcia świadczą, 
że straty w okrętach podwodnych są 
coraz większe. Zatopienie 3 czy 4 czy 
nawet 5-ciu okrętów należy dzisiaj 
do pewnego rodzaju normy w więk
szych starciach, a udział bombow-

“ intruderskie ” wykonały loty nad 
tereny okupowane przez nieprzyja
ciela. Wszyscy lotnicy polscy powró
cili.

—Naczelny Wódz gen. Sikorski 
przybył do Kąiru w drodze na Środ
kowy Wschód, gdzie udaje się celem 
dokonania inspekcji oddziałów Armii 
Polskiej na Wschodzie.

27 maja: Polskie dywizjony 
myśliwskie wykonały zadanie “ wy
miatania ” nad terenem okupowa
nym przez nieprzyjaciela. Wszyscy 
piloci polscy powrócili.

—Zakończyły się narady połączo
nych sztabów brytyjsko-amerykań- 
skich w Wąszyngtonie. Osiągnięto 
zupełne porozumienie — jak głosi 
oficjalny komunikat — co do przy
szłych działań na wszystkich 
teatrach wojny.

—Generał Sikorski odbył konfe
rencję z ambasadorem Romerem 
w Kairze. W konferencji tej ucze
stniczył gen. Anders, dowódca Armii 
Polskiej na Wschodzie.

—Arcybiskup Nowego Jorku 
Spellmąn odwiedził oddziały Armii 
Polskiej na Wschodzie.

28 maja: W nocy z 27/28 

ców coraz bardziej przekreśla ra
chuby niemieckie. Stworzenie sku
tecznej osłony lotniczej będzie dopie
ro wtedy zakończone, kiedy od brze
gów brytyjskich do amerykańskich 
rozciągnie się jeden parasol lotniczy. 
,Na razie jeszcze sporo do tego bra
kuje, ale już lotnictwo okazuje się 
coraz bardziej śmiertelnym wrogiem 
okrętów podwodnych.

Przypuszczano nię od dzisiaj, że 
lotnictwo i na tym polu okaże się 
potężną bronią. Posiada ono 
bowiem olbrzymie zalety — rozległe 
pole widzenia, wielką szybkość, 
a więc te rzeczy, których nie może 
mieć w tym stopniu kontrtorpedo- 
wiec ani żadna jednostka nawodna. 
Wypatrywanie okrętów podwodnych 
i dobieranie się do nich jest niebywa
le ułatwione przez posiadanie silne
go lotnictwa przybrzeżnego. Z dru
giej strony należy przyśpieszyć two
rzenie sił, któreby zapuszczały się na 
wielkie odległości w morze. Jeżeli 
połączy się te dwie rzeczy, to połę 
działania okrętów podwodnych skur
czy się od razu.

Doniesienia jakie ostatnio nadcho
dzą, mówią, że w licznych wypadkach 
niemieckie okręty podwodne wołały 
wyjść na powierzchnię i walczyć na 
wodzie, aniżeli zanurzać się /crash 
dive/. Nawidoczniej bomby hydro
statyczne /depth charges/ stają się 
dla nich coraz bardziej nieprzyjemne. 
Szanse uratowania się w walce na 
powierzchni są oczywiście niepo
miernie większe, aniżeli przy zanu- 

polskie dywizjony bombowe brały 
udział w bardzo silnym nalocie na 
Essen. Wszystkie załogi polskie po 
wykonaniu zadania powróciły do baz.

—Tej samej nocy polskie załogi 
“ intruderskie " wykonały lot wgłąb 
terytorium nieprzyjacielskiego. Je
dna załoga polska nie wróciła.

—Polskie dywizjony myśliwskie 
przeprowadzając “ wymiatanie ” nad 
terenem okupowanym przez nieprzy
jaciela zostały zaatakowane przez 
myśliwców niemieckich. Jeden pilot 
polski nie wrócił.

—Generał Sikorski, przebywając 
w Kairze, złożył wizytę głównodowo
dzącemu wojsk alianckich na Środ
kowym Wschodzie — gen. Sir Henry 
Wilsonowi, z którym odbył dłuższą 
rozmowę.

29 maja: Prasa przyniosła 
nowe szczegóły o ożywionej działal
ności bojowców polskich w Kraju.

—Polskie dywizjony myśliwskie 
osłaniały wyprawę bombową. Po wy
konaniu zadania wszyscy piloci pol
scy powrócili.

30 maja: Nastąpiło spotkanie 
generała Giraud z generałem de 
Gaulle w Algierze.

Z tygodnia na tydzień

rżeniu się, gdzie na powierzchnię 
wypłynie raczej plama oliwy, aniżeli 
załoga.

Dowodziło by to, że straty w per
sonelu okrętów podwodnych są du
że i że załogi zaczynają odczuwać te 
straty. W wojnie ubiegłej okręty 
podwodne Rzeszy ucierpiały srodze, 
szczególnie w maju 1918-ego. Posy
łano wtedy po 15 okrętów podwod
nych miesięcznie na dno /ale już na 
zawsze/; miesięcznie 800 oficerów 
oraz marynarzy ginęło w falach. 
Obecnie topi się o wiele więcej. Na
wet jeżeli przyjąć, że Rzesza posiada 
o 150 procent więcej okrętów pod
wodnych, aniżeli w wojnie świato
wej /niektórzy uważają, że ma ich 
o 300 procent więcej/, to jeszcze stra
ty, jakie ponosi ostatnio niemiecka 
flota podwodna są zbyt ciężkie, by 
mogła je znieść przez czas dłuższy.

Jeżeli sojusznikom uda się opano
wanie grozy okrętów podwodnych, 
to wówczas ostatnią ka/rta niemiecka 
zostaje przekreślona. Szwedzkie 
pismo “ Goeteborgs Posten " wypo
wiada taki właśnie wniosek, zazna
czając, że społeczeństwo niemieckie 
łudzono przez bardzo długi czas, że 
okręty podwodne wywalczą, jeżeli 
nie zwycięstwo to — rokowany po
kój,albowiem stworzą dla W. Bry
tanii położenie bez wyjścia. "

Dzisiaj nadzieją ta kruszy się na 
oczach społeczeństwa niemieckiego.

KU UGODZIE W AFRYCE 
FRANCUSKIEJ

Spotkanie generałów de Gaulle 
oraz Giraud dochodzi nareszcie do 
skutku i możliwości stworzenia jed
ności francuskiej są dzisiaj lepsze, 
niż kiedykolwiek. Generał Georges, 
który zjawił się w Afryce i oddał do 
dyspozycji generała Giraud jest 
doskonałym nabytkiem dla Francji 
Wolnej —jako człowiek charakteru, 
decyzji, dobrej wojskowej przeszło
ści.

Okazuje się, że pomimo całego 
krzyku tych wszystkich, którzy wo
łali, iż Roosevelt z Churchillem po
pierają Vichy, że Giraud to właści
wie prawie zdrajca a Eisenhower to 
“ politycznie niemożliwy człowiek ” 
— rozwiązanie w Afryce było jedy
nie słuszne i dobre. Nie było ono 
szybkie, ale dało wyniki. Nie można 
tego rodzaju procesów przyśpieszać, 
nie można działać pod wpływem im
pulsów. Doszło się dzisiaj do wyni
ków rzetelnych, a ten sam generał 
Eisenhower, który był niemal “ po
litycznie nieodpowiedzialny” /jak 
wołały pewne pisma radykalnego 
chowu/, dzisiaj chwalony jest jako 
taktowny i rzeczowy człowiek.

Droga, obrana przez Roosevelta 
i Churchilla była słuszna. Krzyka- 
ctwo okaząło się raz jeszcze niesłu
szne. Nawoływania tanich demago
gównie potrafiły, na szczęście, od
wieść kierowników polityki alianckiej 
od przeprowadzenia całej sprawy 
w należyty sposób.

Londyn, dnia 31-ego maja 1943.

ZBIGNIEW GRABOWSKI 

Afrykańskie zwycięstwo Sprzy
mierzonych, którego ostatnia faza 
odbywała się pod znakiem lotnictwa, 
wprowadziło świat wojujący w 
drugi okres działań ofensywnych. 
I oto początek tego okresu, jego 
pierwsza faza, rozwijać się będzie 
w powietrzu. Celem walk będzie 
przewaga w powietrzu nad Morzem 
Śródziemnym i wybrzeżem włoskim.

Już w tej chwili wydawać by się 
mogło, na podstawie dotychcza
sowych wyników osiągniętych przez 
R.A.F. i lotnictwo amerykańskie, 
że szale zwycięstwa przechylają się 
definitywnie na stronę Sprzy
mierzonych. Rzeczywiście, pierw
sze dni walki przygniotły tak silnie 
do ziemi “ Reggia Aeronautica ” i 
“ Luftwaffe,” że podobna opinia 
wydaje się całkowicie usprawiedli
wiona.

Mimo woli patrząc na to, co się 
dzieje na Sycylii, w Kampanii i 
północnych Włoszech, nasuwa się 
podobieństwo z dziejami 1939 roku, 
gdy to lotnictwo polskie ulegało dzie
sięciokrotnie przeważającej sile, 
sprzętowi i uzbrojeniu przeciwnika. 
Nawet stosunek sił w tej chwili, 
kiedy to piszemy, jest podobny. 
Również cele działania lotnictw 
Sprzymierzonych są jednakowe z 
ówczesnymi celami “ Luftwaffe ” 
nad Polską. Cele te są następujące: 
a/ zniszczenie baz lotniczych prze
ciwnika na ziemi, b/ zniszczenie siły 
lotniczej przeciwnika w powietrzu, 
c/ działanie na moral ludności.

Niewątpliwie wyniki będą do
datnie, lecz nie należy bynajmniej 
spodziewać się, że wszystko pójdzie 
gładko i przeciwnik stale nie będzie 
w stanie przeciwstawić sile siły. 
Znów wracając do analogii 1939 
trzeba sobie uzmysłowić fakt, że w 
Polsce lotnictwo od razu nie tylko 
utraciło swe bazy (przy czym ostat
nie zostały zabrane przez uderzenie 
od tyłu armii sowieckiej), lecz także 
nie miało dalszego zaplecza. Per
sonel i materiał ruchomy znalazł się 
w Rumunii, częściowo na neutral
nych Węgrzech, a więc po za akcją.

Włochy posiadają jednak tyły 
bardzo obszerne i szerokie zaplecze 
okupacji niemieckiej, mogą też liczyć 
na pomoc z Niemiec, która, jak się 
wydaje—nie będzie najmniejsza. 
Mimo pogłosek pochodzących ze 
źródeł neutralnych, które wskazy
wałyby na to, że Niemcy raczej wy
cofują swe siły lądowe z południo
wych Włoch, niż je wzmacniają, 
mimo wielce prawdopodobnych za- 

Nowości lotnicze
pewnień dyplomatów, iż w tej chwili 
ambasador niemiecki w Rzymie v. 
Mackensen stara się jedynie o to, 
by nieunikniona kapitulacja Włoch 
stała się raczej ciężarem dla Sprzy
mierzonych, niż szkodą dla interesów 
niemieckich — trzeba zachować 
ostrożność w ocenie sytuacji. Z po
mocą lotniczą dla Włoch należy się 
poważnie liczyć. Bowiem Niemcy 
muszą walczyć o czas.

Jak to w tej chwili ogólnie wia
domo Niemcy jeszcze rok temu po
wzięli bardzo zasadniczą decyzję 
przestawienia produkcji lotniczej z 
bombowców na maszyny myśliwskie. 
Nie wiadomo było dotychczas — w 
jakiej mierze. Obecnie możemy z 
całą pewnością stwierdzić, że w 
takiej mierze, iż to równocześnie 
oznacza przejście z organizacji 
ofensywnej na defensywną.

Następstw tej decyzji na większą 
skalę, a więc i działania wielkich 
zgrupowań myśliwskich, należy spo
dziewać się w najbliższym czasie. 
Może za miesiąc, może za dwa. Niem
cy przestawiając swą produkcję, mo
gli uzyskać wiele. Zdaniem fachow
ców pozwoliło im to skoczyć z ogólnej 
produkcji 2800, na 4300. Oznaczało 
by to podniesienie produkcji maszyn

bojowych o jakieś 50 procent. 
Nadto w czasie, gdy “Luftwaffe” sta
nęła wobec kryzysu załóg, ułatwia 
to niepomiernie szkolenie ich i uzu
pełnianie. Produkcja pilota my
śliwskiego jest po za tym szybsza, 
niż produkcja pilotów bombowych, 
nawigatorów, czy specjalistów z 
pośród załogi.

Wyniki decyzji przestawienia pro
dukcji dadzą się odczuć tedy na polu 
walki zwiększeniem dyspozytywu 
bojowego “ Luftwaffe.” Tutaj 
zaznaczyć należy, że “ Reggia Aero
nautica ” znajduje się w takim sta
nie, że mimo nominalnej siły 1500 
samolotów pierwszej linii nie za
waży chyba na szali. Sprzęt włoski 
jest raczej przestarzały a pro
dukcja pod wielkim znakiem zapy
tania. Niemcy rozporządzają pewną 
rezerwą strategiczną w obrębie sa
mych Niemiec, nadto mogą wycofać 
pewne siły z Francji.

Otóż ostatnie wiadomości, które 
napłynęły ze Szwajcarii, jak 
również z innych krajów neutral
nych wskazują na to, że owa stra
tegiczna rezerwa została ruszona i 
skierowana do Włoch, pod rozkazy 
Kesselringa. W następstwie musi 
dojść do walk, które mogą w zna

cznej mierze utrudnić lotnictwu 
Sprzymierzonych częste przenikanie 
dzienne na głębokie tyły włoskie, 
ograniczając je chwilowo do pro
mienia zasięgu lotnictwa myśliw
skiego działającego z baz tuniskich.

Jak się dotychczas przedstawiała 
sprawa podziału niemieckiego lot
nictwa myśliwskiego na poszczegól
nych frontach? Możemy zrobić 
następującą tabelkę:
Myśliwców dziennych nocnych
Front rosyjski 400
Front śródzie

60
mnomorski
/Włochy, Bał
kany etc./ 250 90

Północna
Francja 350 200

Niemcy 220 500

1220 + 850 = 2070
Ogółem tabelka wydaje się praw

dopodobna, gdyż wiadome było, że 
dotychczas “ Luftwaffe ” posiadała 
około 2000 myśliwców (traktujemy 
tę cyfrą najogólniej, bez precyzowa
nia rodzaju myśliwstwa).

Należy się tedy liczyć z zasileniem 
frontu włoskiego 200-300 myśliw
cami, z tym, że w pewnej nawet nie
dalekiej chwili możemy być świad- 

Każdy żołnierz Polskich Sił Zbrojnych w Wielkiej Brytanii 
jedną książkę—dla żołnierzy Armii Polskiej na Wschodzie

Nakładem “ Książnicy Polskiej,” 242, Hope Street, Glasgow 
ukazał się 

pełny przedruk zbioru wierszy powstatych po kampanii wrześniowej 
i wydanych konspiracyjnie w Kraju

p.t.
ANTOLOGIA POEZJI WSPÓŁCZESNEJ

Przedmowa Tymona Terleckiego
Cena 2sh.

Czysty dochód na Fundusz Pomocy dla Polaków w Rosji

kami wprowadzenia masy 1000 do 
1200 myśliwców rozmaitego rodzaju 
już z wyników ostatniej produkcji 
zarówno sprzętu jak i pilotów. Do
tychczas ten odwód nie grał i nie 
jest notowany. Grać będzie, jak 
wskazaliśmy uprzednio w przyszłości 
najbliższej 4-8 tygodni.

Skierowanie cennej rezerwy stra
tegicznej z Niemiec do znajdujących 
się w przededniu klęski Włoch ma 
ważne cele: osłabienie siły ofensyw
nej Sprzymierzonych i zmuszenie do 
sięgnięcia przez nich do rezerw z 
terenów Wielkiej Brytanii czy 
Ameryki. Wiadomo zaś, że o ile nie
mieckie linie zaopatrujące są sto
sunkowo krótkie i bezpieczne, o tyle 
Sprzymierzonych nawet mimo ol
brzymiego skrótu, uzyskanego przez 
oswobodzenie Morza Śródziemnego, 
przecież ciągle są dłuższe i pozo- 
stają w zasięgu niemieckich okrę
tów podwodnych. Gdyby to się uda
ło, “ Luftwaffe ” mogłaby doczekać 
się swych wielkich rezerw.

Front zachodni stał się w tej chwili 
dla Niemiec frontem, na którym nie 
spodziewają się własnych działań 
ofensywnych. Niemniej front zasy
piać nie może. I tu znajdujemy 
wytłumaczenie obecnej taktyki nalo
tów “ Luftwaffe ” na Anglię. Jak 
zwykle Niemcy działają nadzwyczaj 
oszczędnie. Mimo osłabienia liczeb
ności niemieckich jednostek w pół
nocnej Francji, Londyńczycy powinni 
się-przygotować na jeden czy drugi 
poważniejszy “ Blitz.” Będzie to 
tylko zależne od niemieckich możli
wości zebrania raz czy drugi na 
jedną noc mniej więcej stu bombow
ców a takie możliwości ciągle jeszcze 
istnieją. Także nie ustaną naloty 
o charakterze wybitnie nękającym.

Sprzymierzeni tymczasem trwają 
w ofensywie lotniczej na wszystkich 
frontach, przy czym główny wysiłek 
skierowany jest naturalnie na 
Niemcy i Włochy. Działania pro
wadzone są według dwojakiej takty
ki: masowych nalotów na okręgi 
przemysłowe, oraz niszczenie ma
łymi, specjalnie szkolonymi jednost
kami szczególnie czułych punktów w 
systemie organizacji przemysłowej 
czy komunikacyjnej Niemiec. Przy
kładem tych ostatnich działań było 
zniszczenie tam w Ruhrze.

Kto wie, może w miarę rozwoju 
wypadków, ta druga taktyka weźmie 
górę nad pierwszą. Następne mie
siące działań przyniosą nam bardzo 
dziwne niespodzianki właśnie w dzie
dzinie lotniczej,

M. J. GORDON
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tów przyszły komandor dostał się 
na letnią praktykę do pińskiej flo
tylli. Był to cios w ambicję. Ka
deci marynarki U.S.A, pływają na 
Hawaje. Pamiętasz te pływające 
fortece i te nazwy: Honolulu, 
Borneo, Filipiny. Same słowa 
pachną wiatrem i przestrzenią. 
Mówią o dalekiej egzotyce, czaru
ją. Widzieliśmy to na ekranie. 
Biali dżentelmeni schodzą ze sta
lowych potworów na kwitnący ląd. 
Witają ich beztroskie, piękne 
dziewczęta wieńcami kwiatów 
i śpiewem.

Jak daleko nam do tego. Już 
nie chodzi o marzenia o Morzach 
Południowych, o groźnym Pacyfi
ku, ale nawet Bałtyk nie był do
stępny w tym roku dla Grudziń
skiego. Inni szczęśliwsi poszli 
tam na pływanie. Zwiedzą może 
Estonię, pptrącą o Danię.

Kadeoi marynarki U.S.A, znają 
Buenos Aires i Rio de Janeiro. 
Znają Caroliny i Markizy. Wy
chodzisz z głową pełną szumu z ki
na i nagle w te słowa migocące 
brylantowo, pachnące pomarańczą 
i magnolią, brzmiące melodią ha
wajskich gitar, wpada nazwa — 
Pińsk. Wstrząsasz się. Z błękitne
go snu wchodzimy w szarą rzeczy
wistość. Lecz już wtedy zastana
wiające, że się nie skarżysz, nie 
żalisz, nie lamentujesz. Twoja je
dyna reakcja na przykrości i nie
powodzenia to zaciskanie zębów.

Po jakimś czasie nadchodzi 
Twój list. Polesie Cię urzekło. Na 
dużych arkuszach papieru, drobny
mi literami tworzysz dla mnie epos 
tego kraju. Nie znam jeszcze wte
dy Polesia, lecz poznaję go przez 
Twoje zmysły. Senność rozlanych 
wód, cisza ostępów leśnych, ta ci
sza z pierwszego dnia stworzenia 
świata, ukazuje mi się, jakbym 
sam wędrował przez tę krainę 
wzdłuż i wszerz.

Na jakimś zapadłym ostrowie 
ląduję z Tobą w tajemniczy i nie
nazwany wieczór. Spotkamy chat
kę na kurzej nodze. Dym smolnia- 
ków bije w niebo prostym i zdecy
dowanym słupem, jak dym z ofiar
nego stosu Abrahama. Ten dym 
jeszcze się nie zaraził dwudziestym 
wiekiem. Puszcza zazdrosna i ła
koma strzeże dostępu niepowoła
nym.

Na progu kurzej chatki zjemy 
wieczerzę z rybakiem. W płócia- 
nej, samodziałowej koszuli i par
cianej siermiędze ten starzec wy
gląda również biblijnie. Żywi 
nieufność ku nam, obcym przyby
szom. Lecz duch puszczy urzeka; 
rzuca na nas swoje tchnienie. Sta- 
jemy się bliscy tym drzewom i wo
dom, zaczynamy rozumieć ich ci
szę.

Wtedy starzec zaczyna prawić. 
Tłumaczy nam gusła. Dziś wiem, 
że nie jest to nic innego, jak pra
wa równowagi pomiędzy światem 
zewnętrznym, a pierwotną duszą 
człowieka.

Wtedy jesteśmy wyżsi ponad to. 
O trzy kilometry drzemie w roki
cinach motorówka. Za tą motorów
ką jak za pierwszym ogniwem łań
cucha idą ogniwa następne: 
elektryczność i radio, bezrobocie 
i propaganda, nadprodukcja i kry
zys, Ford i kryminalna powieść, 
kino i bóg dwudziestego wieku 
rządzący miłością i nienawiścią, 
bóg wywołujący wstrząsy i wojny, 
najstraszliwszy z wszystkich bo
gów, jakich kiedykolwiek miała 
ludzkość, bóg zwany naftą.

Postępowsi więc wtedy o ten ca
ły aparat wyższej magii jesteśmy 
nieczuli dogłębnie na bajania 
biblijnego rybaka. Spływa ono po 
nas wierzchem, mimochodem. Lecz 
nawet wszyscy bogowie dwudzie
stego wieku nie uchronią nas od 
zachwytu nad duszą tej dzikiej, 
bezdennej krainy. Z ziemi i mo
czarów, z drzew, z dymu i płomieni 
ogniska unoszą się szepty i kusze
nia. Poddani ich rytmom i prze
pływom siedzimy na tym ostrowie, 
aż do czasu, gdy zorze poranne 
wezmą w swe posiadanie niebo. 
Wejdziemy wtedy na zawsze ca
łym sobą w tę mowę puszczy, jak 
do domu z sosnowego drzewa, 
pachnącego żywicą, do domu, któ
ry przytula i obejmuje. I wtedy 
już nie będziemy żałowali, że nas 
ominęły Hawaje, wyspy Salomona 
i Alaska.

Ukończyliśmy szkoły. Zaczęły 
się sypać lata. O, lata niepowrot- 
ne! Pamiętam to mieszkanie na 
Oksywiu z oknami oplecionymi

I. Gdynia

STEFAN ŁASZKIEWICZ

bluszczem i patrzącymi na morze. 
Było słoneczne i proste, jak jego 
właściciel. Dębowe, ultranowo
czesne biurko, tapczan obity ciem
nym granatem, krzesła. Na ścianie 
kilim ze znakami zodiaka. Na 
biurku duży żaglowiec. W oknach, 
powtarzam, zawsze stało morze 
i słońce. Szemrał bluszcz. Płynę
ły obłoki.

Pamiętam, zawsze gdy wchodzi
łem do tamtego mieszkania, mia
łem wrażenie, że wchodzę w czyjeś 
życie, które nie potrzebuje żadnej 
osłony ani tła. W mieszkaniu, jak 
w zwierciedle odbijała się ta pro
sta, żądna przestrzeni i ruchu, du
sza. Poznawałem domy przełado
wane przepychem lub przepełnio
ne nędzą. Nie biorąc zresztą krań- 
cowości, poznawałem wiele domów 
przeciętnych ludzi. W domach 
tych jednak, czasem zaraz za pro
giem, leżała atmosfera dążeń za 
przepychem lub dobrobytem, za 
posiadaniem lub miłością, za zdo
bywaniem lub wypoczynkiem. 
Z mieszkań tych domów, jak z za
wiłych rebusów, można było wy
czytać jak napór namiętności 
kształtował ludzi i powodował ni
mi. Z tysiącznych przedmiotów 
oddzielała się dusza człowieka for
mowana pod naporem świata. Jak
że mały i blady wychodził często 
człowiek po tym rebusie.

Mieszkanie na Oksywiu miało 
dla mnie coś ze starogreckiej świą
tyni i coś ze szklanych domów 
przyszłości. Gdy przekraczałem je
go progi, pozostawiałem na- 
zewnątrz osad z zetknięcia się ze 
światem i ludźmi. Gdy opuszcza
łem je czułem się, jakby wykąpany 
i odświeżony, a sylwetka mego ko
legi nabierała teraz dopiero wła
ściwego światła i ukązywała się od 
wewnątrz.

I myśląc wtedy o nim, widzia
łem go, jak przemykał się nie
postrzeżenie w swym granatowym 
mundurze poprzez ulice miasta. 
Był niepokaźny, nierzucający się 
w oczy i nikt nań nie zwracał uwa
gi. , Gdyby się pojawił na 
dancingu, nie dostrzegałaby go 
żadna z dziewczyn. Za to pasował 
doskonale do okrętu, jak pasuje 
górnik do . podziemnych sztolni. 
Był na swoim miejscu w piekle 
kotłowni starych torpedowców, pę
dzonych nie ropą, lecz*  węglem. Ja
ko najmłodszy oficer’mial służby 
jedną po drugiej.

—W lecie pół biedy — mówił — 
Ale wyobraź sobie w zimie.

Usiłowałem sobie wyobrazić. 
Rozgrzany, opływający potem wy
biegał w przejmującą do szpiku 
kości północną wichurę.

—Wytrzymujesz? — pytałem.
—Trzeba — odpowiedział.
Do tego czasu miałem wyrobio

ne pojęcie, że służba na morzu jest 
zdrowa. Każdy inny nie uchronił
by się od warknięcia: — Psia 
służba, Grudziński mówił do mnie, 
jak mówi chirurg o operacji do 
drugiego chirurga:

—Za duże różnice temperatur. 
Widziałem to sam. Stalowe 

drzwi były tak gorące, że parzy
ły/ O kilka kroków bielił się szron 
na blachach. Nie zdziwiłem się 
zupełnie, gdy pewnego razu do
stałem list usprawiedliwiający 
chorobą dłuższą przerwę w kore
spondencji. Grudziński przeszedł 
zapalenie płuc.

—Było ze mną niewesoło — pi
sał. Wiedziałem, że gdy tak pisze, 
to znaczy, że było z nim tragicznie. 
W całym 1'iście ani słowa skargi na 
to, że wyznaczali go raz za razem 
do psiej wachty, ani słowa żalu, że

cym w morze stanie pomnik zjed
noczenia ziem polskich wysoki na 
sto metrów. Na Górze Kamiennej 
wyrośnie cud architektury, ka
tedra. Jak posąg Wolności jest 
symbolem portu w Nowym Yorku, 
tak katedra stanie się symbolem 
Gdyni. Cale wybrzeże pomiędzy 
Gdynią a Orłowem zamieni się 
w cudowny park. Brzegiem pój
dzie autostrada.

Stojąc na Kamiennej Górze wy
tyczaliśmy granice przyszłej Gdy
ni. Budowaliśmy ją w myślach, 
widzieliśmy ją nieomal, jaka bę
dzie za lat parę. Byliśmy nie
zmiernie dumni i szczęśliwi. To 
miasto było we wszystkim, do naj
drobniejszych szczegółów nasze. 
Odpowiadało naszemu wiekowi, 
naszym naturom. Tak, zbudujemy 
tu coś takiego, że świat oniemieje 
z zachwytu.

Któregoś roku miny nam się 
wydłużyły. Projekt budowy ka
tedry na Górze Kamiennej upadł. 
Bąkano, że podobno władze woj
skowe wyraziły sprzeciw, gdyż 
służyłoby to za punkt orientacyjny 
dla nieprzyjacielskiej artylerii 
w razie wojny. Nie wiem, ile 
w tym było prawdy, dość, że obaj 
znienawidziliśmy kretynów, usiłu
jących wmówić w nas, że ten po
wód jest wystarczający. Było to 
tak głupie, że przypominało idiotę, 
chcącego obronić dom od pożaru 
przez wbicie szpilki w podłogę 
obok kominka. Człowiek zdrowo 
myślący tego nie rozumiał, więc 
wariat mu tłumaczył.

—Zgodzi się pan z tym, że iskra 
z kominka, padająca na podłogę 
może wzniecić pożar.

—Oczywiście — odpowiadał 
zdrowo myślący człowiek.

Wariat uśmiechał się przebiegle. 
;—A teraz proszę sobie wyobra

zić, że ta iskra upadnie na szpil
kę .. .

Wkrótce ukazały się w ilustro
wanych pismach projekty rozbu
dowy Gdyni. W centrum miasta 
robiono plac i pakowano tuż obok 
niego katedrę. Że to będzie przy
pominać średniowiecze. Że od ra
zu, za jednym zamachem wzbogaci 
Gdynię o starszy i dostojniejszy 
wygląd. Obaj mało nie płakaliśmy 
z bezsilnej złości. Ci durnie uważa
li Gdynię za wzbogaconego parwe- 
niusza, któremu na gwałt trzeba 
było dorabiać przodków. Jakby 
nie widzieli, nie rozumieli, nie czu
li, że cały urok i piękno tego mia
sta leży w jego młodości. Na Gó
rze Kamiennej miano budować 
dzielnicę willową.

—Świątynia powinna górować 
nad miastem, nie miasto nad świą
tynią — mówił Grudziński.

—Rozumieli to Grecy, budując 
Akropol — dodałem.

A Kali, kapitan marynarki, 
starszy od nas i mądry obieży
świat, powiedział, że to nie tylko 
Grecy, że wszyscy mający trochę 
oleju i przyzwoitości w głowie bu
dują świątynie na wzgórzach. Opi
sywał nam, jak kościół Notre 
Dame de la Garde góruje nad 
Marsylią, jak katedra nad Lyo
nem, jak posąg Chrystusa nad Rio 
de Janeiro, zresztą nie sięgając 
tak daleko, wspomniał o Jasnej 
Górze.

Widzieliśmy w wyobraźni, jak 
tum katedry wtłoczony pomiędzy 
drapacze chmur zatraca się i ma
leje, jak tam na Górze Kamiennej, 
tąm, gdzie teraz króluje krzyż, 
rosną jak grzyby po deszczu pa
łace dorobkiewiczów.

-—Może niektórym wprost cho
dziło o to, żeby tu sobie pobudo
wać wille? — ktoś wpadł na po
mysł.

Zlękliśmy się tej myśli, ale 
w nas zapadła i zaczęła nurtować. 
Może założą tam jeszcze w przy
szłości, kasyno gry, którego pro
jekt biegał od kilku lat pomiędzy 
Otwockiem a Orłowem. Bolało 
psiakrew, bolało cholernie mocno.

Idą lata, sypią się zdarzeniami, 
młyn życia miele nieprzerwanie 
potencjalną treść sił i pragnień. 
Stąd jak ziarna z plew, jak wy
padkowa z różnokierunkowych 
wektorów, z wektorów różnoimien- 
nych i nieokreślonych powstaną 
przyczyny i skutki. Powstanie nić 
wiodąca nas od błękitu w samo 
jądro burzy.

nie miał urlopu, że nie miał czasu 
na rozrywki. Wszystko złe, całe 
niebezpieczeństwo utraty żyęia 
sprowadzał do tego samego okre
ślenia co poprzednio.

—Rozumiesz, nic dziwnego, że 
mnie chwyciło, bo przecież za duże 
różnice temperatur.

Po wygrzebaniu się z choroby, 
wyrzucono go na wypoczynek do 
Krynicy. Tak, dosłownie wyrzu
cono, pomimo jego sprzeciwu. 
Istnieją bowiem ludzie opętani 
pewną myślą, czy żywiołem, jak 
derwisze opętani ekstazą religij
ną. Grudziński — szalony derwisz 
na punkcie morza i okrętu — le
dwie się zwlókł z łóżka, przyszedł 
na swój O.R.P. “ Czajka,” a był to 
grudzień czy luty. Jego przełożo
ny powiedział mu wtedy, że lubi 
na pokładzie marynarzy, ale nie 
znosi wariatów. Grudziński jesz
cze coś bąkał, że choroba przeszła 
i że on musi się z powrotem harto
wać, bo go szpital wydelikatnił. 
Wtedy najbliżsi jego koledzy wy
rzucili go z okrętu za kark, 
a adiutant przysłał bilet kolejowy 
do zdrojowiska i zakaz wracania 
przed miesiącem do Gdyni.

Gdynia! Są miasta piękne bo
gactwem otoczenia, miasta malow
nicze, ozdobione w przepychu wi
doków, jak jabłoń na wiosnę 
w kwiecie. Są inne piękne patyną 
przeszłości, gdzie każdy kamień ma 
swoją historię, gdzie wśród goty
ckich sklepień każdy krok budzi 
śpiące echa. Gdynia była inna. 
Była piękna młodością i energią. 
Była ponętna jak młoda dziewczy
na, mająca za całą ponętę swoją 
młodość i zdrowie. W Gdyni nie 
było ludzi starych. Tu wszystko 
od domów do myśli było młode, 
pnące się do góry, nieprzeciętne.

Inne miasta patrzyły na to 
fen/ant terrible z podziwem i za
zdrością. My, Mój Stary, czuliśmy 
się tu zawsze jak na pokładzie do
brego okrętu. Tu nigdy nie stało 
się w miejscu, nigdy czas nie za
trzymywał się w bezproduktywnej 
jałowości, jak to się zdarza często 
ludziom z miast w głębi kontynen
tu. Tu morze wołało setkami kra
nów, tysiącami okrętów, biło fa]ą, 
walczyło z człowiekiem, krzyczało 
o wspaniałym Jutrze. Pamiętam 
ten skrzyp, zgrzyt i jazgot stalo
wych, ogromnych potworów. To 
dragi pogłębiały port pomiędzy 
Gdynią a Oksywiem.

Była cudowna, księżycowa noc, 
gdyśmy płynęli szalupą po 
srebrnych falach. Ten zgrzyt że
laznych rekinów rozbijał w drzazgi 
spokój nocy i słodycz leniwej fali. 
Byłem zły,, lecz potem zrozumia
łem, że właśnie to tętno nieprzer
wanej pracy, ten zziajany puls 
mocno i niezachwianie bijący każ
dej sekundy, to właśnie Gdynia.

Kochaliśmy jej wspaniałość, jej 
kontrasty. Pamiętasz, idziesz roz- 
szumiałą, wrzącą ruchem ulicą 
/ludzie, samochody, wystawy skle
powe za ogromnymi taflami szkła/ 
aż naraz zupełnie znagła, zupełnie 
bez przejścia znajdujesz się 
w szczerym polu. Łan zboża pły
nie falujące; tu i tam połyskuje 
w nim bławatek.' Nad łanem w oi- 
chym niebie skowronek. Człowiek 
przystawał oszołomiony nagłą 
zmianą. Było to tak szybkie i rap
towne jak na ekranie. Było to ce
chą Gdyni bijącej amerykańskie 
rekordy. Gdy Grudziński zrobił 
wycieczkę do Ameryki, zapytałem 
go o wrażenia stamtąd.

j—Wyobraź sobie Gdynię za lat 
dwadzieścia, a będziesz miał No
wy York — odpowiedział.

Jakże byliśmy dumni z tego na- t łączy na razie most. Most będzie 
szego miasta, które powstało na oczywiście podnoszony dla prze- 
wolności, nie znając niewoli. Każ- ' pływu okrętów. Później pod za- 
dego lata, gdy przyjeżdżałem do toką pójdzie tunel. Na molo, idą- 
Gdyni, Grudziński oprowadzał 
mnie po wszystkich jej zakątkach 
i zakamarkach.

—Poznajesz to miejsce? — py
tał.

Poznawałem i nie poznawałem. 
Jak dziecko przestawia klocki przy 
zabawie, tak tu ktoś przestawiał 
całe połacie lądu i morza. Tam, 
gdzie rok temu jechałem moto
cyklem, tam teraz wpływał duży 
transportowiec. Tam, gdzie stał 
zakotwiczony “Jurand,” na któ
rym zrobiłem wycieczkę do Szwe
cji, teraz można była spacerować 
patrząc na taflę wody z wysokości 
kilku metrów.

Wydawałem co chwila okrzyki 
podziwu jak facet z zaklęśaiiętej 
prowincji, który przyjechał do sto
licy. Ten rozmach twórczy, ten 
nerw życia, to nonszalanckie, 
wspaniałopańskie przechodzenie 
nad rzeczami mniejszej wagi do 
porządku dziennego napełniało 
zachwytem.

Pamiętam, gdy w Krakowie 
chciano zburzyć nędzną ruderę 
zwaną Wikarówką, jakieś świą
tobliwe towarzystwo, zakon, czy 
kongregacja zamieszkujące rude
rę poruszyło odpowiednie nitki. 
Zrobiła się burza w szklance wo
dy. Jedni artyści dowodzili, że 
trzeba zburzyć, by odsłonić widok 
na kościół Mariacki, inni twierdzi
li, że właśnie kościół ma tylko wy
raz i charakter, gdy jest otoczony 
średniowiecznymi, wąskimi ulicz
kami i że zburzenie Wikarówki 
pozbawi go tego wyrazu. Opinia 
publiczna podzieliła się na dwa 
obozy. Ponieważ dziennik wyda
wany w Krakowie należał dp naj
poczytniejszych pism w Polsce, 
wkrótce cała Polska jak długa 
i szeroka podzieliła się na zwolen
ników i przeciwników Wikarówki. 
Ludzie przez pół roku nie mieli 
poważniejszych tematów. Zapisa
no tomy, zużyto tysiące kilo
metrów papieru gazetowego. Na 
tle tego tematu wyżywali się hi
storycy, artyści, pisarze i poeci. 
Gdy w kanikule braknie tematu, 
wtedy tworzy się węża morskiego. 
Wikarówka pobiła wszystkie węże, 
jakie się ukazały od czasów Guten
berga. Wikarówki wkońcu nie 
zburzono i nie zachowano w cało
ści. Skurtyzowano ją, by dogodzić 
jednym i drugim. Efekt był prze
ciwny. I jedni i drudzy nie mieli 
dość słów oburzenia.

Jakże inaczej było tu w Gdyni. 
Wspaniała, pięciopiętrowa kamie
nica wyłamywała się z linii ulicy, 
bo zbudowano ją, gdy ulicy jeszcze 
nie było. Ale to nic. Kamienica 
nie będzie zawalidrogą, bo się ją 
zburzy prędko i ulica pobiegnie da
lej prosto. Odbywa się to wszystko 
sprawnie bez rozgłosu i kłótni. Lu
dzie tego miasta nie mieli czasu 
na zastanawianie się i spory w tak 
błahych materiach. - Naprzód, 
ciągle naprzód — było hasłem te
go miasta.

O najcudowniejsze w świecie 
miasto szerokiego oddechu, miasto 
męskie i młode, miasto pieniące się 
warem energii. Jakże nam było 
dobrze, Przyjacielu, w tym mie
ście. Szliśmy często wyobrażenia
mi w przyszłość do tej Gdyni, któ
ra będzie za lat kilkanaście. Aż 
mowę nam odejmowało z zachwy
tu. Czy znasz bracie te projekty? 
Właściwy, olbrzymi port werżnie 
się w ląd pomiędzy Gdynię, 
a Oksywie. Te dwie dzielnice po-
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Korespondencje własne
44 Polski Walczącej ”

Polski podbój IrakuBagdad, to styczniu 1948
Nie było chyba jeszcze nigdy do-, 

tychczas w historii świata podbo
ju kolonialnego takiego, jak obec
ne, polskie “podboje” na Środko
wym Wschodzie. Podbijano różne 
kraje orężem, polityką, pieniędz
mi. Ale żeby gromada wygnań
ców, biedaków bez grosza, straceń
ców, którzy przeszli prawdziwą 
gehennę od września 1939 r., tu
łając się po świecie całym o głodzie 
i chłodzie, zdołała podbić całe kra
je dalekiego dla nas, obcego Środ
kowego Wschodu swą kulturą, 
pieśnią, muzyką, tańcem, malar
stwem i piórem — tego chyba do
tychczas nie bywało. I to jest 
właśnie wielki, triumf kultury pol
skiej, tej kultury, która niesiona 
przez żołnierzy tułaczy, potrafiła 
oczarować i podbić bezkrwawo na
przód Iran i Syrię, a obecnie .— 
i Irak, kraj legend i wielkich 
pomników przeszłości, kolebkę 
ludzkiej cywilizacji.

Boć trudno nazwać inaczej jak 
“ polskim podbojem kulturalnym ” 
to, co się obecnie w Iraku dzieje. 
Pisałem już swego czasu o wiel
kich sukcesach polskiej sztuki 
i w ogóle polskości w Iranie i w 
Syrii. Opisywałem “ Teheran à, la 
Polonaise?’ Obecnie trzeba by pi
sać o Bagdadzie i Iraku “ à la Po
lonaise?’ Albowiem nasza bez
krwawa, kulturalna inwazja kroj
czy tu naprzód siedmiomilowymi 
krokami. Albowiem coraz to nowe 
pozycje zdobywane są szturmem 
przez polskość i przez polską sztu
kę. Dziwne bywają czasem drogi, 
którymi chadza historia. Dużo 
mówiło się u nas i pisało przed 
wojną o potrzebie polskiej ekspan
sji gospodarczej na rynki Środko
wego Wschodu. O takiej jednak 
ekspansji, jak obecna, nikt, jako 
żywo, nie myślał.

Bagdad w coraz większym sto
pniu staje pod znakiem Polski 
i polskości. “ Inwazja ” polska u- 
wydatnia się na wielu polach. 
Teatr Żołnierza Polskiego i nasze 
orkiestry święcą jeden sukces za 
drugim. Na przedstawienia i kon
certy polskie w tutejszym teatrze 
miejskim nigdy nie można dostać 
biletów. Bywają one zwykle wy
przedane w dwie-trzy godziny po 
otwarciu kas. Potem, aż do chwili 
rozpoczęcia przedstawienia, odby
wa się zawsze prawdziwy szturm 
do Biura Informacji i Oświaty 
Armii — o miejsca. Pracownicy 
Biura, pomimo najszczerszych chę
ci, nie mogą nic poradzić, gdyż 
trudno w sali na 415 miejsc po
mieścić tysiąc osób. Powtarza się 
więc, w miarę możności, spektakle 
i koncerty, ale i to niewiele poma
ga.

* Prasa miejscowa, zarówno an
gielska jak i arabska, poświęca 
przedstawieniom i koncertom pol
skim całe szpalty. Recenzje są 
utrzymane w gorących słowach. 
“Nie często” — pisał “Irak 
Times ” o koncercie reprezentacyj
nej orkiestry symfonicznej naszej 
armii — “ zdarza się miłośnikom 
muzyki w Bagdadzie usłyszeć taki 
koncert, jak ten, który dała nąm 
wczoraj wieczorem polska orkie
stra wojskowa w teatrze im. Króla 
Fajsala Ii-go. Nader rzadko, jeśli 
w ogóle kiedykolwiek, zdarza się, 
aby orkiestra wojskowa wykony
wała z taką łatwością tak różno
rodne utwory muzyczne, jak 
“ Egmont ” Beethovena i “ Jazz in 
Blue ” Ellingtona.” Sprawozdanie 
zaś z premiery Teatru Żołnierza 
Polskiego, zamieszczone przez 
tenże angielski “ Irak Times/’ roz
poczynało się od słów następują
cych: “ Jeden z najlepszych spek
takli, jakie kiedykolwiek widziano 
w Bagdadzie — oto jednogłośna 
ocena przedstawienia, które wczo
raj wieczorem dał nam w przepeł-. 
nionej sali teatru im. Króla Fajsa
la Ii-go Teatr Żołnierza Polskie
go.” Obszerna, entuzjastyczna re
cenzja kończyła się zawiadomie
niem, że bilety na drugie przedsta
wienie, mające odbyć się po paru 
dniach, są już wszystkie, wyprze
dane.

Również występ Teatru Żołnie
rza i orkiestry w Mossulu był jed
nym wielkim triumfem. Nie 
chciano po prostu wypuścić z tego 
miasta naszych artystów i arty
stek w mundurach. I co najcie
kawsze, że zachwyceni są nie tylko 
Irakczycy, ale również Anglicy 
i Amerykanie. Tutaj, na Środko
wym Wschodzie, Anglia odkrywa 
sztukę polską. Czy to nie dziwne?

Wielkim powodzeniem cieszy się 
wystawa politycznych rysunków 
satyrycznych artysty-żołnierza St. 
Dobrzyńskiego. Prasa miejscowa 1

poświęciła jej bardzo wiele miej
sca. M.in. odwiedził wystawę 
naszych malarzy i rysowników 
J. Kr. M. Król Iraku w towarzy
stwie Chargé d’Affaires Rzplitej, 
min. Malhomme.

Prasa miejscowa poświęca wiele 
miejsca Polsce i jej sprawom. 
Ogólną uwagę zwrócił tu niedawno 
artykuł wstępny “ Irak Times ” 
p.t. “ An Heroic People ” /Boha
terski naród/ poświęcony walce 
rodaków naszych w Kraju prze
ciw ciemięstwu okupantów a pod
pisany przez naczelnego publicystę 
tego dziennika. Do artykułu dołą
czona była fotografia tytułowej 
stronicy nielegalnego pisma war
szawskiego “ Rzeczpospolita Pol
ska,” ze stosownym objaśnieniem. 
Tygodnik armii brytyjskiej, “ The 
Trunk and, Cali,” zamieścił nie
dawno dwa artykuły o armii pol
skiej po roku 1939. Również i pra
sa arabska żywo interesuje się 
sprawami polskimi.

Niezadługo w salach Instytutu 
Brytyjskiego w Bagdadzie otwar
ta zostanie wystawa obrazów, ry
sunków, fotografii i wykresów 
o Polsce. Ma ona dać pojęcie tu
tejszemu społeczeństwu, czym je
steśmy i co przedstawiamy.

Życie polskie w Bagdadzie pul
suje coraz intensywniej. Polskie 
instytucje wojskowe i cywilne 
rozmieściły się prawie wszystkie 
w dzielnicy Wazeriyah, w pobliżu 
Poselstwa, gdzie zajęto szereg will. 
Śliczna to dzielnica, położona 
wśród oaz palmowych, skąpana 
w słońcu i zieleni. Tutaj rozbiła 
obóz Polska Y.M.C.A., prowadzą
ca Dom Żołnierza i Polski Czer
wony Krzyż, w którego budynku 
odbywają się odczyty i koncerty. 
Tutaj są biura Propagandy Armii 
i jej drukarnia, Dom Ochotniczek 
oraz szereg innych polskich insty- 
tucyj. Wszędzie wre wytężona 
praca. Przecież w samym Bagda
dzie wydawane są obecnie dwa 
wielkie pisma polskie: tygodnik 
“ Orzeł Biały ” i dziennik “ Kurier 
Polski,” o wspólnym nakładzie tak 
wysokim, że o podobnym nawet 
marzyć nie może żadne pismo miej
scowe.

Zewnętrznie Bagdad “ polszczy 
się ” coraz bardziej. Wszędzie na 
ulicach słychać język polski, wszę
dzie pełno polskich mundurów. Co-

Rozpoczęliśmy rok Pański 1943 
“gdzieś ma Wschodzie” — śnie
gu ani śladu, mrozu też, za to sza
kali i wódki pod dostatkiem. 
Wprawdzie gorzała utknęła gdzieś 
w drodze, ale, jak mówi Ref-Ren, 
“ jak Polak zechce wypić, to i An
glik nie przeszkodzi.” Nic dziw
nego, trzeba zalać robaka, zawsze 
bowiem mamy jakieś zmartwienie. 
W zeszłym roku mieliśmy moc 
drzewek — nic poza tym. Teraz, 
gdy mamy wszystko, brakło choi
nek, które na gwałt trzeba było 
klecić z palmowych liści. Niebo 
w tym dziwnym kraju, mimo urzę
dowego ogłoszenia pory deszczo
wej, czyste, jak na “ landszaftach,” 
którymi Niemcy zarzucali przed 
wojną Iran i Irak. W każdym 
miasteczku można jeszcze znaleźć 
tę tandetę, jak polowanie na jele
nie /łudząco przypominające wo
ły/ lub “ Lodę ” z łabędziem, któ
rym to arcydziełem jeden z boha
terów pana Wiecha “ bez łeb” 
walnął swego przeciwnika.

Dziś na Wschodzie niepodzielnie 
króluje sztuka polska. W Tehera
nie przez p*àrç  miesięcy Persowie 
stanowili mniejszość, wszędzie sły
chać było polski język, a w cukier
niach rozlegały się dźwięki naszych 
oberków i kujawiaków. Pracownia 
artystyczna szyła elegantkom 
miejscowym suknie według war
szawskich wzorów. Orkiestra 
Warsa wraz z parą Ney, Lawiń- 
skim, Różyńską, Terne i innymi 
święciła sukcesy, produkując się 
nawet na dworze Szacha. Ostatnio 
Pers otworzył restaurację “ Polo
nia,” a adwokat wileński, konty
nuując piękne tradycje pana Ma
cieja — “ Zacisze,” gdzie zbiera
ją się wileńczuki i gwarzą o uko
chanym mieście.

Inwazja polska nie ominęła 
Iraku. W Bagdadzie publiczność 
“ wyła ” z zachwytu na koncercie 
muzyki polskiej. Nic dziwnego:

raz więcej sklepów umieszcza na 
wystawach polskie wywieszki, 
a czyściciele butów, sprzedawcy 
gazet i szoferzy taksówkowi już 
dawno “ nauczyli się ” po polsku. 
Jedna z restauracyj przy głównej 
ulicy Al Raszid, nazwała się 
“Warszawa.” W witrynie tej 
restauracji wywieszono wielkie 
afisze w języku polskim, zaprasza
jące wierszem do spróbowania 
tamtejszych rozkoszy kulinarnych. 
Oto co tam czytamy:
“ Nie pół funta i nie dwa, 

I nie fils ów*  trzysta, 
I nie setki nawet trza, 
By zjeść stek soczysty.

Gospodarz.” 
A oto drugi wierszyk:

“ Jeśliś głodny, bracie mój, 
Wstąp tu do mnie, jak w dom

swój— 
Co zażądasz, dam Ci wraz, 
Wstąp, odpocznij, boś się

zlazł. / ! ! ! / 
Gospodarz." 

Gdy przepisywałem sobie ten 
wierszyk, wyszedł z lokalu ów 
“ gospodarz ” i dowiedziawszy się, 
w jakim celu to robię, 'zaprosił 
mnie uroczyście do wnętrza, na 
kawę. Na Wschodzie nie wypada 
odmówić takiemu zaproszeniu, 
przyjąłem je więc i wypiłem z nim 
wonny nektar. Na pożegnanie u- 
slyszałem wypowiedziane całkiem 
poprawną polszczyzną : “ Dzięku
ję. Dowidzenia panu.” Jedno ho
norarium za niniejszą korespon
dencję już tedy zainkasowałem. 

Święta Bożego Narodzenia i No
wego Roku spędziliśmy w oddzia
łach Armii Polskiej na Wschodzie 
tak pogodnie, jak nigdy dotych- 
czas, po roku 1939. Przyczyniły 
się do nastroju tego dobre wiado
mości z wszystkich frontów oraz 
świadomość, że przeszliśmy oto 
szczęśliwie jeszcze jeden etap na
szej wielkiej wędrówki ku Polsce. 

Miłych i dostojnych gości miała 
Armia Polska na Wschodzie pod
czas tegorocznych Świąt. Odwie
dzili ją: minister prof. St. 
Kot, ambasador Rzplitej w Chi
nach, p. Poniński, oraz Charge 
d’Affaires nasz w Iraku, p. Mal- 
homme. Przybyli do polskiej braci 
żołnierskiej, “ gdzieś, na pustynię 
Iraku,” aby wraz z Dowódcą 
Armii, generałem Andersem i woj-

* Fils — tysięczna część Dinara, 
który równy jest funtowi ang.

grano wyśmienicie i to utwory tej 
miary mistrzów, jak Chopin, Mo
niuszko i — Glaich. Jest nadzieja, 
że dwaj pierwsi dostaną do towa
rzystwa i “ mniej znanych ” auto
rów, jak Karłowicza. Różyckiego, 
Noskowskiego, ale nie uprzedzaj
my faktów, bowiem propaganda 
zwykła chodzić własnymi drogami.

Wielkim powodzeniem cieszyła 
się nasza rewia. Mamy dwa teatry 
“rządowe” /oba rewiowe/; pier
wszy — to Ref-Ren, Lawiński, 
Oleńska, Terne, Wars, drugi — 
Krukowski, Andrzejewska, Gold 
i Petersburski.

Mamy też i dywizyjne zespoły, 
jeden z nich wystawił na świeżym 
powietrzu jasełka pióra Jadwigi 
Domańskiej. Tekst doskonały, pe
łen mocnych i wzruszających mo
mentów, potraktowanych bardzo 
dyskretnie. Rozmach i operowanie 
plenairami przypominało dobre 
“ Redutowe ” czasy. Jadwiga Do
mańska i Witold Sikorski dali 
przykład, jakimi drogami powinna 
dążyć’polska propaganda. W miej
scu postoju Dywizji Karpackiej 
w rocznicę bitwy pod Gazalą 
w obecności gen. Andersa wysta
wiono z iście amerykańskim roz
machem widowisko, ilustrujące 
dzieje bohaterskiej Brygady.

“ Orzeł Biały,” organ Armii Pol
skiej na Wschodzie wydał numer 
gdański, a przygotowuje wileński 
i lwowski. W Bagdadzie wychodzi 
dziennik “ Kurier Polski.” Dzięki 
doskonale zorganizowanemu kol
portażowi dociera on do najdal
szych zakątków naszych brezento
wych miasteczek. Codziennie roz
lega się wołanie: “Kurier War
szawski ” — to gazeciarze arabscy 
w ten sposób reklamują bagdadz- 
kie pismo. Za “ złudzenie aptecz
ne,” jak mówił Bodo w którymś 
z filmów, dostaje spryciarz oprócz 
dwunastu flisów za numer, jeszcze 
parę tradycyjnego “bakszyszu.”

skami jego spędzić tak drogie każ
demu sercu polskiemu dnie.

Świętą udały się jak można naj
lepiej. Brać żołnierska śpiewała 
kolendy, bawiła się na przedsta
wieniach żołnierskich teatrów i na 
spektaklach kinowych, tańczyła 
w wieczór Sylwestrowy, składała 
życzenia dowódcom i kolegom. 
Trudno opisać wszystkie przedsta
wienia i inne imprezy, jakie odby
ły się “ gdzieś, na pustyni Iraku,” 
przy tej okazji.

Jeden zespół teatralny wystąpił 
z trzyaktową sztuką “ Serca na 
pustyni,” której pierwszy akt 
rozgrywa się w kantynie żołnier
skiej, drugi—w “ gnieździe śmier
ci,” na froncie /jako "rekwizyt — 
prawdziwa armata . . ./, trzeci — 
w kawiarence, w parku Stryjskim 
we Lwowie, po wojnie. Sztuka, 
napisana przez żołnierzy, a zwła
szcza jej ilustracja * muzyczna, 
wzbudziły szczery entuzjazm wi
downi. Wielkim powodzeniem cie
szyła się również wielka rewia syl
westrowa w N-tej dywizji.

Poza tym odbyły się inne jeszcze 
przedstawienia i wiele koncertów. 
Jedne pod namiotami, inne — pod 
jasnym, rozgwieżdżonym niebem, 
które uśmiechało się ku nam po
godnie milionami swych światełek. 
Gdy patrzeliśmy na nie, gdy szu
kaliśmy Gwiazdy Betlejemskiej, 
myśli wszystkich biegły wspólnie 
ku dalekiemu Krajowi, ku najbliż
szym, którym napewno nie dane 
było obchodzić Świąt w tak pogo
dnym, beztroskim nastroju.

Generał Anders wraz z gośćmi 
swymi dwoił się i troił. Był wszę
dzie, przemawiał, składał i odbie
rał życzenia, łamał się opłatkiem, 
witał Nowy Rok wraz z żołnierza
mi w wielu, wielu oddziałach.

Kłopot był tylko z choinkami. 
Skąd je wziąć w tym pustynnym 
bezdrzewnym kraju? Szukały ich 
w przededniu Świąt całe ekspedy
cje “ zmotoryzowane,” z mizernym 
jednak rezultatem. Cudem jakimś 
udało się wreszcie zdobyć parę 
drzewek, ale było ich mało, bardzo 
mało. Nikomu jednak nie psuło to 
nastroju. Wszyscy byli pogodni 
w tegoroczne Święta, gdyż wierzą, 
że coraz bliżsi jesteśmy Powro- 
t u i .W y z w ol e n i a.

ROMAN FAJANS

—Skończyła się wreszcie pora 
deszczowa i zgodnie z przewidy
waniami pesymistów deszcz zaczął 
lać, jak z cebra. Polacy, naród 
przewidujący, zdążyli jeszcze 
przedtem rozegrać dwa mecze pił
ki nożnej, bijąc reprezentację 
Armii Brytyjskiej w stosunku 
4: 0, a Iraku 6: 1.

Wystawa sztuki polskiej w Bag
dadzie, w której biorą udział ma- 
larze-żołnierze: Józef Czapski, 
Józef Jarema, Edward Matusz- 
czak, Jerzy Młodnicki, Zygmunt 
Turkiewicz i Stanisław Westwale- 
wicz oraz panie Janina Bogucka, 
Krystyna Domańska — cieszy się 
olbrzymim powodzeniem. Pod
czas trwania wystawy koncertował 
kilkakrotnie doskonały pianista 
Z. Grzybowski.

Za parę dni odbędzie się pokaz 
królewskiej stadniny. Oczywiście 
nasz udział w nim będzie bierny, 
to znaczy, zmotoryzowani kawaie- 
rzyści będą płakać na widok prze
pięknych prawdziwych arabskich 
koni, a nawet z niejednej piersi 
piechura wyrwie się okrzyk: “.Że
by tak część tej stadniny zawieźć 
do Polski.” Kto wie, może nasze 
marzenia się spełnią. ’

Szakale, które z dziada i pra*  
dziada zamieszkują pustynię, 
ograniczały się dotychczas do da
wania wieczornych koncertów. 
Przed paru tygodniami jednak je
den się wściekł i napadł na naszych 
żołnierzy. Jeżeli nawet tuziem
ców beznadziejność pustyni do
prowadza do szału, to cóż my ma
my robić? . . .

O “ pestkach ” /skrót Pom. Sł. 
Kobiet/ nie będę pisał, gdyż i tak 
wyjątki mego arcydzieła trafią do 
Camera Obscura, ale tym się nie 
martwię — ktoś zarobi 2 funty na
grody, a znajomi moi “ gdzieś 
w Szkocji ” dowiedzą się, że żyję.

STANISŁAW JANICKI

66 Kurier Warszawski ”

Przed kopułami meczetów Bagdadu

W marszu przez pustynię

Spotkanie dwu światów

Fragment widowiska na Boże Narodzenie

Regent Iraku na meczu: Armia Polska — Armia Brytyjska

Wiosna w Assy
Przypuszczam, że żadna cen

zura czy nakaz tajemnicy woj
skowej nie wezmą mi za złe, jeśli 
powiem, że Dywizja Karpacka za
mieszkuje ojczyznę Aśśurbanipa- 
la. Przez pewien czas to skoja
rzenie łechtało nas swą egzotyką, 
ale spowszedniało po kilku tygo
dniach. Wczoraj byłem świad
kiem takiej rozmowy:'

—Kwaśniak, pojedziecie po 
mięso do rzeźni.

—Do irackiej?
—Nie, do angielskiej, tej za 

Niniwą .. .
Widać z tego, że dywizja jest 

już z Senaheribem “ na ty.” Ko
piec zigguratu, wznoszący się po 
drugiej stronie rzeki koło Mimru- 
du stanowi dla naszych szoferów 
coś w rodzaju drogowskazu, czy 
półmetka, a ruiny Aśśuru — do
skonały plac ćwiczeń dla szkole
nia pojedynczego Strzelca.

A przecież nie dawno temu, ileż 
uroku posiadało słowo “ Assyria ” 
ile skojarzeń budziła Niniwa, ile 
barwnych obrazów nasuwał Ty
grys! Stąd wniosek, że aby za
chować świeżość odczuwania, 
trzeba unikać turystyki.

Wracając do tematu, wszy
stkim Aśśurbanipalom należy po
wiedzieć komplement,' że pyszne 
miejsce wybrali na swą ojczyznę. 
Patrząc na Assyrię łatwiej zrozu
mieć dlaczego tutaj właśnie ro
dzili się ludzie o twardych pię
ściach i twardych duszach. 
Pejzaż Assyrii nastraja akurat 
tyle do marzeń, co wybuch bomby 
do miłosnych gruchań.

Zielony i szeroki step. Z pod 
skąpej trawy szczerzą zęby białe 
grzebienie alabastru. Środek 
równiny przecięty wstęgą . rzeki, 
szerokiej jak Wisła pod Sandomie
rzem, a wreszcie cały ten zielony 
rozłóg utworzony z jędrnej ziemi, 
mocny, dopraszający się wprost 
o tupot końskich kopyt, uderzają
cych weń dźwięcznie jak w napię
tą skórę na bębnie. Powtarzam: 
świeży, jasny i zdrowy rozłóg uję
ty jest w biały twardy kołnierz 
z ośnieżonych, granitowych gór.

Kiedy świeci słońce nad niziut
kim jeszcze, bo lutowym stepem,

trzeba stanąć na szkarpie rzecznej 
i patrzeć poprzez wyspy na Ty
grysie porośnięte zrudziałą gę
stwiną drzew i krzewów, na któ
rych wiszą zwiędłe jesienne liście, 
trzeba patrzeć poprzez te wyspy, 
a następnie poprzez głęboką rów
ninę, twardą jak klepisko /cudow
ny wybieg dla hulających po nim 
gazel/, aż ku górom Kurdystanu, 
aby odczuć tę ostrą, realną, moc
ną, jak skała rzeczywistość.

Wtedy chce się otworzyć ręce, 
sprężyć muskuły i oddychać balsa
micznym stepem, surowym pejza
żem i lapidarnym pięknem.

Tak wygląda Sparta Wschodu.
Ale pominąłem dotychczas jeden 

czynnik, który swym dotknięciem, 
samą swoją obecnością sprawia, że 
zielone assy ryj skie rozłogi i stada 
owiec i Kurdowie, i- my i szpaki 
ożywieni jesteśmy świeżym pobu
dzającym prądem.

To wiosna . . . Przyszła przed
wczoraj. Nagle czymś zapachnia- 
ło w powietrzu i od razu już wszy
scy wiedzieli, że to ona. Nie by|o 
wątpliwości.

Właściwie nic się nie zmieniło. 
Nawet nie było cieplej. Tylko zie
mia nagle zaczęła dyszeć jakimś 
wiotkim oparem bez zapachu, 
a jednak odurzającym, niewido
cznym a przecież niemal dotykal
nym. Odczuliśmy go, gdy konie 
kurdyjskie rozorywały step i tłu
ste cynobrowe skiby odwalały się 
z pod sochy.

Wtedy wszystko zaczęło wibro
wać w powietrzu, w nas samych, 
w całym otaczającym świecie. 
Z trawy ukazały się nagle mordki 
milionów żółtych kwiatów, szpaki 
zaczęły okropnie głośno ćwierkać 
i okazywać podniecenie. Jak ktoś 
określił “ znalazły się w pogotowiu 
marszowym.”

Najlepszym barometrem wiosny 
jest to ożywienie, które nas ogar
nęło. Batalion bez żadnej komen
dy opuścił namioty i trzepie koce, 
aż uszy bolą słuchać, szpaki łażą 
między namiotami, a stary pies 
Homs wylazł ze sklepiku, gdzie 
spał pod ladą i przeciąga się na 
słońcu.

• • rn
Redakcje w Bagdadzie zawalone

są poezją. Przed chwilą przynie
siono do “ Gońca Karpackiego ” 
wiersz pod tytułem “ Tęsknota.”

* * *
Podobno dobry autor musi pi

sać nie to, co by sam pragnął, ale 
to czego chce czytelnik. Ponieważ 
każdemu wolno mieć ambicje lite
rackie, więc i ja nie napiszę o Jó
zefie Egipskim, o kronikarzu Cho
mie, o pułkowniku Walentym, 
o piłkarzach, o tresowanym wró
blu, o karpackim patriotyźmie, 
ani nawet o “ świerkach ” ... Na
piszę za to jak płynie życie dywizji 
w Kurdystanie.

Nie podzielam zdania Broniew
skiego, że “ lepiej mieć na . . . no
dze czyrak, niźli zamieszkiwać 
Irak.” Uważam je za przesadę. 
Przede wszystkim żołnierz z Bry
gady Karpackiej polubił Wschód. 
Przez trzy lata koczownictwa 
w Syrii, Palestynie i Egipcie 
powstała pewna “ sztama,” która 
się wciąż zacieśnia.

Wytłumaczyć to trudno, łatwiej 
operować przykładem. W Alek- 

, sandrii pozostawiliśmy przyjaciół, 
do których możemy wrócić w doli 
i niedoli. Wystarczy się tam po
kazać na ulicy w furażerce 
z orzełkiem, aby nieznajomi cią
gnęli za rękawy, aby za żołnierza 
na urlopie, pijącego kieliszek 
whisky w knajpce ktoś obcy dy
skretnie regulował rachunek. 
W Syrii wciąż jeszcze czekają, czy 
nie wrócimy do Bloudanu i Da
maszku.

Tutaj też od razu wytworzyły 
się dobre stosunki. Kurdów lubi
my, sympatia ta nie wywołuje za
zwyczaj złych następstw, jeśli się 
pamięta, że żadna siła nie po
wstrzyma Kurda od kradzieży ko
nia, broni i amunicji. Wobec tego 
pilnujemy się i przyjaźń kwitnie. 
Na naszym obozie narciarskim 
w górach, dzieci kurdyjskie po raz 
pierwszy od stworzenia świata 
uczą się jeździć na nartach, a nasi 
chłopcy uczą kurdyjskich wy
rostków, jak się ten sprzęt fabry
kuje. Pierwszy raz, gdy przyje
chaliśmy na rekonesans do Rayat,

Sukcesy w Bagdadzie
Bagdad, w końcu stycznia

Nigdy jeszcze, póki Bagdad 
Bagdadem, reprezentacyjny sta
dion sportowy tego miasta nie wi
dział ani w przybliżeniu takich 
tłumów, jak te, które zaległy go 
24-go b.m., aby ujrzeć mecz piłki 
nożnej między reprezentacjami 
armii polskiej i brytyjskiej. Przez 
cały tydzień poprzedzający mecz 
nie mówiono w Bagdadzie o ni
czym innym. Na drugi plan zeszły 
nawet . . . wydarzenia wojenne. 
Robiono wysokie zakłady. Oma
wiano składy obu drużyn. Prasa 
miejscowa, zarówno polska 
/w Bagdadzie wychodzi przecież 
obecnie polski tygodnik i dzien
nik/, jak angielska i arabska, po
święcała temu "wydarzeniu sporto
wemu całe szpalty.

W dniu meczu, od samego rana, 
miasto przybrało prawdziwie nie
zwykły wygląd. Przez ulice trudno 
się było wprost przecisnąć. Z róż
nych stron kraju przybyły setki 
samochodów ciężarowych, nałado
wanych żołnierzami polskimi 
i brytyjskimi. Sekundowały im 
dzielnie liczne wozy osobowe. Za
korkowanie wąskich ulic bag- 
dadzkich było iście rekordowe. Nie 
wiele pomogły napisy orientacyj
ne, porozmieszczane na głównych 
ulicach, ani liczna żandarmeria 
polska i angielska. W powietrzu 
jasnego, słonecznego, niedzielnego 
dnia czuło się “ wielkie wydarze
nie.”

Już na godzinę przed rozpoczę
ciem meczu stadion był przepełnio
ny. Przeważają, oczywiście, mun
dury. Burza oklasków wita obie 
drużyny, wybiegające na boisko. 
Polacy w czerwonych koszulkach 
z Białymi Orłami, Anglicy — 
w barwach czerwono-niebieskich. 
W drużynie polskiej-: Gierula 
/bramkarz/, Kasina, Hoenig, Fi- 
lipski, Wiśniewski, Bulka, Borow
ski, Kidacki, Szewczyk, Hodur 
i Habowski. W drużynie angiel
skiej : Nelson /bramkarz/, Cun- 
liffe, Weeks, Boulton, Hill, Wood, 
White, Lytham, Bridge, Garbut 
i Leech.

Z dostojników pierwszy przybył 
na stadion dowódca Armii Pol
skiej na Wschodzie, generał Wł. 
Anders. Zaraz po nim pojawił się 
dowódca Brytyjskiej Armii Persji 
i Iraku, generał Wilson wraz 
z ambasadorem brytyjskim, p. 
Cornwalis. Irackim hymnem na
rodowym powitano przybywające
go Regenta. Jego Królewska Wy
sokość wraz z dowódcami armii 
i ambasadorem brytyjskim oraz 
ministrami irackimi zajęli miej
sca w loży królewskiej. Po chwili 
Regent wraz z generałami zeszedł, 
aby odbyć przegląd drużyn. Zaraz 
po ich powrocie rozpoczął się 
mecz.

Przez całe półtorej godziny 
oglądaliśmy grę piękną, elegancką, 
na wskroś sportową, jednakże 
przewaga drużyny polskiej była 
przez cały czas meczu bezapelacyj
na. Niektórzy Anglicy grali bar
dzo dobrze, śliczne były zwłaszcza 
ich kombinacje głową, ale nie by
ło u^nich zgrania, brakowało gry 
zespołowej w prawdziwym tego 
słowa znaczeniu. Drużyna polska 
za to, zwłaszcza w drugiej połowie 
meczu, grała wprost koncertowo. 
Bramkarz nasz, Gierula, który 
w pierwszej połowie pięknie obro
nił kilka niebezpiecznych strza
łów /zwłaszcza mistrzowska obro
na karnego/, w drugiej — nie 
miał nic do roboty, gdyż gra od
bywała się niemal wyłącznie na 
angielskiej połowie boiska. To też 
ostateczny wynik meczu — 4:0 
dla Polski /do przerwy — 2:0/ 
uznać trzeba za zupełnie spra
wiedliwy i wiernie odzwięrciadla- 
jący stosunek sił obu drużyn.

W swym sprawozdaniu z meczu 
tutejszy dziennik angielski, “ The 
Irak Times,” pisał: “Największe 
tłumy, jakich spodziewać się było 
można na jakichkolwiek zawodach 
sportowych w Bagdadzie, ogląda
ły lekcję piłki nożnej, daną Bry
tyjczykom przez zespół lepszy pod 
każdym względem. Tylko bardzo 
rzadko piłka bywała po polskiej 
stronie, ale nawet wtedy atak bry
tyjski nie zagrażał poważnie

wspaniałej polskiej obronie real
nym niebezpieczeństwem. Kombi
nacje Polaków sprawiały przyjem
ność widzom, a chwilami obrona 
brytyjska była zupełnie zdezorien
towana. Bramki były wynikiem 
doskonałej pracy zespołowej, a styl 
gry Polaków przypominał świetne 
drużyny szkockie.”

“ Był to pamiętny dzień ” — pi
sał po zawodach bagdadzki 
“ Kurier Polski.” — “ Niezapom
niany dla tych wszystkich, którzy 
w niedzielę, na stadionie bagdadz- 
kim, oglądali zwycięstwo piłkarzy 
Białego Orła.

. . . Przewaga Polaków była 
bezsporna, a chwilami przygniata
jąca . . . Ostatni kwadrans meczu 
stanowił wspaniały pokaz gry ze
społowej, zademonstrowanej przez 
drużynę z Białym Orłem . . .”

Kierownik drużyny brytyjskiej, 
major Welch, oświadczył po zawo
dach : “ Byliście lepsi i wygrali
ście zasłużenie. Daliście nam lek
cję wiedeńskiego footballu, jakiej 
dawno już nie oglądaliśmy. Cała 
wasza drużyna grała bez zarzutu. 
Zaś sędzia zawodów, Anglik, p. 
Reynolds, w takich słowach scha
rakteryzował mecz : “ Stwierdzam 
ż przyjemnością niezwykle czystą 
grę obu drużyn. Sędziowanie ta
kiego meczu może dać tylko satys
fakcję. Posiadaliście zupełną wyż
szość, graliście celowo i z finezją.” 
. W cztery dni później, na tymże 
samym stadionie, rozegrany został 
drugi mecz międzynarodowy, tym 
razem między reprezentacją Armii 
Polskiej i Irakiem. Stadion za
legły znowu nieprzebrane tłumy 
publiczności. Z loży królewskiej 
przyglądał się zawodom Regent 
Iraku oraz generał Anders. Mecz 
zakończył się wynikiem 6:1 dla 
Polski. Irakczycy grali dobrze, 
ale, jak to słusznie podkreślił po 
drugim meczu “ The Irak Times,” 

•“ trzebaby znaleźć naprawdę pier
wszorzędny zespół, aby pobić tę 
jedenastkę polskich gwiazd pił
karskich.”

ROMAN FAJANS

przypięliśmy deski i zjechali szu
sując w dół, patrzono na żołnierzy 
ze świerkiem, jak na czarnoksięż
ników z bajki.

W rezultacie możecie spotkać we 
Wschodnim Kurdystanie kopę 
Kurdów, którzy uzasadnią wam 
szczegółowo, dlaczego Polska zro
biła słusznie, że nie oddała Gdań
ska. Któregoś dnia zgłosił się do 
redakcji “ Kuriera Polskiego 
w Bagdadzie ” szeik kurdyjski 
z oznajmieniem że kupuje pismo 
wraz z personelem i drukarnią, 
aby przenieść je do swego miasta 
i zrobić nam upominek.

. Na czym "polega ta sztama żoł
nierza karpackiego ze Wschodem? 
Ograniczę się do własnego przy- 
puszczenia. Żołnierz Brygady 
w swej włóczędze stał się stoikiem. 
Niczemu się nie dziwi, podchodzi 
do wypadków i ludzi z uśmiechem. 
Przez to stał się tolerancyjny 
i uprzejmy. Oto wszystko.

Jest w Dywizji spora gromada 
takich, co polubili włóczęgę. Nie
raz to aż skóra cierpnie, kiedy po
myśleć, co my z sobą poczniemy, 
kiedy wrócimy do chałupy? Same 
cygany, przelotne ptaki — jak my 
wdrożymy się z powrotem do co
dziennego kieratu, jak długo wy
trzymamy bez gwiazd nad pusty-’ 
nią, bez łopotu płóciennych ścian 
kołyszących do snu?

—Co robisz po wojnie?
—Rzucam się na handel. Na

uczyłem się po angielsku.. Będę 
kupował i sprzedawał, jeździł po 
świecie i jakoś wyżyję. A ty?

Nie wiem. Mam żonę, dzieci, 
dom, ale czy ja tam długo wytrzy
mam bez setki na Dodge’u, bez 
słońca w zimie, bez przygody?

Przydałyby się kolonie zamor
skie dla karpackich żołnierzy. 
Wielu z nas zostało by w nich, aby 
mieć i słońce i “ kawalerską 
jazdę ” na samochodzie, którą tak 
nam wypominają, a którą tak lu
bimy i ten szeroki oddech wielkiej 
przygody, bez której ciężko żyć.

Ale są tacy /i tych jest więcej/ 
co tęsknią do powrotu, zacisza, 
domku z ogródkiem i spokojnego 
życia. Tym zazdrościmy. Będą 
na pewno szczęśliwsi . . .

, * * *
. Życie w Assyrii ma swój urok 
i ramy majestatycznej przyrody. 
Trzeba jednak umieć budować je 
od przyciesi. Tej sztuki nauczy
liśmy się całkiem nieźle. Kiedy 
wyjedziemy stąd, pozostanie po 
nas miasto z kamienia. Rejony 
batalionów poprzecinane są bity
mi drogami, namioty obmurowa
ne; sklepiki, kasyna, świetlice — 
to autentyczne domy wzniesione 
rękami żołnierzy.

Wiodąc życie nomadów, ludzi 
wędrownych, umyślnie stroimy się 
we wszystkie akcesoria osiadłego 
społeczeństwa, w rozbrajającej 
ambicji, aby na przekór wszelkim 
przeciwnościom z niczego nie rezy
gnować, niczego, cośmy mieli w 
domu się nie wyrzec.

Dlatego też pewnie, choć brak 
aktorów i sceny — mamy teatr, 
choć brak książek i czasopism — 
są biblioteki i czytelnie, choć nie 
mamy Baedeckerów, żołnierz gro
madzi z pasją wiadomości o Nini- 
wie, Khorsabadzie, czcicielach 
diabła, Kurdach etc., etc.

Poszliśmy nieco za wysokim 
szlakiem w obawie, aby nie spaść 
za nisko.

Dzień mija na zajęciach żołnier
skich, W garnizonach są domy 
żołnierza, jest kilka kin. Żołnierze 
nauczyli się po angielsku, niektó
rzy mówią po arabsku. Zawarto 
wiele przyjaźni. Strzelcy z RAF’u 
i strzelcy z brygad utrzymują z so
bą stosunki towarzyskie, chodzą 
razem na herbatę i dżin, wymie
niają fotografie.

Tak żyje dywizja na zimowych 
leżach. Czy dla obrazu całości na
leży wspominać o naszym duchu 
bojowym, o tym, że pilno nam na 
front, że niejednego świerzbi już 
ręka, aby wypróbować broń, 
w którą nas wyposażono?

Darujmy sobie ten rozdział. Dy
wizja Karpacka ma poniekąd pra
wo niepisania na ten temat. Tym 
bardziej, że w czwartym roku woj
ny wielkie słowa są już męczą
ce .. .

O czym jeszcze pisać? Prawda, 
o szpakach! Gotują się już do 
odlotu. Patrząc na tych przelot
nych towarzyszy postoju, wierzy
my w skrytości, że podążymy 
wkrótce za nimi, tym samym szla
kiem.

O tym właśnie chciałem napi
sać, na ostatku . . .

WITOLD DOMAŃSKI
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Ostatnie mrugania reflektorów 
— alarm manewrowy, odkotwicze- 
nie . . . wychodzimy w morze pełni 
radości, bo przeczuwamy jakąś no
wą, niezwykłą robotę. Port zo- 
staje w mroku nocy.

Dowódca w krótkich słowach 
wyjaśnia czekającą nas pracę . . . 
Przypadło nam wzięcie czynnego 
udziału w walkach o Afrykę, 
a tym samym o zupełne opanowa
nie strefy Morza Śródziemnego. 
Płyniemy w szyku bojowym na 
wschód !

Zbliżając się do lądu afrykań
skiego spotykamy coraz częściej 
samoloty i łodzie nieprzyjacielskie. 
Zmuszamy je zawsze do zmiany 
wybranego kursu. Nasza artyleria 
i bomby głębinowe robią swo
je! . ♦ .

Mija tak kilka dni i wszystko 
dobrze się zapowiada . . . Nadcho
dzi pamiętny dla nas dzień, kiedy 
to znużeni i przemęczeni ciągłymi 
alarmami i walką, zbliżamy się 
o wschodzie słońca do jednego 
z portów francuskich w Afryce. 
Dzień zapowiada się pogodnie, na
pełniając nas ufnością i wiarą 
w swe siły.

O godzinie 6-tej rano, ogłoszo
no alarm bojowy. Zjawia się kil; 
kanaście wrogich samolotów, robi 
się (gorąco, ale zmuszamy nieprzy
jaciela do zrzucenia swych ładun
ków na chybił-trafił i do ucieczki.

Na razie “ odbój.” Opuszczamy 
stanowiska przy działach bojo
wych, nie mając dotychczas żad
nych strat. Na twarzach widać 
zadowolenie.

Korzystając z chwili spokoju, 
idziemy uzupełnić stan paliwa 
i przygotować amunicję. Nic nie 
zapowiada pracy . . .

Nagle klakson okrętowy zawył 
przeraźliwie dobrze znaną nam nu
tą, podrywając wszystkich. Poja
wia się nieprzyjacielski okręt 
podwodny. Mając z nim kontakt,

Jedna do
przechodzimy z miejsca do ataku, 
witamy go bombami głębinowy
mi. Fontanny wody biją w górę, 
lecz nie widzimy rezultatów roz
poczętego dzieła — obserwatorzy 
przeciwlotniczy meldują zbliżające 
się samoloty.

—“Znamy ten system! Zespo
łowy atak okrętów i samolotów ” !

Niebo, pokryte lekkimi chmura
mi, stwarza wspaniałe okoliczności 
dla samolotów. Zegar wskazuje 
godzinę dziewiątą trzydzieści. Je
steśmy głodni i niewyspani.

Dowódca spokojnym głosem wy- 
daje rozkazy z pomostu bojow’ego. 
Strzelamy z wszystkich dział 
i broni maszynowej. W górze nad 
nami, piekło!

Wszyscy pracują! Sternik

ba na <4Bły
szybko wykonuje rozkazy, w pra
wo, to w lewo na burt, maszyniści 
pocą się nad ciągłymi zmianami 
szybkości, artyleria bije bez 
przerwy, inni donoszą amunicję do 
dział, a wszystko to dzieje się 
szybko i sprawnie, bo każda stra
cona sekunda to zguba !

Widzimy wszyscy, że jesteśmy 
dziś głównym celem atakującego 
nieprzyjaciela. Bomby padają 
jedna po drugiej, a odłamki pry
skają dokoła jak groch. Nieprzy
jaciel jest silny — bombowce wy
padają falami jak kruki zza ska
listego wybrzeża.

Nie wiemy czy to Niemcy czy 
Włosi, ale nas to i tak już nie in
teresuje. Jedyna myśl: odpędzić 
nalatującego i nurkującego nie- 

skawicy”
przyjaciela, wykonać sprawnie na
kazany manewr.

Atakuje nas równocześnie kilka 
samolotów. Spokojny rozkaz do
wódcy ! — “ Cała naprzód, prawo 
na burt ” ! — a po chwili ogłusza
jący huk i silny wstrząs! Bom
by tuż po prawej burcie na ru
fie! . . .

Ponosimy pierwsze straty. Od
dział ratunkowy znosi coraz to no
we ofiary . . . Lekarz okrętowy 
uwija się nad robieniem natych
miastowych operacy^'.

Wolne miejsca przy działach 
zostają szybko i bez paniki 
zastąpione przez kolegów in
nych specjalności. Walka trwa 
nadal.

Jedno z dział ma lufy wzniesio-

Polskie 44in which we serve”
Żywot O. R. P. 44 Kujawiak”

Kina angielskie i amerykańskie 
obiega z niesłabnącym powodze
niem prawie od pół roku film “ In 
which, we serve” /okręt, na któ
rym służymy/. Jest to historia- 
kontrtorpedowca brytyjskiego 
i jego załogi, od dnia spuszczenia 
na wodę do dnia zatonięcia w bo
haterskiej walce pod Krętą. Film 
jest potężny w swej pełnej praw
dy grozie i bije zeń, bez emfazy, 
cały ogrom walki o panowanie na 
morzach, które — mimo strat, 
a właśnie dzięki poświęceniu i po
czuciu obowiązku załóg okręto
wych — pozostaje niezmiennie 
w rękach Wielkiej Brytanii.

Tu jednak nie będzie mowy 
o filmie; stawiamy przed oczy czy
telnika — polskie “ In which we 
serve,” wzięte prosto z życia. Z ży
cia jednego polskiego okrętu, ży
cia krótkiego, bo zaledwie rok 
trwającego, ale jak znamiennie 
świadczącego o nieprzerwanej 
a zawziętej walce, którą polscy 
marynarze wiodą “ za waszą wol
ność i naszą ” . . .

Okręt Rzeczypospolitej Polskiej 
“Kujawiak” narodził się w pol
skiej Marynarce Wojennej 30 ma
ja 1941 roku, jako nowiuteńki 
kontrtorpedowiec mniejszych roz
miarów, zbudowany w znanej sto
czni brytyjskiej.

Już w okresie szkolenia kontr
admirał, dowódca kontrtorpedow- 
ców “ Home Fleet ” pisał o nim:

—“ Zaszczytem było szkolić te 
okręty /“ Kujawiak ” i “ Krako
wiak ”/, chociażby ze względu na 
wielką gorliwość i zapał personelu, 
oraz być świadkiem osiągniętych 
wyników. Okręty są wyjątkowo 
czyste, a zalety morskie ich załóg 
godne podziwu. Wykonanie zadań 
ćwiczebnych powyżej przeciętnej.”

—“Wygląd okrętu i sprawność 
załogi rzuca się w oczy. Winszuję 
panu v—sygnalizował jeden z czo
łowych admirałów brytyjskich — 
Sir Charles Forbes, bohater jesz
cze z poprzedniej wojny.

Niebawem “Kujawiak” rozpo
czął swą ciężką i monotonną służ
bę — osłony i eskorty. Od Nord- 
Capu do Malty znano dobrze jego 
skromną, ale bojową sylwetkę** -1

W grudniu 1941, pospołu 
z “ Krakowiakiem ” brał udział 
w raidzie na Lofoty. Dwukrotnie 
ostrzegł pancernik brytyjski przed 
niebezpieczeństwem, ocalił wielki 
transportowiec przed miną, spro

wadził zbłąkany ropowiec i . . . 
ogniem swych dział odparł nalot! 
Pospołu ze swymi “brytyjskimi 
i norweskimi kolegami ” zatopił 
kanonierkę i zestrzelił samolot. Do-, 
wódca zespołu wyraził mu swe 
uznanie, co potwierdził później 
własną pochwałą Szef Kierow
nictwa Marynarki Wojennej wice
admirał Świrski.

W lutym 1942, tuż przed słyn
nym przerwaniem się liniowych 
okrętów niemieckich z Brestu do 
Kielu i . . . Gdyni, “Kujawiak” 
patrolował nocą w trudnym przej
ściu między wyspą Alderney 
a przylądkiem La Hague, u wy
brzeża Francji. Cieśnina ta, zwa
na Raz Blanchard, jest nawet 
w czasie pokoju bardzo trudna do 
nawigacji, ze względu na silne 
prądy i liczne skały podwodne. 
“ Kujawiak ” wraz z jednym 
kontrtorpedowcem brytyjskim — 
wpłynął na te niebezpieczne wody 
i mimo ognia baterii nadbrzeż
nych, zatopił dwa transportowce 
niemieckie. Trzeci został zatopio
ny przez Anglików. Eskorta kon
woju uciekła przed ogniem sprzy
mierzonych okrętów.

W marcu nowy sygnał admirała 
Forbes’a : “ Doskonała robota.” — 
Nic dziwnego: “ Kujawiak ” obro
nił eskortowany konwój przed 
piętnastu nalotami, zestrzeliwu- 
jąc “ Junkersa 88,” a uszkadzając 
dwa inne. Ogień okrętu był tak

Załoga “ Kujawiaka ” 

“ gorący,” że celowniczowie po- 
rozbierali się do koszul, mimo iż 
marzec na Atlantyku północnym 
bywa raczej mroźny.

I dalej trwała “ praca codzien
na,” przeplatana alarmami bojo
wymi : Kanał La Manche, okolice 
St. Nazaire, Atlantyk. Aż wre
szcie nastał dzień nagrody. 4 
czerwca 1942 r. Wódz Naczelny 
Polskich Sił Zbrojnych odwiedził 
okręt, wręczając zasłużonym 4 
Krzyże Virtuti Militari i 37 Krzy
ży Walecznych. A oto jego sło
wa:

“ Pamiętam i zawsze będę pa
miętał, że była taka chwila naj
cięższa dla Polski, kiedy wy byli
ście jedynym zbrojnym ramieniem 
Najjaśniejszej Rzeczypospolitej 
i gdy na pokładzie waszych okrę
tów schroniła się Jej suweren
ność . . . O czynach Polskiej Ma
rynarki Wojennej pamiętać będzie 
zawsze Polska, zapisze je złotymi 
głoskami historia ” . . .

Generał Sikorski dał tu nie tyl
ko wyraz uczuciom, które każdy 
rozumny i dobry Polak podziela, 
ale też podkreślił właściwe znacze
nie Marynarki Wojennej w życiu 
Państwa i Narodu. Nic dziwnego 
— gen. Sikorski zawsze doceniał 
to znaczenie i nie ograniczał się 
w sprawach obrony morskiej do 
banalnych sentymentów czy fraze
sów. Z jego ust padły, po otwar
ciu wyższej Szkoły Wojennej

w Anglii, znamienne słowa:
“ Marynarka Wojenna jest 

w wojnie nowoczesnej czynnikiem 
tak ważnym, że interesować się 
nią musi każdy oficer, bez wzglę
du na rodzaj broni . . . Bez silnej 
marynarki nie ma silnego pań
stwa.”

Tegoż 4 czerwca “ Kujawiak ” 
wyruszył w długą i niebezpieczną 
podróż na Morze Śródziemne, 
eskortując ważny konwój z zaopa
trzeniem dla Malty. Miała to być 
jego podróż ostatnia.

14 czerwca rozpoczęły się nalo
ty nieprzyjacielskie. Trwały — 
z małymi przerwami — dwa dni 
i dwie noce. 90 samolotów atako
wało konwój, a nadto ścigały go 
włoskie okręty nawodne i podwod
ne. Nieprzyjaciel zawziął się, że 
nie dopuści konwoju do Malty.

Ale celny ogień eskorty strąca 
zaraz w pierwszym dniu 13 samo
lotów. Po czym kontrtorpedowce 
— w tym oczywiście i “ Kuja
wiak ” — atakują trzykrotnie sil
niejszego nieprzyjaciela nawodne
go. W pewnej chwili “ Kujawiak ” 
walczy z krążownikiem włoskim. 
Włosi sromotnie się wycofują.

Następnego dnia — pospołu 
z lotnictwem towarzyszącym — 
zestrzelono 11 samolotów. Konwój 
dochodzi już do Malty i niebawem 
zawija do portu. Kontrtorpedowce 
pozostają na zewnątrz — jako 
patrol osłony.

I oto 16 czerwca 1942 r. o, g. 
0.53 pod lewą burtą “ Kujawiaka ” 
wybucha nieprzyjacielska mina. 
Akurat w chwili gdy okręt robi 
zwrot dla ratowania brytyjskiego 
kontrtorpedowca, którego spotkaj 
taki sam los. Mimo pożaru i 35° 
przechyłu, załoga walcgy z niebez
pieczeństwem. Pragnie za wszel
ką cenę uratować okręt.

Wysiłki są daremne. O g. 1.08 
dowódca wydaje rozkaz opuszcze
nia okrętu. Sam jednak zostaje 
i dopiero bosman z jednym mary
narzem ratują go w chwili, gdy 
“ Kujawiak,” z banderą na rożcu, 
pogrąża się w morzu. O g. 1.20 
okręt Rzeczypospolitej “ Kuja
wiak ” zawija do przystani Neptu
na ... a wraz z nim 13 dobrych 
marynarzy. Resztę ratują, z po
święceniem krążąc wśród pola mi
nowego, okręty brytyjskie.

Ale marynarze polscy — to lu
dzie twardzi. Jeszcze tegoż dnia 
odpłynęli z Malty, by przejść na 
inne polskie okręty i walczyć da
lej. A pierwszy Lord Morza — 
admirał floty Dudley Pound — te
legrafował do wice-admirała Świr- 
skiego:

“ Pragnę przesłać panu Admi
rałowi wyrazy szczerego współczu
cia, oraz wyrazić uznanie dla wy
sokiej sprawności i wybitnych za
let bojowych, jakie Polska Mary
narka Wojenna wykazała, pełniąc 
swe trudne i niebezpieczne obo
wiązki.”

A oto krótki bilans z życia« 
O.R.P. “ Kujawiak ”:

Okręt żył 381 dni, z czego 223 
spędził na otwartym morzu. Prze
płynął 32.000 mil morskich, to jest 
60.000 kilometrów. Miał 15 zabi
tych i 12 rannych. Zatopił samo
dzielnie 2 transportowce i strącił 
5 samolotów z pewnością, a 3 
prawdopodobnie. Przeprowadził 
73 konwoje i miał w ich czasie 13 
akcji bojowych oraz 112 alarmów 
przeciwlotniczych. Brał udział w 5 
operacjach bojowych na większą 
skalę. Rozstrzelał 16 min. Dwa 
razy walczył z okrętami podwod; 
nymi i dwawazy z nadbrzeżnymi 
bateriami nieprzyjaciela. Jego 
załoga — walczy dziś dalej na no
wym, jeszcze piękniejszym i sil
niejszym okręcie . . .

Ad maiorem Patriae gloriam — 
ku większej sławie Ojczyzny . . .

JULIAN GINSBERT 

ne ku niebu — milczy. Cała obsłu
ga wybita.

Maszyniści i elektrotechnicy nie
którzy ciężko ranni, nie opuszcza
ją wyznaczonych stanowisk, usu
wając szybko uszkodzenia. Pomi
mo poniesionych strat ogień nasz 
ciągle razi nieprzyjaciela, nadla
tującego fala za falą.

Mija piąta godzina walki — na
lot się kończy. Wchodzimy do 
portu, by oddać ciężko rannych 
opiece szpitalnej.

Cisza jednak nie trwa długo. 
Piętnaście “ Junkersów ” wylatu
je zza skały. Działa rozpoczyna
ją swą pieśń bojową, krwawą 
pieśń zwycięstwa dla tych, którzy 
życie oddali w Obronie bandery !

Przy burcie pada nowa seria 
bomb. Okrętem zakołysało, prą
dnica stanęła, wentylatory nie 
chodzą, w maszynach temperatura 
dochodzi do 70° C.

Sprawdzamy i usuwamy uszko
dzenia. W burcie mamy cały sze
reg dziur, a w niektórych miej
scach Okręt wygląda jak sito.

Wychodzimy jednak w morze, 
idąc na dwie zmiany, głodni i wy
czerpani.

O zachodzie słońca odbywa się 
pogrzeb poległych w walce kole
gów. Bandera opada do połowy, 
dowódca salutuje z pomostu, my 
stoimy na baczność. Zwłoki leżą 
pokryte banderami, później zosta
ją spuszczone w głębiny morskie, 
powiększając na dnie mórz i ocea
nów Cmentarz Marynarzy Pol
skich.

Biały Orzeł wzbija się w górę, 
a my płyniemy wciąż dalej i dalej, 
żeby po usunięciu uszkodzeń być 
w gotowości do dalszych trudów 
i walk, bo tylko przez ofiary, krew 
i trud wiedzie droga do Wolnej 
Ojczyzny.

TADEUSZ NOWICKI
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Osoby Z.S.R.R.
obecne

25.2.28.
8.3.35.
3.8.30.

Zygfryd, 5.4.28. Susk.
Czesława, 25.7.28. Puzinie-

Waleria, 13.5.03. Brasław,

Orli-

Bielcza,

12.4.09.
Czesław, 27.4.27.

Feliks, 7.8.26. Halle-

Józef, 13.1.26. Hudy-

Sułkowsz-11.10.29.
Kazimierz, 16.1.27.

15.3.33.Konstanty,
16.12.26.
Kraków,

17.11.27.
28.6.25.

Kełkowski
Jałowo,Maria. 14.11.05.Kamińska
Jałowo,Stefania, 1934.Kamińska
2.4.26.Franciszek,Kamiński
Janin,

Wój-15.1.27.
Nowy-2.11.25.
1.3.26.

Maria, 22.1.87. Horo-

Karaś
Karaś

Karaś
Karaś
Karaś

27.6.26.Karbowniczek Stanisław,
17.4.26
23.2.88.

Bronisława, 7.2.27. Baro-
Stanisław, 15.5.25. Jarocin,Karkut

Karolewska Maria, 5.3.23. Kraków,-
17.3.26.Maciej,

Borek
Miłów,

Kraków,Karp Kazimierz, 26.3.76.
Biłka
Kró-

Biłka

Biłka
Tor-
Ru-

Maria, 23.9.18.

-Stara-
8.4.24.Stanisława,

Czyj-

Kaśkiewicz Janusz, 28.6.36.
22.7.05.Maria,

28.11.26.Kazimierczak Stanisław,
3.12.27.

Horośnik,

Teheran. 
Wiktoria,

17.9.92. 
Teheran. 

17.8.12.

Wiesław, 
Teheran.

Wojciech,

Sokal, w.

Adolf, 6.8.90.

Anna, 27.6.01. Szyper,

Józef, 6.2.29.

Maria, 5.8.27. Puzinie-

Karpa Agnieszka, 8.1.22.

Stanisław, 6.11.26.

Kaśkiewicz
Afryka.

Kauss Janusz, 28.5.28. Chórów,
Kawa Aniela, 3.3.21. Bratkowice,
Kawałek Tadeusz, 9.5.27. Mościska,

/Przy każdym nazwisku wykazu 
znajdują się następujące dane; data 
i miejsce urodzenia oraz 
miejsce pobytu./

Karolewski
Teheran.

Karp Jadwiga, 1885. 
Teheran.
Karp Jadwiga, 6.1.26.

13.12.80. Siemie-

Zbigniew, 9.1.26.

Adam' 9.9.34. Miłów,
Adolf, 15.7.28. Nowosielce,
Edward, 6.6.30. Miłów,

Paulina, 25.9.18. Lubatowa,
Stanisława, 14.2.27. Miłów,
Stefania, 28.10.24. Miłów,

 Andrzej, 15.11.26.
Biała Krakowska, Teheran.

3742. "" ' * J
Teheran.

3743.
Teheran.

3744.
Teheran.

3745.
Teheran.

3746.
Teheran.

3747.
Teheran.

3748. 
Wality, p. Brasław, Teheran.

3749. Karczmarczyk Roman,.
Radziwiłłów, Teheran.

3750. Karczmarczyk Aniela,
Mszana Dolna, Teheran.

3751. Kardacińska Janina, 1.1.26. Anasta- 
zówka, Teheran.

3752. Karkut
Afryka.

3753. Karkut 
ein, Afryka.

3754. " " *
Teheran.

3755.
Teheran.

3756.
Kraków,

3757.
Fałecki,

3758.
Teheran.

3759.
Teheran.

3760.  .,
Królewska, Teheran.

3761. Karpa Anna, 3.8.00. Biłka 
lewska, Teheran.

3762. Karpa Jadwiga, 5.9.31.
Królewska, Teheran.

3763. Karpa J’anina, 27.6.28.
Królewska, Teheran.

3764. Karpowicz Emilia, 21.1.03. 
czyn, Teheran.

3765. Kasperowicz 
miańskie, Teheran.

3766. Kasperowicz
Gantowniki, Teheran.

3767. Kasprowicz
Wilejka, Afryka.

3768. Kasprowicz
Rumiańskie, Teheran.

3769. Kaszken Stefan, 5.11.90. 
cienice, Afryka.

3770.  "
Afryka.

3771.
Opoczno,

3772.
Teheran.

3773.
Afryka.

3774.
Teheran.

3775.
Teheran.

3776.
Teheran.

3777. 
Baranowicze, Teheran.

3778. Kazimierczak Edward, 
Bruchańszczyzna, Teheran.

3779. Kątnik Józef, 5.5.07.
Teheran.

Tadeusz, 25.11.27.

Bliznę, p.

3700.
mieniec

3701.
gródek,

3702. ... , 
p. Brzesko, w. Kraków.

3703. Kwiek Maria,
Lwów,, Teheran.

3704. Kwiek Karol,
chów, p. Tarnów, Afryka.

3705. Kwiek, Katarzyna, 4.4.78. Siemie- 
chów, p. Tranów, Teheran.

3706. Kwis Katarzyna, 14.10.87. Sto- 
janice, p. Mościska, w. Lwów. Teheran.

3707. Kwoczka Janina, 4.10.25. War
szawa, Teheran,

3708. Kwoczka Waleria, 3.9.26. Sienkie- 
wicze, Teheran.

3709. Kwoka Wiesław, 21.8.25. Dąbrowa 
Górnicza, Tehejan.

3710. Kwolek Jan. 20.8.83.
Brzozów w. Lwów, 7

3711. Kabzińska
Obczuga, Teheran.

3712. Kacimiel
Dębniaki. Teheran.

3713. Kaczkowski
rowo, Teheran.

3714. Kaczkowski
Lwów, Teheran.

3715. Kaczkowski
Zbaraż, Teheran.

3716. Kaczmarczyk 
kowce, Teheran.

3717. Kaczmarek 
Stanisławów, Teheran.

3718. Kaczyński Aleksander, 15.7.28. 
Warszawa, Teheran.

3719 Kajdos Stanislaw, 8.1.26. Kudła- 
jówka, Teheran.

3720. Kalicki Jan, 
czyzna, Teheran.

3721. Kalinowski
Drohiczyn, Teheran.

3722. Kalinowski  
Iwankowszczyzna, Teheran.

3723. Kalinowski Stanisław,
Wilno. Teheran.

3724. Kalisz Józef, 3.3.98.
Teheran

3725. Kaliszczek Bolesław, 
Radziechów, Teheran.

3726. Kaliszczek Weronika,
Radziechów, Teheran. ,

Andrzej, 27.9.26. Kielce,

3691. Kwiatkowski Lucjan,
Orłopol, p. Krzemieniec, Teheran.

3692. Kwiatkowski ”” ‘
Juraciszki, p. Lida,

3693. Kwiatkowski
Lwów, Teheran.

3694. Kwiatkowski
p. Równe, Teheran.

3695. Kwiatoń ~ 
wieże, Teheran.

3696. Kwiatoń
wieże, Teheran.

3697. Kwiatoń
Teheran.

3698. Kwiecień Maroin, 15.2.87. Koro- 
piec, p. Buczacz, Teheran.

3699. Kwiecińska Maria, 19.1.28.
czyn, p. Włodzimierz Woł.,Teheran.

Kwieciński Romuald. 23.8.96. Ka- 
Pod., Afryka.
Kwiecińska Józefa, 19.3.00. Nowo- 

Teheran.
Kwiek Stefan,

3727.
Teheran.

3728.
Teheran.

3729.
Teheran.

3730.  ....
Lachowce, Teheran.

3731. Kamiński Hilary, 12.8.32. 
Teheran.

3732. Kamiński Józef, 
towskie Włóki, Teheran.

3733. Kamiński Witold, 
Pruszyn, Teheran.

3734. Kamiński Władysław,
Nowy Pruszyn, Teheran.

3735. Kanczes Romualda, 28.12.31. Mała
Swoboda, Teheran. , .

3736. Kaniewski Roman, 19.3.29. Puznie- 
wicze, Teheran.

3737. Kaniewski Wacław, 16.8.27. 
Pużniewicze, Teheran.

3738. Kapała Franciszek, 20.5.28. Zofi- 
jówka, Teheran.

3739. Kapelańska
Radziłów, Teheran.

3740. Kapuścińska
delce, Teheran.

3741. Karakiewicz

Kawer Git-la, 14.1.38. Sokołów,
Kawski Ryszard, 6.4.29. Ulanowice,

Eugenia, 8.10.16.

Lista Nr. 8.
3780. Kempińska Albina, 17.11.99. 

Miodzyszczów, Teheran.
3781. Kemplar Dawid, 20.10.00. Kraków 

Teheran.
3782. Kelerman Janina, 28.10.22. Majdai 

Stary, Teheran.
3783. Kędziorek Leon, 15.4.26. Szym 

kowszczyzna, Teheran.
3784. Kępińska Zofia, 16.10.17. Kowa

lowa, Teheran.
3785. Kęsek Teresa, 8.10.42. Teheran, 

Teheran.
3786. Kielmański Zdzisław, 4.10.25. Głę 

bokie, Teheran.
3787. Kielmański Zygmunt, 6.9.27. 

Głębokie, Teheran.
3788. Kierenia Edward, 2.1.28. Za- 

krzewszczyzna, Teheran.
3789. Kierepka Maria, 8.9.27. Strusów, 

Teheran.
3790. Kiernicki Józef, 18.8.04. Skole, 

Teheran.
3791. Kijanowska Ewa, 7.2.28. Lwów, 

Teheran.
3792. Kijanowska Maria, 16.3.02. Lwów, 

Teheran.
3793. Kijanowska Urszula, 22.3.28.

Stanisławów, Teheran.
3794. Kijanowski Andrzej, 7.2.42.

Z.S.R.R., Teheran.
3795. Kimel Regina, 21.1.00. Sanok, 

Teheran.
3796. Kirdzik Maria, 5.1.90. Oszpiiana, 

Teheran.
3797. Kirdzik Wanda, 24.4.28. Oszmiana, 

Teheran.
3798. Kirkuc Franciszek, 1902. Za- 

wałocze, Afryka.
3799. Kisała Józef, 26.10.28. Leszczyn, 

Teheran.
3800. Kiwała Jerzy, 4.10.28. Toruń,

Teheran.
3801. Klecuń Roman, 30.11.28. Dolina, 

Teheran.
3802. Kiszka Marian, 23.12.26. Suło

szowa, Teheran.
3803. Kleczyńska Ludmiła, 24.11.11. 

Włodzimierz, Teheran.
3804. Kleczyński Cezary, 6.8.31.

Kalinówka, Teheran.
3805. Klawińska Franciszka, 4.3.01.

Ostróg, Afryka.
3806. Klawiński Mieczysław, 6.8.30. Chó

rów, Afryka.
3807. Klecuk Maria, 2.2.02. Skopyła, p. 

Wołyń, Teheran.
3808. Klecun Teofil, 5.4.29. Dolina, 

Afryka.
3809. Kleczkowski Jerzy, 18.6.26. Koma- 

rowszczyzna, Teheran.
3810. Klein Andrzej, 7.6.26. Białystok, 

Teheran.
3811. Klein Pepcia, 16.8.40. ZSRR, Te

heran.
3812. Klepacz Irena, 16.1.11. Zelice, p. 

Węgrowiec, Teheran.
3813. Klepało Kazimierz, 13.1.29. Basz- 

kowce, Teheran.
3814. Klęk Stanisława, 28.2.20. Budowle, 

Teheran.
3815. Klimaszewska Zofia, 4.3.73. Wilno, 

Teheran.
3816. Klimek Andrzej,- 1931. Bochnia, 

Teheran.
3817. Klimek Stefania, 4.2.00. Ostrów- 

Królewski, Teheran.
3818. Klimczuk Leon, 2.8.27. Nowogró

dek, Teheran.
3819. Klimczuk Jan, 24.6.28. Nowogró

dek, Teheran.
3820. Klonowski Eugeniusz, 23.10.28.

Zachajce, Teheran.
3821. Klonowski Gustaw, 6.2.26. Za

chajce, Teheran.
3822. Klotz Marta, 21.10.38. Jarosław, 

Teheran.
3823. Klotz Salomea, 29.6.13. Jarosław, 

Teheran.
3824. Kluszczyński Stanisław, 29.3.28. 

Wołożyn, Teheran,
3825. Kłosiński Artur, 30.8.27. Stanisła

wów, Teheran.
3826. Klusek Julia, 25.11.01. Jaźwiny,
3827. Kmieciak Bolesław, 24.7.25. Ko

łomyja, Teheran.
3828. Kmieć Stanisław, 3,11.26. Gro- 

dziska-Dolne, Teheran.
3829. Kmieć Teresa, 6.2.30. Kościuszków, 

Teheran.
3830. Kmiotek Anna, 20.5.12. Medynia, 

p. Łańcut, Teheran.
3831. Kmiotek Genowefa, 1930. Rzeszo, 

wice, Teheran.
3832. Knap Emilia, 21.12.24. Pomorzany, 

Teheran.
3833. Knap Maria, 8.12.95. Kwasiłów, 

Afryka.
3834. Knapik Aniela,, 2.8.07. Werniaki, 

Afryka.
3835. Kniażewska Wanda, 30.7.27. Ja- 

złowce, Teheran.
3836. Kobiałko Franciszek, 10.2.26. No- 

wosady, Teheran.
3837. Kobuś Władysława, 26:8.27. Józef- 

pol, Teheran.
3838. Kobylański Antoni, 13.9.98. Mara- 

czułka, Teheran.
3839. Kobylińska Helena, 13.6.95. Ho- 

łodwica, Teheran.
3840. Kobyłt Janina, 23.11.25. Kępina,
3841. Kobyra Jan, 15.11.26. Rudka. Te

heran.
3842. Kocel Kazimierz, 13.8.26. Orze- 

szów, Teheran.
3843. Kochman Anna, 29.4.15. Sól, p. 

Żywiec, Teheran.
3844. Kochman Roman, 15.8.36. Medu- 

cha, Teheran.
3845. Kochman Zbigniew, 15.12.38. Me- 

ducha, Teheran.
3846. Kogut Wiktoria, 2.2.09. Brzoza- 

Królewska, Teheran.
3847. Kokosiński Lucjan, 12.6.25. Ła- 

wrów, Teheran.
3848. Koladzicz Antonina, 10.11.98. Do- 

stoją wy, Afryka.
3849. Kolbuszewska Bronisława, 18.2.91. 

Steniatyn, Teheran.
3850. Kolendo Czesław, 20.7.20. Wisz- 

niew, Teheran.
3851. Kolendo Bolesław, 1.3.28. Podbło- 

cie, Teheran.
3852. Kołodyńska Walentyna, 1867. 

Łady, p. Kostopol, Afryka.
3853. Kołolyński Zdzisław, 16.5.30. Bu

jaki, Teheran.
3854. Kołodziej Tadeusz, 25.1.27. Budy, 

Teheran.
3855. Kołodziejczyk Jerzy, 10.1.26. Bato- 

szniki, Teheran.
3856. Kołodziejczyk Waleria, 28.12.11. 

Krzeszowice, Teheran.
3857. Kołodziński Józef, 16.2.29. Kon

stantynowo, Teheran.
3858. Komenza Michał, 28.9.28. Bie- 

lawce, Teheran.
3859. Komik Wanda, 15.8.18. Stolisk, 

Afryka.
3860. Komoda Emilia, 28.12.22. Biały- 

stok, Teheran.
3861. Kon Leopold, 5.7.10. Częstochowa, 

Teheran.
3862. Konarska Janina, 20.8.15. Lwów,
3863. Konarska Maria, 1.5.87. Bialy- 

Kamień, Afryka.
3864. Konarski Marian, 8.12.38. Stanisła

wów, Teheran.
3865. Kondoł Leonard, 12.8.38. Polska- 

Wola, Teheran.
3866. Kondał Maria, 25.10.14. Przesie- 

nica, Teheran.
3867. Koniar Ludwik, 5.8.25. Niedźwie

dzie, Afryka.

Konieczna
Czesław, 28.1.28. Kurów,Konieczny

Konieczny
Ludwik, 19.8.27. Kurów,
Zbigniew, 20.11.28. Nie-

Konopiński Nikodem, 1926. Dubno,
Konopka Antoni, 1.3.96. Andruchy.
Konopnicki Zbigniew, 1927. Tysz-

Rawa-8.5.09.

Orze-14.8.97.
War-1.7.28.
War-

Paweł, 5.4.03. Boroków,Korolewicz
Korolewicz
Korolewicz

Kazimierz, 27.10.27.

Anna, 8.2.20. Molo-
Adela, 11.1.24. Bedna-

Tadeusz,
Czesława,

Tadeusz, 30.10.26. Sol-
Helena, 18.8.36. Ostrów,

1 .* Julia, 20.5.13. Bojanów,

Kot Stanisław, 2.5.30. Korzeniów,

Kotarba

Toma-

Dalsk.

Teresa, 1928. Bortnica,Kowalczyk
Tadeusz, 1931. Kunosa,Kowalczyk

Kowalczyk

24.6.16.

Łódź,Kozerska
Łódź,Kozerska

Stefan, 9.5.26. Borowina,Koziński
Kozioł Kazimierz, 25.9.27. Woron-

Bożenna, 15.9.39. Doro-
Zofia, 15.9.39. Połaniec,

Wejche-Irena, 14.2.24.
Leokadia. 9.12.00.

Wincentyna, 3.6.04.
Ludgarda, 16.11.20.

Ignacy. 1.2.27. Puźnie-

9.7.26. Wito-

Sól, p.

Wanda, 21.6.21.

Tadeusz, 15.5.28. Wo-

Maria, 7.4.10. Kłeck

Zofia, 29.9.99.

2.2.26. Hre-

Jadwiga, 20.9.24.

Maria, —.5.82. Zamość

Korab Honorata, 
Afryka.
Korab Mieczysław, 
Teheran.
Korab Zbigniew, 29.12.31. 

Teheran.
Korbel Zbigniew 25.4.28. Czaru-

Stanisława, 14.1.93.

Zygmunt, 8.9.27. Do-

Anna, 20.4.05. Różce,

Janusz, 22.7.27. Nie-

Aleksandra, 10.5.80.

28.7.32. De-

Mieczysław, 22.12.07.
Mieczysław, 10.1.27. Ja-

Edward, 15.10.26. Na-

3868. Koniarz Kazimierz, 15.10.29. Stru
żyn, Teheran.

3869. Koniarz Leokadia, 13.10.29. Szczu
czyn, Teheran.

3870. ‘ -------
Teheran.

3871.
Teheran.

3872.  . 
śwież, Teheran.

3873. Konieczny
Teheran.

3874. Konieczny
śwież, Teheran.

3875. Konopa Zdzisław, 28.11.28. Wiel- 
ca-Polanka, Teheran.

3876. Konopacki Stanisław, 5.4.26. Ko- 
iodno, Teheran.

3877. ......................................... ............  "
Teheran.

3878.
Afryka.

3879. .  .
kowce, Teheran.

3880. Kontnik Anastazja, 2.4.10. Jam
aica, Teheran.

3881. Kopcio Józef, 21.5.26, Nowosielce,
3882. Kopciowska Anna, 9.2.98. Pusto- 

myty, Teheran.
3883. Kopczyk Stefania, 24.4.23. Zaho- 

tyn, Afryka.
3884. Kopeć Adam, 14.1.27. Lwów, Te

heran.
3885. Koperszmidt Tola,

Mazowiecka, Teheran,
3886. 

chówka,
3887.

sza wika,
3888. 

szawka,
3889.

pów, Teheran.
3890. Korczyński Dymitr, 4.12.94. Kor

czyn Szlachecki, Teheran.
3891. Kordiak Irena, 9.11.22. Brzeżany, 

Teheran.
3892. Kornak Henryk, 8.3.25. Rzeszów, 

Teheran.
3893. Korngold Salomon, 17.11.92. Kra

ków, Teheran.
3894. Korobeć

Sielce, Teheran.
3895. "

Teheran.
3896.

Teheran.
3897. 

Mogilewska gubernia, Teheran.
3898. Korytowska Wanda, 15.4.03. Prze

myśl, Teheran.
3899. Korzeniewicz Anna, 12.5.25. Wólka- 

Oreja, Teheran.
3900. Korzeniowska

Zaremba, Teheran.
3901. Korzeniowski

Pieniuga, Teheran.
3902. Kościakiewicz 

deczno, Teheran.
3903. Kościółek

/rówka, Teheran.
3904. Kosiński Jerzy, 7.7.26. Czerlanka, 

Teheran.
3905. Kosior Aleksander, 

sówka, Teheran.
3906. Kosiorek 

miacze, Teheran.
3907. Kosmala 

bniaki, Teheran.
3908. Kosmala 

Teheran.
31909. Kośmider 

niszka, Teheran.
3910. Kosowska

Teheran, i f"
3911. Ko owska

Teheran/* ’
3912. Kossakowska Mana, 7.11.68. Jano- 

pol, Wołyń, Teheran.
3913. Kostecko Józef, 22.3.2-9. Dobro- 

wlany, Teheran. n c U Arr/nnmu?

Teheran.
3915.

Teheran.
3916. 

kowce, Teheran.
3917. Kotarska

Bełda, Teheran.
3918. Kotarski

waria, Teheran.
3919. Kotlicki

Łódź, Teheran.
3920. Kotowski

rosław, Teheran. ,
3921. Kott Aleksandra, 19.6.23. 

szów-Mazowiecki, Teheran.
3922. Kowacki Marian, 14.9.26.

Teheran. T
3923. Kowalczyk Jan, 10.7.94.

Żywiec., Afryka. „omvi3924. Kowalczyk Sebastian, 28.10.37. 
Mszana-Dolna, Teheran. _  , .

3925. "" 
Teheran.

3926.
Afryka.

3927.
ronica, Teheran. . _O1, K-r.,

3928. Kowalewska Mana, 7.9.16. Kra
ków, Teheran. 1ÄXxn3929 Kowalik Mieczysław, 16.3.30.
Wola-Marszałka, Teheran.

3930. Kowalik Zdzisław, 1.10.26. Wola- 
Marszałka. Teheran.

3931. Kowalska Stefania.
Stopnica, Teheran. , -r» .3932. Kowalski Czesław, 28.7.26. Batory,
Teherai.  .3933. Kowerko Eugenia, 13.3.87. Balu-
czyn, Teheran. 3934. Kozak Salomea. 11.11.99. Gwoz- 
nica-Górna. Teheran.

3935. Kozenko Stanisław, 14.8.30. Zu- 
bówmosty, Teheran.

3936.
Afryka.

3937. 
Afryka.

3938.
Teheran.

3939.
czyn, Teheran.  ,

3940. Kozłowska Helena, 5.11.93. Grodek 
Jagielloński, Lwów. Teheran.

3941. Kozowska Jadwiga, 25.10.15. 
Skródzie, Teheran.

3942. Kozłowski Mieczysław, 25.12.28. 
Kraêiewicze, Teheran.

3943. Kozłowski
browlany, Teheran.

3944. Kozubska 
tycze. Teheran.

3945. Kozubska
Teheran.

3946. Kozyra Stanisław, 28.5.27. Radzie
chów, Teheran.

3947. Krajewska 
rowo, Teheran.

3948. Krajewska
Troki, Teheran.

3949. Krajewska
Linowiec, Teheran.

3950. Krajewska 
Szecinki, Teheran.

3951. Krajewski 
wieże, Teheran.

3952. Kralski Tadeusz, 31.3.26. Budzi- 
rynek, Teheran.

3953. Kramer Mozes, 5.5.36. Rozwadów, 
Teheran.

3954. Krane Adela, 30.10.27. Krystyno- 
pol, Teheran.

3955. Krasińska Filipina. 5.11.00. Czort- 
ków, Teheran.

Kot Tadeusz, 15.1.30. Korzeniów,
Jakub, 10.7.27. Chudy-

Stanisława, 31.10.92.

24.2.90. Wiedeń,Maria,
25.12.25. Nowa-Julian,

Worniany,Józef, 1927.
•Worniany,

7.7.90.
11.4.28.
Hłudno,
Poręba-
Często-

Eugeniusz, 6.9.25. Horo-
Feliks, 20.2.04. Często-

Janina,
Cisowy-Maria, 13.12.91.
Często-

Serków,Roman, 3.1.26.
Hrysz-

Dercz,
Zebry,
Chor-

Aleksandra, 1.12.98.

27.10.26.
29.12.99.
Przyłek,Kubik Stefania, 13.1.20.

Kuca
Tomasz, 20.9.95. Rakszawa,

Radzi-

Nawóz,Wacław, 1.2.28.
Chudy-Maria. 1933.

Bara-

2.2.28.
Plosa,

Rzeszo-
Brasze-
Brasze-

28.11.05.
25.2.19.
19.3.30.

No.wo-
Nowy

Pod-
Zamość,

Mała
Kraska.Kun

Aleksandra. 12.12.00. Stołpce.

Kurczak Jan, 30.8.34. Krzeczuno-

20.3.28.Bronisław, 
Teheran. 
Janina. 14.8.28. Pawłu-

Anna, 15.8.25.

Romuald, 15.7.36. Włodzi-

Maria, ...7.98.

Leon. . 12.12.10. Boro-

Daniel, 1939.

Jan, 29.12.05. 
Teheran. .

Kolno,

Ludwika, 20.9.70.

20.2.22. Czort-

Maria. 17.11.22.

Bronisława, 15.5.88.

Kubik Zbigniew, 1933 /?/. Teheran.
Kubikowski Franciszek, 20.5.90. 
Afryka.
Kubiński Antoni. 20.5.28. Hetman-

Katarzyna, 23.5.25.

1936. /?/,

Leopold, 11.11.27. Bartków,
Stanisława 31 7 03. Ralku-

Jerzy, 18.11.28. Wilanowo,
Stanisława, 22.2.24. Wielkie-

Kunysz Monika, 7.2.17. Malawa.
Kupryjańczyk Józef, 4.3.26. Łuck,

Kubów Tadeusz, 24.7.26. Kazi- 
Teheran.

Kuć

Maria, 31.7.94.

Krycka Zofia. 15.9.89. Śladów, 
Krysiński Antoni, 1931. Bortnica, 
Kryśnik Józef, 1.1.07. Starożyńce,
Krzak Maria, 16.8.12. Mielnica,

Genowefa, 17.4.31.

Pole, Afryka. ,
3984. Królewicz Izabella. 13.4.28. Wola 

Wilsona, Teheran.
3985. Królewicz Mieczysław, 20.6.28. 

Wiśniowice, Teheran.
3986. Kruczkowska Kazimiera, 27.2.15.

Kopyczyńce, Teheran. 
3987. Kruczkowska Klementyna, 1.11.20. 

Warszawa, Teheran.
3988. Kruk Majlech, 12.11.34. Radymno, 

Teheran.
3989. Krupa Weronika, 22.11.26. Raw- 

czyzna, Teheran.
3990. Kruszelnicka Jozefa. 21.12.08. 

Husiatyn, Afryka.
3991. Kruszyński Ryszard. 14.1.27. Wy

sokie, Teheran.
3992.

Teheran.
3993.

Teheran.
3994.

Teheran.
3995. 

Kościuszków, Teheran.
3996. Krzyszczuk Henryk, 13.9.29. os. 

Prukowska, Teheran.
3997. Krzyżanowska

Lwów. Teheran.
3998. Krzyżanowska

Płock. Teheran.
3999. Krzyżanowska

Lwów, Teheran.
4000. Krzyżanowski Władysław, 17.10.91. 

Buczacz. Teheran. .
4001. Krzyżewska Maria. 2.2.21. Garuz 

/Niemcy/, Teheran.
4002. Księżak Eugeniusz, 7.2.26. Chry- 

mniacze, Teheran.
4003. Kubala Stanisław, 

Wasilków, Teheran.
4004. Kubieńska Aleksandra, 

Dukla. Teheran.
4005.  ‘ ~~

Teheran.
4006.
4007.

Bryków,
4008. 

szczyzna, Teheran.
4009. Ku.biński Czesław, 15.1.27. Het- 

mańszczyzna, Teheran.
4010. "" " " ” '

mierzów,
4011.

Teheran.
4012.

sowa. Afryka.
4013. Kuca

Afryka.
4014. Kucięba Jerzy, 16.5.27. 

wilłów, Teheran.
4015. Kucharsrki

Teheran.
4016. Kucharzak 

kowce. Teheran.
4017. Kucharski 

nów-Sandomierski, 'leuciau. •
4018. Kuczaj Jan, 21.5.26. Chudykowce, 

Teheran.
4019. Kuczerski 

wiecka. Teheran.
4020. Kudła Mieczysław, 16.6.26. Wola- 

Korybutowiecka, Teheran.
4021. Kujbieda Stanisław, 

Rzepniów, Teheran.
4022. Kukieł Wincenty, 4.3.28.
4023. Kukiełka Paweł. 25.12.26. 

wice? Teheran.
4024. Kuksa Aleksandra. 1916. 

wieże, Teheran.
4025. Kuksa Aniela, 12.12.39. 

wieże, Teheran.
4026. Kulągowski Józef, 6.10.27. 

Teheran.
4027. Kulikowska Maria,*  

Stanisławów. Teheran.
4028. Kulikowska Stanisława, 

Mońki. Teheran.
4029. Kulikowski Aleksander, 

Kostopol, Teheran.
4030. Kulikowski Henryk, 6.5.28. Mońki, 

Teheran.
4031. Kulimicz Paweł, 5.12.02. 

siólki. Afryka.
4032. Kulka Mieczysław, 14.2.28. 

Pruszyn, Teheran.
4033. Kulpa Magdalena, 14.6.03. 

borze. Teheran.
4034. Kulaj Tadeusz, 20.12.28. 

Teheran.
4035. Kumko Wiktor, 8.8.95. 

Zarnówka. Afryka.
4036. "" " ‘ ------ ----

Teheran.
4037.

Teheran.
4038.

mierz, Teheran.
4039. ""

Teheran.
4040.

Teheran.
4041. 

wieże, Afryka.
4042. Kurczak Stanisława, 6.4.28. Krze- 

czunowicze, Afryka.
4043. Kurjata

Rudnia Łęczyńska.
4044. Kuryłowicz

gi. Afryka.
4045. Kuryłowicz 

Pawługi, Afryka.

3956. Krasińska 
ków, Teheran.

3957. Krasińska
Teheran.

3958. Krasiński 
Wieś, Teheran.

3959. Krasiński
Teheran.

3960. Krasiński Tadeusz, 1931. 
Teheran.

3961. Krasiński Władysław, 
Czortków, Teheran.

3962. Krasnoderski Stanisław, 
Natalin, Teheran.

3963. Krasuń Abba, 22.6.92. 
Teheran.

3964. Kraus Michał, 26.9.90. 
Wielka, Teheran.

3965. Krawczyk 
chowa. Afryka.

3966. Krawczyk 
chów, Teheran.

3967. Krawczyk 
chowa, Afryka.

3968. Krawczyk
Częstochowa, Afryka.

3969. Krawczyk
Teheran.

3970. Krawczyk 
Las, Teheran.

3971. Krawczyk 
chowa, Afryka.

3972. Krawczyk
Teheran.

3973. Krawiecka 
nica, Teheran.

3974. Krawiecka
Nowosiółki. Teheran.

3975. Krawiecka Paulina. 25.12.24. 
Nowosiółki, Teheran.

z3976. Krejcisz Bolesław, 5.9.26.
p. Sarny, Teheran.

3977. Kreska Eugeniusz, 23.4.27.
Tc li era u

3978. Kristman Ryszard, 8.12.27. 
dzież, Teheran.

----- -- ■- Eleonora, 21.7.95. Łuteszewo,
Jan, 1930. Antoś, Teheran.
Czesław, 17.1.27. Wilanowo,

3979. Król
Afryka.

3980. Król
3981. Król

Teheran.
3982. Król

Teheran.
3983. Król

Jangród
21.8.27.
28.8.26.
17.1.25.

Kuśmierz Stanisława /V/, ML Te-
Kustra

Janina, 17.10.24. WoronicaKustra
Kuta

Kresy,
14.9.14.
26.7.87.

Stanislaw, 1.12.28.
Tadeusz, 10.8.27.

Królin, p.
15.8.00. Toma-

Kaniewska Regina, 7.2.32. Kuźnie-

Eugenia, 16.8.96. Biały-
Maciej Andrzej, 2.4.28.
Stanisława, 15.4.17.
Wiktoria, —.12.36.

Janina, 1932. Paszniów,

Bia-
Kon-

Alfreda, 7.4.18. Szy-
Między-

Swir,
Jerzy, 12.11.42.Kosiba Teheran.

Wylewa,
Zboiska,

Stanisław, 13.7.09. Za-
Maria, 24.2.90. Wiedeń,

Władysław, 18.9.18.
Wilno,

Stanisława, 16.8.20.
Aleksandra 25.9.25.

Kuciński Wacław, 24.1.01. Prawda,
Kunicka Waleria, 24.11.10. Stronie,

22.7.22.

21.7.81.
Pużnie-

Krystyna,
7.2.16. Biała,

War-
Stefania, 3.10.04. Łódź,Kalińska

Kalińska
Kaliński

Danuta, 18.5.14. War-
Izabela, 15.4.34. Biało-

Jan-Józef. 27.12.09. Ja-

Kelman
Teheran. 
Kiernicka

Jadwiga, 17.5.39. Bia-Karpińska
Teheran.
Karpiński   _ 

p. Kosów, w. Stanisławów, Teheran.
Karpiński Władysław, 25.9.41. Cen-

Jakub, .25.7.03.

Kwiatkowski Kazimierz,

16.3.95. Juli-

Henryk, 19.1.26.

Irena, 8.9.14.

Waleria, 24.1.27.

Józef, 15.5.04. Zabcze, p.
Kinga, 5.10.37.

Jan, 10.3.32.

Koseczko Jan, 29.11.97.

Antoni, 1.4.98.

Klar Adela, 22.7.13. Łódź, Teheran.
Klukowicz Stanisława, 8.5.11.

Adela, —.10.35.

Helena, —.5.33.

Kowalczyk Roman, 1.7.10. War-

Krystyna, 23.8.19.

Koben Izrael, 30.8.01. Puławy,
Kaleta Tadeusz. 8.1.22. Zerejowice,

4046. Kuryłowicz Lidia, 23.3.94. Lenin
grad, Afryka.

4047. Kuryłowicz Wincenty, 11.1.85. Paw
ługi. Afryka.

4048. Kurys Maria, 6.6.27. Krzyżanowice, 
Teheran.

4049. Kuś Tadeusz, 13.6.26.
Teheran.

4050. Kusiński Bronisław, 
Zabiele, Teheran.

4051. Kuśmidrowicz Andrzej, 
Warszawa, Teheran.

4052. Kuśmierski Włodzimierz, 
Maciejowice, Teheran.4053. - ■ ■ -• • ■

4054.
Teheran.

4055.
Teheran.

4056. 
kowce, Teheran.

4057. Kuta Stefania, 21.9.10. Krzechówek 
Afryka.

4058. Kuziara
tówka, Teheran.

4059. ""
Teheran.

4060.
Wygoda,

4061.

Mieczysław, 12.2.26. Ra-

Tadeusz, 26.2.27. Po-

Kirszbaum Halina, 14.7.85. Tvś- 
Teheran
Klar Danuta, 15.2.39. Białystok,

Jan, 25.5.26. Zygmun- 
Kużniarska Emilia, 15.3.35. Bełz, 
Kuźmińska Katarzyna, 15.4 82 
Afryka.

------ Kwapisz Apolonia, 16.9.04. Gar- 
bów, Afryka.

4062. Kwapisz Maria, 16.11.31.
Afryka.

4063. Kwiatanowska Józefa,
Huzeli, Afryka.

4064. Kwiatkowska Bogusława, 
Zagórz, Teheran.

4065. Kwiatkowski Janusz, 17.1.29. Sza
bry ń, Teheran.

4066. Kwiecień 
stawy, Teheran.

4067. Kwieciński
Gdańsk, Teheran.

4068. Kwieciński
Sopoty, Teheran.

4069. Kwis Rozalia, 16.6.18. 
Mościska, Teheran.

4070. Kacprzak Helena, 
szów-Mazowiecki, Teheran.

4071. Karczewski Edward, 18.8.28. Woł- 
kowce, Teheran.

4072. Kędzierski Marian, 1930. Kar- 
czówka, Teheran.

4073. Kilińska Antonina, 15.1.20. Włocła
wek, Teheran.

4074. "" " ~ "
Teheran.

4075.
Teheran.

4076.   
wieże, Teheran.

4077. Kaniewski Eugeniusz, 11.11.36. 
Kuźniewicze, Teheran.

4078. Karpińska 
stok, Teheran.

4079. Kaszubski
Toruń. Teheran.

4080. Kątnik
Ulżyły, Teheran.

4081. "
Bochnia,

4082.
Teheran.

4083.
mienica,

4084.
Teheran.

4085.
4086.  

■Słowniszki, Teheran.
4087. Kocuper Eugeniusz, 6.11.91. Topo

rów, Teheran.
4.088. Kolanko-Jasińska Maria. 1914. 

Warszawa, Teheran.
4089. Kołodziejczyk

Szczuczyn, Teheran.
4090. Kołodziejczyk

Szczuczyn. Teheran.
4091. Kołodziński

łomsze, Teheran.
4092. Kołodziński 

stanowa, Teheran.
4093. Komorowska

szki, Teheran.
4094. Kopeć Gołda, 28.12.27. 

rzece, Teheran.
4095.

Teheran.
4096.

Teheran.
4097.

Teheran.
4098.

Teheran.
4099.  

szawa, Teheran.
4100. Kowalewska

Wiszniów, Teheran.
4101. Kowalska Joanna, 21.9.02. Krze

mieniecki. Teheran.
4102. Kowalski Jerzy, 13.1.29. Derkały, 

Teheran.
4103. Kozak-Kozaczyńska Zofia, 23.12.12. 

Właszczowa, Teheran.
4104. Kozłowski

cielec, Teheran.
4105. Krasińska

Teheran.
4106. Krasowski

Werba, Teheran.
4107. Krzywicka

Teheran.
4108. Krzywiec

Wilno, Teheran.
4109. Kucharska

Nawóz, Teheran.
4110. ""

Teheran.
4111.

Teheran.
4112.  ,

Długokąty, Teheran.
4113. Kwiatkowski Stanisław, 

Krzyżyk, Teheran.
4114. Kwiatoń Bohdan, 2.2.32. 

wieże, Teheran.
4115. Kukiel-Krajowska

9.10.10. Międzyleś, Teheran.
4116. Kopczyński Witold, 

Teheran.
4117. Kaczmarek Józef,  _ 

szew, p. Gostynin, w. Warszawa, Teheran.
4118. Kaczor Edward, 9.8.15. 

Teheran.
4119. Kaduszyn Borys, 6.4.11. 

szawa, Teheran.
4120.  ‘ ---------

Teheran.
4121.

Teheran.
4122. 

Sokal, Teheran.
4123. Kamiński Józef. 18.9.00. Słoboda, 

Józefówka, p. Równe, Teheran.
4124. Kamiński Romuald, 18.8.13. Łopa- 

teń. p. Łuck, Teheran.
4125. Kamiński Władysław, 24.6.94. 

Racięcice, p. Koło, w. Łódź, Teheran.
4126. Kardasiński Czesław, 16.7.27. Sien- 

kiewiczówka, p. Tarnopol. Teheran.
4127. Karpińska " *

szawa, Teheran.
4128. Karpińska 

wieża, Teheran.
4129. 

łowieża,
4130.

błonica,
4131. .  ,  

tralny Rudnik, Nowosybirska obi., ZSRR,' 
Teheran.

4132. Kasparek Zygmunt, 6.2.11. Lwów, 
Teheran.

4133. Kaszkowiak Stefan. 17.7.08. Mały 
Gaj, p. Szamotuły, w. Poznań, Teheran.

4134. Kićzura Bazyli. 4.4.19. Wiszenka, 
p. Gródek-Jagielloński, Teheran.

4135. Kiełbasa Józef. 17.9.01. Domaniów, 
p. Radom w. Kielce, Teheran.
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4136. Kiecki Aleksander, 28.2.93. Aha- 
kańsk. Syberia, Teheran.

4137. Klimsiak Aleksander, 20.6.21. 
Równe, Wołyń, Teheran.

4138. Knap Józef, 1931. Pisarzy na,
Teheran.

4139. Kochanik Edward, 9.7.23. Podnie- 
bile, w. Lwów, Teheran.

4140. Kondracki Bolesław, 2.2.21. Kosze- 
rówka, p. Szczurzyn, Teheran.

4141. Kołodzińska Regina, 28.6.34. Kon- 
stantowo, Teheran.

4142. Kołodziński Franciszek, 16.12 37. 
Konstantowo, Teheran.

4143. Komar Bogumiła, 15.4.09. Niwka, 
p. Kielce, Teheran.

4144. Kondzior Adolf, 20.12.02. Turuś 
Kościena, Teheran.

4145. Kopeć Adam, 25.7.04. Trojanów, p. 
Kalisz, Teheran.

4146 Korniejenko Szymon, 10.2.95. Pro
szowice, p. Miechów-Kielce, Teheran.

4147. Kornreich Aron, 31.10.04. Bieli- 
czna, p. Nowy-Sącz, w. Kraków, Teheran.

4148. Korski Józef, 23.7.93. Abramów, 
gm. Wielkie, p. Lubartów. Teheran.

4149. Kosiarski Józef, 18.1.95. Lubartów, 
w. Lubartów, Teheran.

4150. Kossowski Kazimierz, 28,1.29.
Ostrów, p. Dubno,»Wołyńskie, Teheran.

4151. Kościelak Kazimierz, 20.5.99.
Kalisz, w. Poznań, Teheran.

4152. Kotkowska Anna, 3.3.14. Gardlica, 
p. Miechów, w. Kielce, Teheran.

4153. Kotkowski Stefan, 2*9.3.39.  War
szawa, Teheran.

4154. Kotowski Kazimierz, 8.10.97. 
Glinki, p. Łomża, Teheran.

4155. Kotrys Konstanty, 19.9.00. Msza- 
dla, p. Kozienice, w. Kielce, Teheran.

4156. Kowol Franciszek, 23.1.99. Stanic, 
p. Rybnik, w. Śląskie, /Opole/, Teheran.

4157. Kozak Kazimierz, 27.2.98. Bucz
ków, p. Bochnia, Teheran.

4158 Kozimor Teofil, 28.12.05. Nagó- 
rzany, p. Sanok, w. Lwów, Teheran.

4159. Kożuchowski Konstanty, 10.4.97. 
Drzewoszki, p. Kutno, Teheran.

4160. Krathammer Otto, 12.6.98. Koło
myja, Teheran. „ .

4161. Kroczek Edward, 8.8.17. Dzia- 
kowszczyzna, p. Wołożyn, Teheran.

4162. Król Józef, 27.3.21. Zbydniów, p. 
Bochnia, w. Kraków, Teheran.

4163. Krupa Franciszek, 7.7.96. Czyszki, 
p. Lwów, Teheran.

4164. Krzesaj Władysław, 13.1.04. 
Chłopy, p. Rudki, Teheran.

4165. Krzyżanowski Jan, 22.2.01. Bu- 
cyki, p. Skałat, Teheran.

4166. Kubaszewski Tadeusz, 24.5.03. 
Warszawa, Teheran.

4167. Kubik Zofia, 28.11.17. Przyłęk, p. 
Kolbuszowa, Teheran.

4168 Kuhn Józef, 4.9.95. Trembowla, 
Teheran.

4169. Kula Maksymilian, 23.7.94. Łódź- 
Chojny, Teheran.

4170. Kulikowska Irena, 20.8.17. War
szawa, Teheran.

4171. Kulka Edward. 18.8.24. Popławce, 
p. Grodno, w. Białystok, Teheran.

4172. Kulesza Bronisława, 4.4.98. Wilno, 
Teheran.

4173. Kułakowski Bogusław, 21.5.07. 
Warszawa, Teheran.

4174. Kumeto Wincenty, 31.7.97. Wiszty- 
nica /Litwa/, Teheran.

4175. Kurnlcz Edward, 16,7.99. Jure- 
wicze, Teheran.

4176. Kwas Henryk, 22.4.13. Stężyca, p. 
Garwolin, w. Warszawa, Teheran.

4177. Kwiatkowska Michalina. 10.10.10. 
Wilno, Teheran.

4178. Kijowska Stefania, 18.1.24. Grodno, 
Teheran. • "

4179. Krawczyńska Bogumiła, 13.4.23. 
Niechniewicze, Teheran.

4180. Krykiewicz Maria, 16.7.68. Lwów, 
Teheran.

4181. Kuhn Andrzej, 21.7.29. Lwów, Te
heran.

4182. Kuhn Janina, 8.3.25. Lwów, Te
heran.

4183. Kuhn Maria, 20.2.02. Lwów, Te
heran.

4184. Kurowska Janina, 26.6.04. Lwów, 
Teheran.

4185. Kurowski Wojciech, 30.9.37. Kato
wice, Teheran.

4186. Kurowski Zbigniew, 16.7.32. Czarn
ków n/Notecią, w. Poznań, Teheran.

4187. Kaczalski Zygmunt, 14.1.93. Łu- 
niniec, Polesie, Teheran.

4188. Kaczmarek Mieczysław, 16.12.19. 
Poznań, Teheran.

4189. Kalisz Florentyna, 5.8.23. Kraków, 
Teheran.

4190. Kamiński Stanisław, —.—.28. Zo- 
fijówka, Łuck, Teheran.

4191. Karcz Stefan, 22.6.26. Obręczówka. 
Teheran.

4192. Karyszyn Andrzej, 17.9.96. Koko- 
szyńce, Teheran.

4193. Kaszuba Barbara Teresa, 15.12.42. 
Teheran, Teheran.

4134. Kazimierczak Władysław, 2.10.03. 
Zółwin, p. Błonie, Teheran.

4195. Kencewicz Stanisław, 26.4.03. War
szawa, Teheran.

4196. Kersen-Schenker Anna, 17.4.21. 
Lwów. Teheran.

4197. Kersen-Schenker Bolesław Jerzy,
1.9.09. Lwów, Teheran.

4198. Kezuń Józef, 15.5.85. Preny, p. 
Awięciany, w. Wilno, Teheran.

4199. Kinach Anna, 10.10.18. Sawanna, 
Ameryka, Teheran.

4200. Klej Jan, 5.8.12. Petersburg, Rosja, 
Teheran.

4201. Kleinberg Pepa, 25.11.42. Teheran, 
Teheran.

4202. Klimaszewski Jan, 8.5.08. Łapcie, 
Teheran.

4203. Kluczyński Edward, 27.7.92. Czer- 
niowce, Rumania, Teheran.

4204. Kłobski Jerzy, 1.12.12. Franki, p. 
Kutno, Teheran.

4205. Kmiecik Jan, 17.8.00. Pagórek, 
Teheran

4206. Knapik Władysława, 14.12.25. 
Szyry, Wołyń, Teheran.

4207. Kobyliński Czesław, 6.12.95. Ma
ków Mazow, Teheran.

4208. Kolasiński Stanisław, 10.7.88. Czy
żów, Stopnica, w. Kielce, Teheran,

4209. Kołdra Josek, 1933. Warszawa, 
Teheran.

• 4210. Kołdra Maria, 28.6.28. Warszawa, 
Teheran.

4211. Kołdra Pesa, 1931. Warszawa, Te
heran.

4212. Kołdra Szaja, 1929. Warszawa, Te
heran.

4213. Kołdra Szulim, 1935. Warszawa, 
Teheran.

4214. Kołodzińska Pahlina, 1.1.09. Za- 
brzeże, p. Wilejka, Teheran.

4215. Komarnicki Mieczysław, 20.9.84. 
Hrubieszów, w. Lublin, Teheran.

4216. Komysz-Czeżowska Jadwiga, 
10.6.16. Lwów, Teheran.

4217. Koprowska Antonina, 13.4.77. 
Czarnystok, pow. Zamość, Teheran.

4218. Koralewska Anna, 2.7.18. Wyszyna, 
Konin, w. Łódź. Teheran.

4219. Korman Halina, 1932. Warszawa, 
Teheran.

4220. Korzon Wincenty, 24.5.95. Gudzi- 
niszki, p. Awięciany, Teheran.

4221. Kosowski Władysław, 8.4.15. Mo
gielnica, Teheran.

4222. Kosz Teodor, 7.5.97. Wólka Pierw
sza, p. Łuniniec, Teheran.

4223. Koszela Kaziminierz, 5.10.22. 
Trzeszniow, p. Brzozów, w. Tarnopol. Tehe
ran.

42'24. Kot Anna, 4.5.04. Gruszów. p. Li
manowa, Kraków’, Teheran.

4225. Kotlarz Ludwik, 21.8.00. Ziernica, 
pow. Gliwice, Śląsk, Teheran.

4226. Kotowicz Piotr, 18.11.99. Maj. 
Hreczany, Podole, Teheran.

4227. Kowalczyk Edward. 15.2.29. Po
lany, Wołyń, Teheran.

4228. Kowalczyk Genowefa. 23.8.11. 
Nowe Skalmierzyce, p. Ostrów Wlkp., Tehe
ran.

4229. Kowalski Tadeusz 21.10.93. Kra
ków. Teheran.

4230. Kozakiewicz Konstanty, 17.8.98. 
Słonim, Teheran.

Rzeszów',8.2.29.
Kukier Wilhelm, Rzeszów,1927.

12.12.76.

Małka, 14.7.1929. Tarnobrzeg,

Stepań,
Równe,
Stepań,

Mirosław, 6.7.30. Stepań,
Stepań,

Maria, 21.1.86. Stanisławów,
Urszula, 10.5.16. Stanisławów,
Władysława, 23.11.37. Nowy

Maria, Oblna,12.1879.
Sulisk,10.5.20.
Stary25.12.39.

Agnieszka, 1934. Lanowicze,

Anna, 3.10.1900. Antonówka,
Kirylówka,

29.7.28.
Tadeusz, Kirylówka,21.6.39.

Konin, Te-13.1.31.

Chicago,
Polska

Henryk, 5.7.28. Polska Wola,
Kraków,
Bielsko,

Bronisława, 30.6.1933. Nowo-
Mizuń,
Kopy-

Kraków,
Dawid-

Tarnopol,

Jaksza,

Nowa-

Lachman 
Lechnio

Teheran. 
Srebrna,

Afryka.
Kirylówka,

Zofia, 1913. ,
Irena, 21.9.36.

Kukier Michał,

Leśniewski 
Afryka. 
Leudran 
Leutnan 
Lewszak

Sara, 1933. Tarnobrzeg, Tełie-

Bazyli, 5.5.10. Czuczewicze,

Apolonia, 1'930.

Helena, 14.11.18.

Czesław, syn Anny, 
Janina,

Paulina. 25.8.36.

/?/, Afryka. 
Nowy Sącz,

Halina, 3.3.25.

Józef, 1928. /?/, Afryka. 
Janina, 1933. / P/, Afryka.

Sławomir, 30.2.32. /?/,

Maria, 8.9.27.

Lerman Róża. 1928. Bełżec, Teheran. 
Lerner Bela, 1934. Gurdak, Teheran. 
Lerner Anna, 1936. Gurdak. Teheran, 
Leszczyńska Barbara, 24.12.88. 
Afryka.

Leszczyńska

Kwil Stanisław, 10.8.99. Błędów,

Zofia, 5.12.10. Wiśniowczyk,

Maria, 1930.

Kuraszewicz Stanisław,  
p. Dzisna, w. Wilno, Teheran.

Künstler Oskar, 27.7.26. Kraków,

Krzysztof, 13.1.39. Lwpw, Te-

Stefan,

Anna, 1938. Lanowicze,

Sura, 1931. /?/, Teheran.
Aleksander, 31.8.09. War-

Władysława, 8.7.22. Bo

ran.
18.
19.   

szawa, Afryka.
20. Lechnio Janina, 27.11.11. Warszawa, 

Afryka.
21. Lednau
22. Legzda

Teheran.
23. Legzda

Teheran.
24. Legzda

Teheran.
25. Legzda

Sącz, Teheran.
26. Leja Władysława. 27.6.38. Łuck, 

Teheran.
27. Leja Zofia, 26.7.15. Łuck, Teheran.
28. Lelik Maria, 16.5.03. Rybno, Tehe

ran.
29. Lenart Jadwiga, 15.10.14. Wilno, 

Afryka.
30. Lenieć Maria, 28.6.34. Mosty, Afryka.
31. Lenieć Władysława, 24.12.35. Mosty, 

Afryka.
32. Lenieć Zofia, 15.5.08. Sejdeki, Afryka.
33. Lenkiewicz Alina, 16.1.19. Wojkowo, 

Afryka.
34. Lentas Mieczysław, 1935. Jakubówka, 

Afryka.35. ‘ - --■ ------ "
36.
37.
38.

Ryga,
39.   . 

gożnica, Afryka.
40. Leśniewska

Afryka.
41. Leśniewska

Afryka.
42. 

Dwór,
43.
44.
45.

Teheran.
46. Lichodziejska Wanda, 16.2.1926. 

Chniło, Afryka.
47. Lichtor -

Afryka.
48. Lichwa

Afryka.
49. Lichwa

Afryka.
50. Linkiewicz Jadwiga, 1919. /?/, Te

heran.
51. Lipa

Afryka.
52. Lipa

Afryka.
53. Lipa
54. Lipa 

Afryka.
55. Lipa

Afryka.
56. Lipszyc Baila, 

heran.
57. Lis Adam, 9.9.34. Lwów, Afryka.
58. Lis Anna, 1939. /?/, Teheran.
59. Lisiewicz Stanisława, 27.9.92. Ros

tów ni/Donem, Afryka.
60. Liwińska Janina, 23.3.84. Warszawa. 

Afryka.
61. Litman Czarna, 1935, .Bełz,
62. Liżewska Anna, 4.8.27.

Afryka.
63. Lorenz Agnieszka, 14.2.08.

Afryka.
64. Lorenz Czesława, 18.9.33. 

Wola, Afryka.65. Lorenz " • - - - — •
Afryka.

66. Loewy 
Teheran.

67. Loewy
Afryka.

68. Lubas , 
groble, Teheran.

69. Ludowich Aleksandra, 1.3.18. 
Ameryka, Teheran.

70. Ludowich Romuald, 12.2.36. 
czyńce, Teheran.

71. Lulek Katarzyna, 20.4.87. Skrzylna, 
Teheran.

72. Lelik Maria, 16.5.05. Rybno, Afryka.
73. Lepianka Sergiusz, 6.12.29. Francja, 

Afryka.
74. Lepianka Witold, 24.3.30. Francja, 

Afryka.
75. Lewszczyk Sławomir, 30.8.32. Koło- 

wińczyce, Afryka.
76. Lezerkiewicz Liza, 4.8.16. 

Afryka.
77. Linkiewicz Jadwiga, 1932. 

gródek, Afryka.
78. Lipczak Maria, 5.5.30.

Afryka.
79. Lipczak Stanisława, 2.5.05.

Afryka.
80. Lipowicz

Afryka.
81. Lipowicz

Afryka.
82. Lisiewicz i

Afryka.
83. Litwińska

Afryka.
84. Litwińska

Afryka.
85. Litwiński 

rómki, Afryka.
86. Litwiński

Afryka.
87. Lubas Bronisława, 21.6.31. 

grobla, Afryka.,
88. Lubas Czesława, 1929. Nowagrobla, 

Afryka.
89. Ludowich Aleksandra, 1.3.18. Amery

ka, Afryka.
90. Ludowich Romuald, 12.2.36. Tarno

pol, Afryka.
91. Lulek Anna, 26.4.21. Wierzbiatyn, 

Afryka.
92. Lulek Katarzyna. 23.4.87. Skrzydlna, 

Afryka.

4231. Król Andrzej, 4.3.29. Antoś, p.
Brody. Teheran.

4232. Krynicka Stefania, 21.8.98. Lwów, 
Teheran.

4233. Krynicki Izydor, 2.2.05. Prystawka, 
w. Białystok, Teheran.

4234. Krzewiński Jan, 17.5.06. Lwów, Te
heran.

4235. Krzywicka Genowefa, 13.11.14. 
Armawir, Kaukaz, Teheran.

4236. Kuc Jadwiga, 29.10.23. Lwów. Te
heran.

4237. Kuca Bolesław, 15.4.25. Szeroka, 
■Kornelin, w. Stanisławów, Teheran.

4238. ...................  ' ------- ~
Teheran.

4239.
Teheran.

4240.
Roślewo,

4241.
Teheran.

4242. , 
p. Grójec, w. Warszawa, Teheran.

1. Labin " ------
Teheran.

2. Labin 
ran.

3. Lalka
heran.

4. Lalka
Teheran.

5. Landau Alina, 1934. Warszawa, 
Afryka.

6. Landman Genowefa, 1926. /?/, Afryka.
7. Laskowska Bogumiła, 6.8.32.

Afryka.^
8. Laskowska

Afryka.
9. Laskowska

Afryka.
10. Laskowski

Afryka.
11. Laskowski

Afryka.
Ryszard, 15.5.38.

12. Laszczyk Józefa, 15.8.01 Kołbań.
Afryka.

13. Latawiec Andrzej, 1935. /f/. Tehe-
ran.

14. Latawiec Eugenia, 1904. /P/, Tehe-
ran. *

15. Latawiec Janina, 1909. /Î/, Tehe-
ran.

16,. Latawiec Joanna, 1882. /?/. Tehe-
17. Lechman Moniek, 1937. /?/, Tehe-

Zazdrość,

Maria, 12.12.26. Jaksza,
Stanisława, 27.9.92. Rostów,

Ludwika, 11.3.03 Ifalo,
Henryk, 5.1.30 Lipka,
Roman, 1.1.27. Podno-
Tadeusz, 16.4.38 /?/,

Buk, p. Mie-

Kraczkowa,

Dobrze-
8.1.28.

Dobrze-

Liwszyc Henryk, 1933. Łódź, Tehe-
Lasek Anna, 22.12.95. Łuniniec, Te-
Laskowska Anna, 17.6.31. Bzowice,

Wola20.1.19.
Wola3.12.35.

Szcza-24.8.24.
Wola12.8.30.
Wola

8.5.99.
Bory-
Lesz-

Inwald, Te-Litewska Zofia, 4.6.05.
Dawid, 10.5.90. Grodno, Te-

Warszawa,
Rachela, 29.11.99. Krośnie-

1922. Lublin,
Pikulice, Te-
Wola Zagło-
Wola Zagło-

Lach

Zofia. 14.11.0^ Olchówek, Te-Lach

Lachowicz Antonina, 1.2.00. Kosyń,

Irena, 11.8.35. Lwów, Tehe-

Rawszczyzna,
Tadeusz, 15.2.34. Osz-
Apolonia, 9.2.05. Bere-
Józefa, 19.3.09. Olkie-

15.1.12. Warszawa,
Janina, 10.8.15.

Romuald, 27.9.39.
Stanisława, 8.5.99.
Stefania, 19.2.08.

Jerzy, 13.6.33. Lida,
Lida,
War-

Maria, 9.7.96. Żyrardów,

4.12.86.
Regina, 8.7.31. Oknino

Oknino
Leśniów,

Stefania, 20.3.14. Przyborowie,

Langie 
Lecko

Leśniakowska 
Teheran.
Leśniakowski 

Teheran.
Lewandowska 
Teheran.
Lewandowska

Lis Stanisław, 1938. / P/, Afryka. 
Lisowska Helena, 1935. Dub.no, Te-

Leja Barbara, 4.11.12. Brodzicko

Ludwik, 11.7.37. Biel-

Czesław. 15.7.28.

Jakub, 2.8.27.

Irena, 10.5.94.
Daniela, 28.6.34. Wazgienty,

Jetti, 16.3.05. Biała,

Weronika, 30.9.31. Pikulice,

Wiktoria, 1.1.92. Pludniec,

Jerzy, 25.7.32. Wazgienty,

1931. Wo-

Marian, 29.10.36.

Kazimiera, 14.2.83. Lwów,
Zofia, 5.8.20. Lwów, Teheran.
Maria, 10.6.30. Plesosy, Te-
Maria, 10.4.10. Paniemoń,

Jadwiga, 14.10.76. Goszczak, 
Marta, 1.5.09. Soldy, Teheran. 
Bernard, 21.10^6. Rzeszów, 
Marian, 30.10.41WKarczi, Te-
Roman, 14.3.37. rakW, Tehe-

93. Lagodicz Nadzieja, 5.4.28. Likleszcze, 
Afryka.

94. Lach Eugenia, 1932. Hołyszki, 
Afryka.

95. Lachowicz Katarzyna, 11.5.12. Wierz- 
blany, Teheran.

96. Lalka Maria, 6.12.13. Stryj, Teheran.
97. Laskowska Aniela, 1909. — 

chów, Kielce, Afryka.
98. Laszkiewicz Grzegorz, 

łockowo, Teheran.
99. Lekowska Anna, 2.7.07. 

Teheran.
100. Lesiak Alicja, 15.11.31. Barano- 

wicze, Afryka.
101. Lesiak Elżbieta, 15.11.98. Łabaszo- 

wice, Teheran.
102. Lewandowska Julia, 25.9.75. Zarę

by-Kościelne, Teheran.
103. Lewandowski Józef, 20.3.78. 

lin, Teheran.
104. Lewandowski Stanisław, 

Punki, Afryka.
103. Lewandowksi Józef, 20.3.78. 

wów, Teheran.
106. Liburska Maria, 1.1.05. Nieśwież, 

Teheran.
107. Lichtblau Wilhelm, 13.8.73. Tarnów, 

Teheran.108. - - - —
109. 

heran.
110.

ran.
111. 

heran.
112. ,   

Teheran.
113. Laskowska Jadwiga, 15.10.25. Hoło- 

jów, Teheran.
114. Laskowska Maria, 2.2.91. Pawłów, 

Teheran.
115 Laskowski Bernard, 16.4.99. Koźmi

nek, Teheran.
116. ___ :.ii.12.

Górne, Teheran.
117. Leja Renata, 11.8.40. ZSRR, Tehe

ran.
118. Lenieszczuk Anna, 13.12.06. Wólka, 

Teheran.
119. Lenartowicz Klementyna, 10.12.97. 

Traby, Teheran.
120. Lesiak Elżbieta, 15.11.98. Zabasz- 

czewice, Teheran.
121. Laszczak Karolina,

Wilsona, Teheran.
122. Leszczak Adam.

Wilsona, Teheran.
123. Leszczak Czesława, 

kowa, Teheran.
124. Leszczak Feliks,

Wilsona, Teheran.
125. Leszczak Ferdynand, 27.8.27. 

Wilsona, Teheran.
126. Leszczyńska Sabina, 11.5.98. Za

górze Kąkolnickie, Teheran.
127. Lewandowska Stanisława, 

Kalisz, Teheran.
128. Lipka Magdalena, 24.3.07. 

czówka, Teheran.
129. Lipski Franciszek, 14.4.94. 

niów. Teheran.
130. Lipszyc Kazimiera, 19.12.90. Kra

ków, Teheran.131. ------- - -.
heran.

132. 
heran.

133. 
Teheran.

134. Lubicz 
wice, Teheran.

135. Luchowska Anna, 14.12.14. Terespol, 
Teheran.

136. Luchowska Ludwika, ;
Teheran.

137. Lula Maria, 30.9.22. 
heran.

138. Lula Piotr, 14.6.89. 
bieńska, Teheran.

139. Lula Stefania, —.3.94. 
bieńska. Teheran.

140. Lula
Teheran.

141. Lück
Teheran.

142. Lück
143. Labin

Teheran.
144. 

heran.
145.

ran.
146. 

heran.
147.  _

Teheran.
148. Lachowicz Edward, 3.4.37. Dyka- 

szyn, Teheran.
149; Langer Józef, 20.2.84. Kamionka 

Strumiłowa, Teheran.
150. Langer Maria, 11.11.82. Kamionka 

Strumiłowa, Teheran.
151. Langie

ran.
152. Langie

Teheran.
153. "
154. 

łieran.
155. 

Teheran.
156. Ledwas Aniela, 24.7.19. Rawsz- 

czyzna, Teheran.
157. Ledwas Zofia, 25.1.12.

Teheran.
158. Lenartowicz 

miana, Teheran.
159. Leszczyńska 

steczko, Teheran.
160. Leszkiewicz 

niki, Teheran.
161. Leszkiewicz

Marcinkońce, Teheran.
162. Leszkowicz Bożena, 2.3.37. Stara 

Wilejka, Teheran.
163. Leszkowicz Mirosława, 10.4.34. 

Stara Wilejka, Teheran.
164. Leszkowicz Zenaida, 14.12.07. Stara 

Wilejka, Teheran.
165. Leszno Henryk,

Teheran.
166.

Lwów,
167.

Lwów,
168.

Kalisz,
169.  

Lida, Teheran.
170. Lewandowski

Teheran.
171. Lewandowski Tadeusz, 18.2.29. 

Teheran.
172. Lewkowicz Cecylia, 8.7.18. 

szawa, Teheran.
173. Lewszyk J'anina, 15.1.13. Choło- 

wieńczyce, Teheran.
174. Lewszyk Józef, 25.4.84. Chołowień- 

czyce, Teheran.
175. Liebeskind

Teheran.
176. Liebeskind 

sko, Teheran.
177. Lindmajer

Teheran.
178. Lipińska Aleksandra, 16.10.01. Ste

pań, Teheran.
179. Lipińska Antonina, 5.6.24. Stepań, 

Teheran.
180. Lipińska Antonina, 13.6.10. Rogoź- 

neczka, Teheran.
181. Lipińska Bronisława, 30.5.99. Leś- 

nierz, Teheran.
182. Lipińska Krystyna, 27.10.35. Jan- 

kiewicze, Teheran.
183. Lipińska- Marianna,

Ostrówki, Teheran.
184. Lipińska

Duże, Teheran.
185. Lipiński

Duże, Teheran.
186. Lipska

Teheran.
1877. Lis

Teheran.
188. Lis 

Teheran.
189. List

Teheran.
190. Lis

Teheran.

191. Lisica Julia, 20.3.00. Rybczak, 
Teheran.

192. Liszewska Maria, 22.7.88. Wilno, 
Teheran.

193. Litwin Agata, 24.5.37. Pracówka, 
Teheran.

194. Litwin Katarzyna, 8.6.04. Starta, 
Teheran.

195. Litwin Zofia, 25.12.29. Pracówka, 
Teheran.

196. Litwińęzuk Kazimierz, 16.2.88. 
Mienia, Teheran.

197. Litwinowicz Anna, 2.7.03. Madziul, 
Teheran.

198. Loewy Helena, 14.11.18. Kraków, 
Teheran.

199. Loewy Zofia, 19.3.85. Rzeszów, 
Teheran.

200. Luzar Romuald, 1932. Burdykow- 
szczyzna, Teheran.

201. Lach Alojzy, 8.6.33. Janopol, 
Teheran.

202. Lach Anna, 1912. Zysków, Teheran.
203. Lach Leokadia, 26.3.30. Janopol, 

Teheran.
204. Lachowska Maria, 25.9.05. Kuty, 

Teheran.
Romualda, 7.2.36.
Zdzisława, 3.10.29.

Tarnopol,
Czerem-
Pawłów,
Leżańsk,
Leżańsk,
28.2.29.

Dąbrowa,
Henryk, Rudki,24.1.35.
Teofila, Rudki.5.4.08.

Erna, Kraków.1936.
Teodozja, 7.8.02. Per-

Wanda, 27.7.27. Wilja,

Jadwiga, 10.2.23. Kroska,

Liba, 3.6.27.

Józefa, 2.6.29. Wilja,

Lachowska
Teheran.
Lachowska
Teheran.
Lajfer Antonina, 25.3.05.

Majlooh,

Juda, 4.2.33.

205.
Kosów,

206.
Kosów,

207.     
Teheran. *

208. Lang Władysława, 9.3.87. 
chów, Teheran.

209. Lang Zbigniew, 10.8.34. 
Teheran.

210. Langbaum 
Teheran.

211. Langbaum 
Teheran.

212. Langbaum
Leżańsk, Teheran.

213. Langsam Salomea, 22.7.82. Rajcza, 
Teheran.

214. Latyszewska Helena, 13.4.06. Ho- 
dorów, Teheran.

215. Lauterbach Róża, 5.1.05. 
Teheran.

216. Lech 
Teheran. .

217. Lech
Teheran.

218. Lejbei
Teheran.

219. Leligdowicz 
łowcę, Teherari.

220. Leligdowicz
Teheran.

221. Leligdowicz
Teheran.

222. Lelo Helena, 28.1.02. Dąbrowa,
223. Lelo Mirosława, 26.11.28. Dąbrowa, 

Teheran.
224. Lendenau

Teheran.
225. Leniewicz Aniela, 3.5.33. Marynin, 

Teheran.
226. Leniewicz Stefania, 11.11.09. Staro- 

koszecki, Równe, Teheran.
227. Lentas Celina, 10.5.07. Janówka, 

Teheran.
228. Lentas Danuta, 7.12.37. Buszcze, 

Teheran-
229. Lepczyńska Jadwiga, 5.10.03. Laar, 

Teheran.
230. Lewandowska Anna, 3.12.99. Skidel, 

Teheran.
231. Lewandowska Maria, 4.10.06.

Marecz, Teheran.
232. Lewin Maks, 28.2.97. Suwałki,

Teheran.
233. Lewkowicz Fajga, 3.5.14. Piaski, 

Teheran.
234. Lewkowicz Stanisław, 23 8.11. War

szawa, Teheran.
235. Lewocz Anna, 1882. Dolisztów, 

Teheran.
236. Lewocz Jadwiga, 17.10.14. Doli- 

sztów, Teheran.
237. Lezgold Anna, 20.7.11. Grodno, 

Teheran.
238. Lezgold Franciszek, 8.1.96. War

szawa. Teheran.
239. Lezgold Genowefa, 25.7.29. Reduta, 

Teheran.
240. Lezgold Jadwiga, 8.5.32. Reduta, 

Teheran.
241. Lezgold Regina, 1.1.35. Reduta, 

Teheran.
242. Leżaj Bronisław, 12.4.27. Wawe- 

lówka, Teheran.
243. Leżaj Tadeusz, 3.9.28. Wawelówka, 

Teheran.
244. Libner Helena, 15.8.80. Ledno, 

Teheran.
245. Lindenbaum Rywka, 27.6.27. Chełm, 

Teheran.
246. Lipak Danuta, 8.1.31. Lwów,

Teheran.
247. Lipak Janina, 1906. Winniki,

Teheran.
248. Lipiński Władysław, 18.4.22. Smole- 

jów, Teheran.
249. Lipszyc Jenta, 7.4.30. Rozwadów, 

Teheran.
230. Lis Barbara, 3.12.86. Kolno, 

Teheran.
251. Lisowski Eugeniusz, 12.9.86. Nowo- 

malin, Teheran.
252. Lisowska Krystyna, 1.8.88. Nowo- 

Malin, Teheran.
253. Liwoch Helena, 13.3.02. Radomsko, 

Teheran.
254. Lwowska Bronisława, 27.10.13. Zaję

czyce, Teheran.
255. Lwowska Julia, —.8.85. Toryck, 

Teheran.
256. Lubaczewska Antonina, 1.1.04. 
Sanok, Teheran.

2'57. Lubaczewski Ryszard, 16.3.37. Roż- 
niatów, Teheran.

2'58. Lubczyńska Helena, 1902. Wilno,
259. Labin Małka, 14.7.29. Tarnobrzeg, 

Teheran.
260. Labin Samuel, 14.5.27. Tarnobrzeg, 

Teheran.
261. Labin Samuel, 14.5.27. Tarnobrzeg, 

Teheran.
262. Labin Sara, 5.6.33. Tarnobrzeg, 

Teheran.
263. Labin Sara. —.6.33. Tarnobrzeg, 

Teheran.
264. Labin Ziszek, 27.11.30. Tarnobrzeg, 

Teheran.
265. Labocha Janina, 24.6.02. Żarnowiec, 

Olkusz, Teheran.
266. Labocha Teresa, 29.5.31. Białowieża, 

Teheran.
267. Labocha Tomasz, 15.12.02. Żarno

wiec, Olkusz, Teheran.
268. Lach Aleksandra, 29.10.39. Swi- 

niuchy, Wołyń, Teheran.
269. Lach Edward, 10.10.28. Pawłokoma, 

Brzozów, Teheran.
270. Lach Henryk, 15.8.28. Reymonto- 

wicze, Teheran.
271. Lach Jadwiga, 12.6.33. lleymonto- 

wicze, Teheran.
272 Lach Jan, —.11.04. Delągowa p. 

Dynów, Teheran.
273 Lach Maria, 8.12.07. Żabecznik p. 

Łuck. Teheran.
274. Lachiewicz Alicja, 30.9.35. Halicz, 

Teherąn.
275. Lachocka Maria, 3.6.82. Ruzdwiany, 

Rohatyn, Teheran.
276. Lachocka Zofia, —.1.29. Michałki, 

Wołkowysk, Teheran. .
277. Lachowicz Afred, 26.2.32. 

Komaryszki, Teheran.
278. Lachowicz Henryk, 24.10.29. Koma

ryszki, Teheran.
279. Lachowicz Józef, 4.4.88. Koło, Ka

mionka Podolska, p. Warszawa. Teheran.
280. Lachowicz Leokadia, 25.9.10. Osi- 

nówka, p. Wilejka, Teheran.
281. Lachowska Anna. 18.9.10. War

szawa. Teheran.
282. Lachowska Helena, 20.1.26. Kliny, 

Opoczno. Teheran.
283. Lachowski Leon, Ï5.4.92. Pisary, 

Opatów, Teheran.
284. Lachowska Maria, 15.11.26. Topole, 

Dubno, Teheran.
285. Lachowska Rozalia, 10.11.92. Babie, 

p. Łuck, Teheran.
286. Lachowski Tadeusz, 15.8.27. Topole, 

Dubno, Teheran.

1.1.37.

Lwów,
Biała

Romejki, P.

1.2.28. Dawidowe
15.7.96. Czebunia,

30.1.04.
25.4.42.

18.8.34.

Stefania, 10.9.15.

Lwów,
Janina, 14.7.17. Lwów,

Semi-

Lwów,
Dasza-

Makowisko
Kowalowo,
Jasło,
Łukowice,

Biało-
Bara-

Rudnia, p.
/f/, Teheran 

, P-

Ladowski Alfred, 10.31. Biłgoraj,

Romejki, p.

Legieć Franciszka, 25.5.05.
Stryj, Teheran.
Legieć Krystyna, 1.1.32.
T„aeran.
Leibler Anna, 29.7.89.

Polesie, p.

Andrzej, 27.1.35. Lwów, 
Eugenia, 2.2.04. Tarnopol, 
Janina, 3.6.09. Lwów, Te- 
Joanna, 25.1.83. Rzęsna, 

10.11.76.

16.10.17. Reczyce,
Alina, 1933. Warszawa, Te-
Alina, 7.9.33. Warszawa,
Emil, 10.11.27. Warszawa,
Julian, 16.9.24. Warszawa,

Łucja, 25.1.12.. Trybu-

, 18.1.30. Rudnia 
, Teheran.
.7.32. Duże Pole, p.

17.9.10.

Alfred, 17.7.08. Kraków, 
Ernst, 17.3.34. Kraków, 
Lota, 13.9.12. Katowice, 
Maria, 1930. Gorlice,

Lecko Zofia,
Teheran.

Leder Lejba,  , 
Lednał Zofia, 15.5.13. Krascy, 
Teheran.
Legendziewicz Józef,

Laszczak Katarzyna 20.4.12. Opu- 
w. Tarnopol, Teheran.
Laszek Olga, 1930. -
Teheran.
Laszek Pelagia, 5.15. Romejki, p. 
Teheran.
Laszek Zofia, 1928.

Teheran.
Latawiec

Lang Janina, 19.2.11. Lwów, Tehe-
Lang Rozalia, 1878. Żółkiew w 
Teheran.
Langenfeld Włodzimiera, 8.9.04 
Teheran.
Langner Estera, 8.1.08. Radom W 
Teheran.
Langner Józefa, 25.12.00. Konimoty, w. Kielce, Teheran.

316. Langsam
Teheran.

317. Langsam
Teheran.

318. Langsam
Teheran.

319. Langsam
Kraków, Teheran.

320. Langsam Walter, 1-7.3.34. Kraków Teheran.
321. Łasa Stanisława, 12.10.26. Duninów 

p. Borszczów, Teheran.
322. Łasa Waleria. 7.4.23. Duninów, p. 

Borszczów, Tehran.
323. Laskownicka Helena, 12.8.80. Lwów Teheran.
324. Laskowski Andrzej. 21.9.31. Osi- 

czyn, Krzemieniec, Teheran.
325. Laskowska Honorata, 13.4.84. Poz- 

nanka Gniła, p. Trembowla, Teheran
326. Laskowska Janina, ------- — "

wieża, Teheran.
327. Laskowska Janina, 28.7.13 

nowicze, Teheran.
328. Laskowska Janina, 15.11.14 Teheran.
329. Laskowska Ludmiła, 29,7.08 

Podlaska, Teheran.
PodMl'ÄS M‘ria- 
wie». Ä"Ska 315 M BU‘«-

332. Laskowska Stanisława, 23.10 92 
Warszawa, Teheran. *

333. Laskowska Stanisława. 27.3.13. So
kołowa, p. Rypin, Teheran. '
., 334. Laskowska Teodozja, 1908 Pocza- 
jow, p. Krzemieniec, Teheran 
Nin^5‘na^0wska Wanda, 9.7.34. Walkowa Niwa, Drohiczyn, Teheran.
i 336: *7,? s,ota Bronisława, 3.2.11. Rogoźno, Łańcut, Teheran.-

337. Lasota Jan, 1931. Stary Dwów Ba- 
ranowicze, Teheran.
I ?38- nHS0,a Jerzy- 7.6.36. Bieniawa, Podhajce, Teheran.

339. Lasota Paulina, 29.6.76. Bernadówka, p. Strusów, Teheran.
340. Lasota Roman, 4.5.33. Podhajce, 

Tarnopol, Teheran.341. ■ - - ■
łowcę,

342.
Sarny,

343.
Sarny,

344.
Sarny,

345. 
Teheran.

346. Latawiec
Teheran.

347. Latawiec
heran.

348. Latawiec „
p. Lwów, Teheran.
» 3f9' ^,a!awiec Marcin, 10.11.76. Rawa Ruska, Teheran.
„ 350 Laufman Hersz, 1937. Żelechów, p. 
Garwolin, Teheran.

351. Laufman Icek, 1935. Żelechów, 
Garwolin, Teheran.

352. Laufman Szmul, 1933. Żelechów, p. 
Garwolin, Teheran.

353. Laumberg Dawid, 3.12.15. Pińsk- 
Polesie, Teheran.
,^35t *7 ax Róża- 30.7.17. Nikolsburg, /Czechosł./, Teheran.

355. Lebküchler Jan, 14.9.74. Gródek Ja
gielloński, Teheran.

356. Lech Aniela, 1911. Rudnia Lwia, p. 
Sarny, Teheran.

357. Lech Bronisława, 5.1.25. Rûdnia 
Łęczyńska, p. Kostopol, Wołyń, Teheran.

■ .358. Lech Czesława, 4.3.35. Wołkowysk, 
Białystok, Teheran.

359. Lech Jan. 4.3.32. Wołkowysk, Biały
stok, Teheran.

360. Lech Janina, 8.2.30. Wołkowysk, 
Białystok, Teheran.

361. Lech Katarzyna, 23.11.03. Rudka 
Kijańska, Lubartów, w. Lublin, Teheran.

362. Lech Marcelina, 8.9.97. Rudnia Bo
browska, p. Kostopol-Wołyń, Teheran.

363. Lecko Antonina, 1.2.22. Hydry, p. 
Nowogródek, Teheran.

364. Lecko Jan, 5.2.93. Ugły, p. Nowo
gródek, Teheran.

365. Lecko Leokadia,
Pole, Teheran.

366. Lech Magdalena,
p. Myślenice, Teheran.

367. Lech Stanisław,
Łęczyńska, p. Kostopol,

368. Lecko Irena, 16."
Nowogródek, Teheran.

369. Lecko Olga, ""
Łuniniec, Teheran.

370. " "
Stołpce,

371.
372.

Łomża,
373. 

Bobrka, p. Lwów, Teheran
374. Legendziewicz C‘.„L

Bóbrka, p. Lwów, Teheran.
375. Legeżyńska Jadwiga, 5.3.88.

Teheran.
376. Legeżyńska

Teheran,
377. Legeżyński Jerzy, 12.12.40. 

pałatyńska, obł. ZSRR, Teheran.
378. Legeżyńska Zofia, 28.12.19. 

Teheran.
379.

wa, p. ...
380. Legi

Kalne, Tehi
381. L,"  

p. Jasło, Teheran.
382. Leibler Eugenia, 3.7.25.

Kraków, Teheran.
383. Laibler Wolf, 2.11.97.

Kraków, Teheran.-

Lacka Genowefa, 9.8.22. Woro- 
Rówrie, Teheran.
Łącki Jerzy, 1942. Z.S.R.R., Tehe-

287. Lacka Cecylia, .20.5.36. Poleka, Ba- 
ranowicze, Teheran.288. " ‘ " ------
niucha,

289.
ran.

290.  
Teheran.

291. Ladowska Maria, 6.10.07. Biłgoraj, 
Teheran.
I 292. Lalka Krzysztof, 13.1.39. Lwów, Te-

293. Lalka Zofia, 5.12.10. Wiśniowczyk, 
Podhajce, Teheran.

294. Lamensdorf Felicyta, 1.5.10. Dzie
dzice, Śląsk, Teheran.

295. Lamensdorf Jan, 9.11.32. Bielsk, 
Cieszyn, Teheran.

296. Lamik Danuta, 26.3.34. Przemyśl, 
Teheran.

297. Lamik Janina, 18.9.08. Jarosław, 
Teheran.

298. Lamparska Maria, 16.7.69. Brody, 
Teheran.

299. Lampel Halina, 12.2.29. Nowy Sącz,
Teheran. $

300. Lamprycht Irena, 5.1.28. Milano- 
wicze, p. Kowel, Teheran.

301. Lamprycht Helena, 4.2.08. Karo- 
lówka, p. Łuck, Teheran.

302. Landak Emil, 10.11.27. Warszawa, 
Teheran.

303. Landau Adam, 
Polesie, Teheran.

304. Landau
heran.

305. Landau
Teheran.

306. Landau
Teheran.

307. Landau
Teheran.

308. Landau uuvj«, 
chowce, Tarnopol, Teheran.

309. Landau Regina, 29.3.76. Kraków, 
Teheran.

310. Landstem Róża, 15.9.28. Warszawa, 
Teheran.

311.
ran.

312.
Lwów,

313.
Lwów,

314.
Kielce,

315.
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384. Leja Waleria, 10.9.07. Ireńcza, 
Przeworsk, Teheran.

385. Lekan Irena, 1934. Karolówka,
Polesie, Teheran.

386. Lekan Maria, 1930. Karolówka,
Polesie, Teheran.

387. Lekan Regina, 22.5.29. Karolówka, 
Polesie, Teheran.

388. Lekan Ryszard, 1932. Kamień 
Koszyrski, Teheran.

389. Lekan Wiktoria, 12.—.09. Majdan, 
Polesie, Teheran.

390. Leksiński Jan, 8.1.29. Rokitno, p. 
Grodno, Teheran.

391. Leksińska Helena, 22.5.99. Wanda- 
linowo, Teheran.

392. Leksiński Ludwik, 12.5.32. Rokitno, 
Teheran.

393. Leksiński Władysław, 2.2.27. Ro
kitno, Teheran.

394. Lekucka Anna, 25.7.97. Szebnie, p. 
Jasło, Teheran.

395. Lelecka Helena, 2.3.13. Mańko- 
wicze, Postawy, Teheran.

396. Lelewska Irena, 29.5.27. Kutno, 
Warszawa, Teheran.

397. Lelewska Jadwiga, 15.4.24. Kutno, 
Warszawa, Teheran.

398. Lelewska Janina, 27.5.1900. Czup- 
nianka, p. Lipno, w. Warszawa, Teheran.

399. Lelewska Wacława, "8.8.29. Siwki, 
p. Kostopol, Teheran.

400. Lelik Teodozja, 5.1.07. Moszczon, 
p. Równe, Teheran.

401. Leman Maria, 12.9.21. Potok Złoty 
k. Buczacza, Teheran.

402. Lempel Estera, 1933. Chełm Lubel- 
ski, Teheran.

403. Lempel Róża, 1932. Chełm Lubel
ski, Teheran

404. Lemlich Henryk, 22.5.09. Lwów, 
Teheran.

405. Lemke Adela, 7.4.05. Wysoko
Mazow, Teheran.

406. Lenart Władysław, 28.12.15. Bory
sław, Teheran.

407. Lenk Feliksa, 2.7.72. Godziszów, p. 
Janów, Teheran.

408. Lenk Helena, 6.12.35. Lublin, Te
heran.

409. Lenk Halina, 14.9.17. Kłeck, p. 
Nieśwież, Teheran.

410. Lenkiewicz Modesty, 15.6.86. Mi- 
rzańce, p. Lida, Teheran.

411. Lenkowska Sabina, 16.8.96. Bełda, 
p. Grajewo, w. Białystok, Teheran.

412. Leńko Ewa, 1.6.28. Kołomyja, Te
heran.

413. Leńko Wiktoria, 13.9.94. Drohobycz, 
w. Lwów, Teheran.

414. Leonard Andrzej, 29.3.36. Lwów, 
Teheran.

415. Leonard Zofia, 18.1.10. Warszawa, 
Teheran.

416. Leonik Danuta, 13.3.33. Stołowicze, 
Teheran.

417. Leonik Henryk, 27.3.29. Stołowicze, 
Teheran.

418. Leonik Wadlawa, 3.5.04. Ostrów- 
Mazowiecki, Teheran.

419. Leoszko Bohdan, 1.1.32. Warszawa, 
Teheran.

420. Leoszko Bożena, 2.5.35. Warszawa, 
Teheran.

421. Leoszko Janina, 27.3.99. Warszawa, 
Teheran.

422. Leparowski Antoni, 1936. /?/, Te
heran.

423. Lepianka Jan, 1938. Waniów, p. 
Sokal, Teheran.

424. Lepianka Tadeusz, 1935. Waniów, 
p. Sokal, Teheran.

425. Lepianka Zdzisław, 1937, Waniów, 
p. Sokal, Teheran.

426. Lepko Katarzyna, 1887. Biłgoraj, 
Lublin, Teheran.

427. Lepszy Janina, 13.4.31. Myszyn, p. 
Kołomyja, Teheran.

428. Lepszy Ryszard, 12.4.34. Kołomyja, 
Teheran.

429. Lepszy Stanisława, 24.8.10. Kamion
ka Wielka, Teheran.

430. Lerch Rozalia, 25.12.17. Warszawa, 
Teheran.

431. Lerman Rózia, 3.5.28. Tomaszów, 
Lubelski, Teheran.

432. Lerner Bajla, 15.3.34. Guzele, p. 
Lesko, Teheran.

433. Lemer Chana, 15.9.35. Guzele, p. 
"Lesko, Teheran.

434. Lerner Josel, 10.7.29. Guzele, p. 
Lesko, Teheran.

435. Lerner Hanna. 15.2.21, Warszawa, 
Teheran.

436. Lerner Lejb, 1931. Guzele, Tehe
ran.

437. Lesieńska Rozalia, 19.11.92. 
Czerniawa, p. Zdolnów, Teheran.

438. Lesieński Tadeusz, 21.1.37. Mizocz, 
Teheran.

439. Lesieżska Wanda, 11.1.25, Różan
n/Narwią, Teheran.

440. Lesinski Henryk, 12.11.17. Wło
cławek, Teheran.

441. Lesiuk Aleksander, 24.5.40. Lubo- 
mirka. Równe, Teheran.

442. Lesiuk Maria, 7.2.17. Mionczyn 
Hrub, w. Lublin, Teheran.

443. Lesiuk Witold, 22.11.38. Werbko
wice, Teheran.

444. Leszkowicz Danuta, 20.1.39. Wilno, 
Teheran.

445. Leszkowicz Helena, 11.4.15. Essen, 
Niemcy, Teheran.

446. Leszczełowska Bronisława, 28.5.01. 
Brześć n/B., Teheran.

447. Leszczełowska Maria, 6.9.29. Brześć 
n/B., Teheran.

448. Leszczełowska Wanda, 6.9.29. Brześć 
n/B., Teheran.

449. Leszczuk Olga, 28.2.16. Lwów, 
Teheran.

450. Leszczyńska Stanisława, 29.11.38. 
Wlany, p. Stanisławów, Teheran.

451. Leszczyński Alojzy, 7.10.31. Wola 
Wilsona, Teheran.

452. Leszczyńska Anna, 10.5.99. Łosz- 
niów, Trembowla, w. Tarnopol, Teheran.

453. Leszczyńska Antonina, 7.12.97. Goła- 
czewy, p. Olkusz, Teheran.

454. Leszczyńska . Bronisława, 16.7.21. 
Wlany, p. Stanisławów, Teheran.

455. Leszczyński Daniel, 15.8.93. Koś- 
ciuki, p. Swięciany, woj. Wilno, Teheran.

456. Leszczyńska Eleonora, 2.6.33. Koś- 
ciuki, p. Swięciany, woj. Wilno, Teheran.

457. Leszczyńska Jadwiga, 26.4.10. 
Lwów, Teheran.

458. Leszczyńska Jadwiga, 10.11.29. Wola 
Wilsona, Krzemieniec, Teheran.

459. Leszczyńska Katarzyna. 24.11.15. 
Milatyn, Kamionka Str., Teheran.

460. Leszczyńska Maria, 2.2.23. Stara 
Kiszała, Kościerzyna, Teheran.

461. Leszczyński Michał, 1896. Łoszniów, 
Trembowla, Teheran.

4612. Leszczyńska Rozalia, 3.9.31. Dębina 
Iławiocka, Teheran.

463. Leszczyńska Weronika, 12.4.07. Mie- 
rzany, Swięciany, Teheran.

464. Leszczyński Witold, 1.1.37. Kościnki, 
-Swięciany, Teheran.

465. Leszkiewicz Alina, 30.3.30. Nowo
gródek, Teheran.

466. Leszkiewicz Józef, 1936. Lipc za, p. 
Stolin, Teheran.

467. Leszkiewicz Olga, 12.12.13. Olpień, 
p. Stolin, Teheran.

468. Leszkiewicz Zenaida, 1933. Olpień, 
Teheran.

469. Leszkowicz Halina, 6.1.35. Biało
wieża, Teheran.

470. Leszkowicz Olga, 15.11.09. Łuniniec, 
Teheran.

471. Leśkiewicz Bronisława, 17.8.14. 
Dolina, w. Stanisławów, Teheran.

472. Leśniak Anna, 15.12.92. Otynia, w. 
Stanisławów, Teheran.

473. Leśniak Anna, 8.12.02. Njemirowo, 
Brześć n/Bugiem, Teheran.

474. Leśniak Stanisław', 15.4.92. Sledzie- 
jowice, p. Wieliczka, w. Kraków, Teheran.

475. Leśniewicz Józef, 6.11.88. Kamieniec 
Podolski, Teheran.

476. Leśniewicz Kasylda, 25.11.95. 
Zamość, w. Lublin, Teheran.

477. Leśniewicz Zofia, 15.5.85. Wołkowce, 
Krzemieniec, Teheran.

478. Leśniewski Mieczysław, 24.12.85. 
Poznań, Teheran

47'9. Leśnikowicz Jadwiga, 10.12.13. 
Smorgonie, w Wilno, Teheran.

Stanisława,
Mieczysław, 10.4.15.

15.8.96.

Repla,Zbigniew, 1930.
War-Henryk, 2.2.17.Lewenstein
War-Mikołaj, 3.5.29.Lewenstein

Oświęcim,
Oświęcim,
Oświęcim,

Jadwiga, 21.3.96. Buczacz,

Lwów,

Zanetta, 25.8.90. Nowy

20.2.29.

Kuklicze,12.5.00.
Kuklicze,20.9.29.
Kuklicze,4.4.97.

Lwów, Te-
Lwów, Te-
Warszawa,

Kiecka, p.
Szpanówka,
Szpanówka,

1899. Grodno,

Lwów, 
Lwów,

Józefa, 10.3.23. Kor-
30.11.28.

Jadwiga, 20.9.28.
Krzysztof, 10.1.28.

1.10.28. Lwów,

Lipica 
Teheran. 

Różana

Anna, 23.3.27. Lwów,

Wanda, —5.29. Święta 
Teheran.
Chaja, 1933. Sokołów, p.

Maria, 12.11.91.

Lewsohn
Tdicr £iîiLewsohn Chana, 1931. Sokołów, p. 
Teheran.
Lewsza Janina, 16.5.21. Janowo,

480. Leśniewska Katarzyna, 15.5.99. 
Zbaraż, w. Tarnopol, Teheran.

481. Letyj Helena, 24.2.28. Dąbrowa, p. 
Sokal, Teheran.

482. Letyj Zofia, 15.4.30. Dąbrowa, p. 
Sokal, Teheran.

483. Letyńska Olga, 28.10.06. Bochnia, 
w. Kraków, Teheran.

484. Letyńska Zofia,
Teheran.

485. Lew Józef, 1932.
w. Lwów, Teheran.

486. Lew Stefania, '  , 
Rudki, w. Lwów, Teheran.

487. Lew Weronika, 24.1.26. Kraczkowa, 
p. Łańcut, Teheran.

488. Lew Weronika, 24.1.20. Kraczkowa, 
p. Łańcut, Teheran.

489. Lew Zofia, 7.5.27. Klicko, p. Rudki, 
w. Lwów, Teheran.

490. ‘
nówka,

491.
Kraśne,

492.  ..  
czówka, Teheran.

493. Lewandowska
Korczówka, Teheran.

494. Lewandowski 
Redecz Wielki, Teheran.

495 Lewandowski Stanisław,
Popowo Borowe, Pułtusk, Teheran.

496. Lewandowski Stefan, 26.2.98. Bort- 
niki, p. Łowicz, Teheran.

497. Lewandowski Władysław, 10.2.27. 
Korczówka, Teheran.

498. Lewczyńska Anna, 5.3.85. Krynki, 
Białystok, Teheran.

499. Lewczyńska Henryka, 14.4.25. Kon- 
kolewnicze, w. Kielce, Teheran.

500. Lewczynski Wacław, 16.2.85. Wło
dawa, w. Kielce, Teheran.

501. Lewczyński
Tereszki, Teheran.

502. ■ - 
szawa, Teheran.

503. ‘
szawa, Teheran.

504. Lewi Fryda, 2.7.24.
Kraków, Teheran.

505. Lewi Jeti, 1.4.97.
Kraków, Teheran.

506. Lewi Helena, 4.4.20.
Kraków, Teheran.

507. Lewicka
Teheran.

508. Lewicka
Teheran.

509. Lewicka
510. Lewicki

Teheran.
511. Lewicka

Teheran.
512. Lewicka

Klicko, p. Rudki, 
1930. Klicko, p.

Nadzieja, —.8.22, Wiała,
Teresa, 24.2.25. Bobinki, 

Weronika, 4.12.28.

Lewandowski Albert, 5.7.30. Kali- 
p. Włodzimierz, Teheran.
Lewandowska Barbara, 13.4.99. 
p. Mołodeczno, Teheran.

Lewandowska Z'

Wacława, 28.9.00. Stok,

555. Liechtersztein Hersz, 27.8.00. War
szawa, Teheran.

556. Liczyk Agata,
Wołkowysk, Teheran.

557. Liczyk Jerzy,
Wołkowysk, Teheran. .

558. Liczyk Bazyli,
Wołkowysk, Teheran. „

559. Lickiewicz Emilia, 25.4.00. Barano-
wicze. Teheran. „.560. Lindner Zygmunt, 25.7.90. war
szawa, Teheran. ,

561. Lieber Eliasz, 5.11.08. Drohobycz, 
w. Lwów, Teheran.

562. Lieber Fela, 3.3.29. Krosno,
Lwów. Teheran. .

563. Lift Zofia, 14.6.15. Miess, Czechosło
wacja, Teheran.

564. Litsches Regina, 25.5.08. Lubaczów,
Teheran. .,

565. Litsches Wera, 16.5.40. 
heran.

566. Lifszyc Oswald, 23.8.02. 
heran.

567. Liliental Józef, 15.7.03.
Teheran. 

568. Liliental Stella. 13.10.01. Konin, w. 
Poznań, Teheran.

569. Limerman Maria, 28.11.24. Przemy
ślany, Teheran. - ,
‘ 570. Lindner Mela, 4.11.22. Stanisławów,

571. Liniewicz Halina, 24.4.38. Kiecka, 
p. Równe, Teheran.

572. Liniewicz Luba, 4.9.31.
Równe, Teheran.

573. Linkiewicz Anna, 1903.
p. Pińsk, Teheran.

574. Linkiewicz Jan, 29.4.39.
p. Pińsk, Teheran.

575. Linkiewicz Maciej, 11.2.01. Szpa
nówka, p. Pińsk, Teheran.

576. Linkiewięz Maria, 8.9.30. Szpa
nówka, p. Pińsk. Teheran.

512. Lewicka Stefania, 4.8.90. 
Górna, Podiwysokie, w. Tarnopol,

513. Lewicki Hilary, 25.3.04. 
Grodzieńska, Teheran.

514. Lewin ‘ " ""
515. Lewin

Teheran.
516. Lewin

Teheran.
517. Lewin 

Teheran.
518. Lewin

Teheran. ,
519. Lewkowicz Albina, 8.1.34. Łusz- 

niewo, p. Grodno, Teheran.
520 Lewkowicz Adolfina, 7.9.31. Łusznie- 

wo, Teheran. „
521. Lewkowicz Antonina, 1886. Zamos- 

ciany, Wojczyn, w. Nowogródek, Teheran.
522. Lewkowicz Anastazja, 1905. Jac- 

kowo, w. Nowogródek, Teheran.
523. Lewkowicz Anastazja, —.10.35.

Wiała, w. Nowogródek, Teheran.
524. Lewkowicz Genowefa, 10.11.05.

Łusznięwo, p. Grodno, Teheran.
525. Lewkowicz Janina, 8.—.26. Kudry, 

Teheran.
526. Lewkowicz Leokadia, 7.8.36. Wiała, 

p. Wołożyn, Teheran.
527. Lewkowicz Leonidas, 9.8.84. Grodno,

p. Wołożyn, Teheran. . . '
528. Lewkowicz Mana, 15.9.99. Cobinki, 

Brześć n/B., Teheran.
529. Lewkowicz 'T J.......  0 00 W,O,Q

Wołożyn, Teheran.
530. Lewkowicz
531. Lewkowicz

Bobinki, Teheran.
532. Lewkowicz —

Targ, w. Kraków, Teheran. .. .
533. Lewkowski Hipolit, 24.12.94. Pinsk,

Polesie, Teheran. . .
534. Lewoski Stefan, 17.12.31. Święta

Wola, Kosów, Teheran. Pa„
535 Lewoski Stanisław, 13.11.94. Roz

wadów, p. Łuków, w. Lublin, Teheran
536. Lewoska o n a on .

Ulan, Teheran
537 Lewoska 

Wola, p. Kosów,
538. ‘ 

Siedlce,
539. 

Siedlce,
Bielsk Pódl."Teheran.

541. Lewy Franciszek, 4.1.28. Wrocław, 
Tph542. Libera Agnieszka, 9.1.98. Puhaczów,
w. Lublin. Teheran. .543 Libera Gertruda, 19.2.28. Barłozno, 
Sta5MgarLdibeTra16rJadwiga, 20.2.29. Nowa 

M545 Ubera“' Klara, 11.1.95. Barłożno, 
Starogard, Teheran 9199 = Pomo.546. Libera Leokadia, 7.12.25. 1 orno 
rzanka, Horochów, Teheran.

547 Libera Maria, 1934. Pomorzanka, 
HO^8h6LibeTrî€Manria, 7.10.96. Rataje, p. 

V 549.k'LiberarWaclawa, 10.7.29. Puhaczów. 
P' 5MblLi’bera Wacława, 10.7.23. Puhaczów, 
p. J^łin.^Teheram $ ? 24 Barlożno> staro- 

ga552TeLibHch Julian, 25.2.03. Stanisła
wów, Teheran. n p553. Lichodziejewska Ewa, 4.1.00. lo
chomowszczyzna, Teheran. ,,in9o

554. Lichodziejewska Wanda, 16.10.27. 
Chulce, p. Słonim, Teheran. 

Teheran.
Emilia, '14.3.20. Radom,

Izaak, 5.2.28. Suwałki,

Lila, 9.11.23. Suwałki,

Olga, 24.4.94. Radoin,

Radzymin

Ostrów
Szutków,

Sambor

Maria-
Pomo-
Pomo-

Czarna
22.12.12.

Wołka,

Teheran. 
Ostrów

Wilno,
Gutowo-

Mirzyniec,
Mirzyniec, 

Ignalino, p.
Ignalino, 
Purze, p.

Pułtusk, w. 
Maków, w 
Warszawa, 

Peters-

Bochnia,
Pyzry,

13.5.07.

Lorek Franciszek. 8.8.08. Jaworze 
p. Bielsko, w. Śląsk, Teheran.
Lorenc Anna, 15.7.84. Alden, Amer. 

Teheran.
Lorenc Danuta, 21.7.34. Skałat, Te-

Melania,
Tamara, 7.4.33.

Waleria, 19.8.35.

25.1.15. Bojary,
11.9.38.

577. Linkowska Anna, 
p. Dubno, Teheran.

578. Linowska Anna, 
Wilno-Troki, Teheran.

579. Linowska Julia, 15.1.15. 
Teheran.

580. Lipszyc Berek, 1933. 
Podlaski, Teheran.

581. Lipszyc Izrael, 26.10.16. 
Łódź, Teheran.

Romauld, 12.11.27.
Lidia, 20.2.32. Warszawa, 
Czarna, 1935. /?/, Teheran.
Czarna, 1934, Bełz. pow.

Łowicz, Te-

Lipka Bronisława, 20.1.11. Sie- 
Myślenice, w. Kraków, Teheran
Lipman Beniamin, 1934. Łódź. Te-
Lipman Szmul, 8.6.29. Łowicz, Te- 

lhiP°Ä.J?la' 27-8-29" P“'tusk, w.

Litman
Litman
Teheran.
Lipman Dawid, 1930.
Litmanowicz Fajga, 1937. Gdynia,

Maks, 1932. War-

Liszewska Józefa, 15.3.02. 
Horochów, Teheran.
Liszewski Tadeusz, 20.9.29.

Horochów, Teheran
Liszewska Teresa, 8.8.34.

Horochów, Teheran
Liszka Helena, 8.2.04. Łuck, Wołyń.

Łuck,

652.
dziszki

653.
' 654.  _

Teheran.
655. Lochańska Eugenia. 1.11.28. Czer- 

kowatycz, p. Radziechów, Teheran.
656. - - - - -

657.
Półn.,

658.
heran.

8.7.05. Młynów',
28.7.33. Orany,

Warszawa,

Wieluń, w.
582. Lipszyc Rucha, 1934. / P/,
583. Lipczyk Maria, 13.6.29.

Wielkopolski/ Teheran.
584. Lipczyk Maria, 28.8.08. 

Wielkopolski, Teheran.
585. Lipińska Eugenia. 4.7.23.

p. Równe, Teheran.
586. Lipiński Franciszek, 1.1.86. Porasz 

p. Lesko, Teheran.
587 Lipińska Olga, 10.1.00. Jackiewicze, 

Brześć, Teheran.
1 z5?8" Lipińska Salomea, 17.11.82. Kram- 
kowka Mała, Brześć, Teheran.

589. Lipińska Wanda, 23.6.21. Rudniki, 
Teheran.

590. Lipińska Władysława, 1931. Halle- 
rowo, p. Równe, Teheran.

591. Lipińska Wiktoria. 11.11.82. Bu- 
kosko, p. Sanok, Teheran.

592. Lipiński Edward, 16.6.80. Łomża, 
w. Warszawa, Teheran.

Lipińska Janina, 25.4.09. Brzeżany w'. Tarnopol, Teheran.
. 594. Lipiński Romuald, 25.7.25. Myszy

niec, Ostrołęka, Teheran. $
,, 5da" Lip'ri8kl ZygmuAt, 1926. Hallerowo, p. Równe, Teheran

596. -----
dżina,

597.
heram

598.
heran.

599.  ła 
Warszawa, Teheran.

. 600. Lipowicz Maria, 21.11.31. Pułtusk 
w. Warszawa, Teheran.

601. Lipowicz Moniek, 1932
Warszawa, Teheran.

602. Lipska Helena, 24.5 10 
Warszawa, Teheran.

603. Lipska Helena, 14.7.10 
Teheran.

604. Lipska Teodora, 14.4.13 burg, Teheran.

». tor.L„LläkÄra1«4'8'29'
heran." U® Tadeusz’ 19-2.30. Słonim, Te- 
ran08, U® Wanda- 15 8.25. Słonim, Tehe- 
TeheranLlSS Waleria’ 27.10.78. Białystok, 
TeheranLiSak Mieczysław’ 28.1.98. Łódź, 
t> Lisek Maria, 12.9.90. Brzeźnica Bychawska, Teheran. »rzeznica
TeheranL'8ieCka Cecylia- 26.9.29. Lwów, 

613. Lisiecka Halina, 21 6.26. Brzucho- 
wice, w. Lwów', Teheran.
heran.' L'S'k Danuta- 9 5 32- Przemyśl, Te-

TeheranL,80Cka Ir0,U’ 27 4 19- Krzemieniec, 
i 617- Lisowska Anna, 15.3.06. Ohrvn- kowce, Teheran. vnryn
.618. Lisowski Józef 17.5.30. Św. Stanis- 
ław, p. Kołomyja, Teheran.

619. Lisowka Helena, 31.5.84.
Teheran.

6?9" Lisowka Jadwiga, 25.9.01p. Słupce, Teheran.
621. Lisowska Mieczysława,

Ostawy, Białe, Teheran.
622. Lisowski Michał, 25.9.82 

w. Lwów, Teheran.
wi6.iŁ‘£KtPiotr'29696 ''"i™»®« 
KSklh'Mer.n""181*”' Ku"6w 
t u25łxLlst^k. Leonarda, 10.3.20. Sosnówka Lubartów, Teheran.
n.6?6" Kozaka, 4.11.30. TrościańceBuczacz, Teheran.

627. Listwan Weronika, 12.7.08 Sko- 
powice, Przemyśl. Teheran.

628. Liszewska Halina. 12.3.24.Lcheran. /
629. Liszewski Józef, 30.12.97.

Brodnica. Teheran.
630. ‘ " " "

nówka,
631.

rzanka, 
G32.

rzanka,
633. 

Teheran.
634. Liszka

Teheran.
635. Liszko

Teheran.
636.
637.

Brody,
638.

heran.
639.  

Teheran.
640. Litmanowicz 

szawa. Teheran.
641. Litwer Beniamin, 8.5.28.

Ostrołęka, Teheran.
642. Litwer Nusyn, 8.11.26.

Ostrołęka, Teheran.
643. Litwin Anna, 10.11.24.

Swięciany, Teheran.
644. Litwin Eleonora, 15.6.26.

p. Swięciany, Teheran.
646. Litwin Emilia, 17.11.02. 1 

Skandwilski, woj. Kowno. Teheran.
646. Litwińczuk Maria, " "" 

p. Grodno, Teheran.
647. Litwińczuk Teresa, 

Wieś, Białystok, Teheran.
648. Litwińska '*  " 

gródek, Teheran.
649. Litwińska 

gródek,Teheran. .
650. Litwińska 

gródek, Teheran.
651. Litwinowicz Józef, 22.9.80.

p. Grodno, Teheran.
Litwinowicz Stefania, 20.6.88. Ło- 
p. Swięciany, Teheran.
Litwinionek Janina, 20.4.1912. Solec, 
Teheran.
Litwinionek Krystyna, 8.1.38. Wilno,

659. Lorenc Genowefa, 23.10.29. Dę
bianka, Teheran.

660. Lorenc Helena, 2.6.21. Wola Dalsza, 
p. Łańcut, Teheran.

661. Lorenc Karolina, 17.7.28. Dębianka, 
Teheran.

662. Lorenc Władysław, 1899. Biało
brzegi, Teheran.

663. Lorenc Zofia, 1882. Przybyszówka, 
Teheran.

664. Lorentowicz Maria, 8.9.87. Lato
wicze, Teheran.

665. Lorenz Katarzyna, 25.11.88. Nierza- 
tyce, p. Przemyśl, Teheran.

666. Lorfing Andrzej, 1A36. Sokal, w. 
Lwów, Teheran.

667. Lorfing Rudolf, 28.2.82. Porturzy- 
ca, w. Lwów, Sokal, Teheran.

668 Lorfing Stefania 16.11.96. Poturzy- 
ca, w. Lwów, Teheran.

669. Lorfing Zofia, 1.11.24. Sokal, Te
heran.

670. Lorynowicz Alicja, 29.2.39. Lwów, 
Teheran.

671. Lorynowicz Maria, 16.7.10. Luto- 
bórz, p. Włocławek, Teheran.

672. Lorynowicz Urszula, 13.4.23. Janko- 
wice, p. Jarosław, Teheran.

673.1 Loszek Danuta, 19.6.28. Wola Kory- 
butowiecka, p. Krzemieniec. Wołyń. Teheran.

Wola
Wola

Aleksandra, 24.4.897.
Aleksandra, 14.6.1899.

Warszawa,

Olga, 23.9.19. Kraków,
Szymon, 24.1.15. Kra-

Dryesa
Piaski, p.

Podorsk,
Kamionka-

Kraczonów,

Radzi-
Radzi-
Radzi-Elżbieta, 30.5.26.
Koko-

Tuli-"Stanisława, 16.1.15.
Osi-

T w orce,

1.11.30.
Rudnica,
Peresta-
Dubowo,
Lutoryz,Anna, 13.2.17.

Naliboki,

Grodzisko25.6.25.
1.11.25.Bronisława,
5.4.27.Genowefa,

Laskówka,

Siekie-

21.7.26.
26.4.28.

Janusz, 28.5.29. Nowo-

Stawy,
10.12.29.
Dąbrów-Roman, 1.1.26.

Walerian, 4.5.30. Krzy-

Teheran. 
Ostrow-

Langer Bogusław, 11.11.26. 
Teheran.
Langner Bogumiła, 9.4.29. 
Teheran.
Langner
Teheran.
Lankosz
Teheran.
Lankosz

Loter Chana, 23.3.1930. Łódź, Te-
Lotringer Salomon, 11.12.28. War-
Loffier Ruta, 30.9.26. Bielsko-Śląsk,

Danuta, 26.7.37.

Lej Maria, 
Teheran.
Lemańska

Janina, 15.11.13. Bialy-

Krystyna, 10.1.24.

Regina, 5.12.32. Zdoł- 
Teheran.
Helena, 13.4.09. Lublin,

Eugeniusz, 25.5.27. Bo-

1903. Łuków, Lubel-
Bluma, 16.2.31.

Teheran.
Zbigniew, 12.3.27. 
Teheran.
Maria, 26.11.06. Milatyn

Zygmunt, 28.2.28.

Jan, 12.3.34. Kraska, Te-
Maria, 11.3.27. Kraska,

Jan, 27.5.29. Zielona,
Janina, 27.12.01. Dela-

Leja Edward,'1.7.36. Tryńca, Te-

Zodia, 29.11.26.

674. Loszek Janina, 24.12.04. Przedbuż, 
pow. Końskie, w. Kielce, Teheran.

675. Loszek Romualda, 12.2.32. 
Korybutowiecka, "" '

676. Loszek
Korybutowiecka.

677. Lotecka
Nowy, Teheran.
. 678. Loter Idka, 1930. Łódź, Teheran.

679. Loter Ita, 20.3.30. Łódź, Teheran.
680. " *"  ------------ ------ "

heran.
681.

szawa,
682. _ ...  

Teheran.
683. Lwów-Majer Liana, 20.4.37. Praga- 

Czechosłowacka, Teheran.
684. Lwów-Majer Ludwik. 16.4.42. Mar- 

galenJUzbekistan, Z.S.R.R., Teheran.
685. Lwów-Majer Pepa, 10.3.09. Jeziorna, 

Teheran.
686. Lubas Emilia, 8.12.25. Nowa Gro

bla, Teheran.
687. Lubańska Władysława, 31.12.00. 

Częstochowa, Teheran.
688. Lubczyńska Otylia, 12.4.04 Bytom 

w. Śląsk, Teheran.
689. Lubicz Michał, 5.3.06. Warszawa, 

Teheran.
690. Lubieńska Aniela. 16.12.21. Stan- 

kowo, p, Lisko, Teheran.
691. Łubka Paulina, 24.12.88. Bursztyn, 

Teheran.
692. Lublińskj Majer, 7.4.21. Sosnowiec 

w. Kielce, Teheran.
693. Lublińska Helena, 14.4.1907. Biało- 

zórka, Krzemień, Teheran.
694. Lublińska Jadiwiga, 15.9.1929. 

Białozórka, Krzemień, Teheran.
695. Lublińska " 

bunów, Krzemień,
696. Luchowska 

Teheran.
697. Ludwig

Kielce, Teheran
698. Ludwińska _

Jaszczów, p. Lublin, Teheran.
699. Luft --------

Teheran.
700. Luft Fajga, 

ski, Teheran.
701. Luftspringer

Sosnowiec, Teheran.
702. Luksenburg

Teheran.
703 Luksenburg 

ków, Teheran.
704. Lurje Bronisława, 14.2.29. Wełdzisz, 

p. Dolina' Teheran.
705. Lurie Halina, 6.11.17. Warszawa, 

Teherap.
706. Lurje Stanisława, 14.8.26. Weł

dzisz, p. Dolina, Teheran.
707. Lurje Stefania, 6.10.03. Wełdzisz, 

p. Dolina, Teheran.
708. Luro Jadwiga, 11.1197.. 

Witebska Ziemia, Teheran.
709. Lübster Sura, 24.12.30. 

Lublin, Teheran.
710. Lach Bazyli, 20.10.28. 

Teheran.
711. Lachowicz Olga, / ?/ 

Strumiłowa, Teheran.
712. Lajst Józef, 24.12.25.

Tdicra.il
713. Lalka Jadwiga, 21.12.25. Droho

bycz, Teheran.
714. Lamch Eugeniusz, 5.12.26. Słuchowo,

Teheran. . . , ,
715. Lamensdorf Jan, 9.11.32. Bielsko, 

Teheran.
716. Langer Maks, 25.11.26. Chrzanów. 

Teheran.
717. 

wiłłów,
718.

wiłłów,
719.

wiłłów,
720.

szyńce,
721.

głowy, Teheran.
722. Laskowska Janina, 21.6.28. 

czany, Teheran.
723. Laskowski Kazimierz, 4.8.26. Lwów,

Teheran. „
724. Latawiec Mikołaj, 4.12.04. Rawa-

Ruska, Teheran. À ,
725. Latak Marian, 22.11.27. Ostrówek, 

Teheran.
726. Latyńczuk Ignacy, 1935.

Tdicrnn
727. Latyszewska Helena, 13.4.06. Hodo- 

rów, Teheran.
728. Latyszewski Zbigniew, 

Bydgoszcz, Teheran.
729. Lech Aleksander, 24.6.28. 

Teheran.
730. Lech Kazimierz, 24.7.27. 

nieć, Teheran.
731. Lech 

Teheran.
732. Lechowicz

Teheran. .
733. Lechowicz Anna, 1938. /?/
734. Lechowicz Ludwik, 17.9.07. 

nia, Teheran.
735. Lecko Henryk, 17.4.29. 

Teheran. .
736. " 

heran.
737.

Dolne,
738. -

Janowo, Teheran.
739. Lamańska

Janowo, Teheran.
740. Lenart Józef, 8.12.93.

Teheran
741. Lenart Leontyna, 1.11.00. Rożnia- 

tów, Teheran.
742. Lenartowicz Irena, 2.11.25.

rowce, Teheran. n c xn743. Lenartowicz Witold, 11.6.30.
Oszmiana, Teheran.  „ , „

744. Lendenau T
heran.

745. Lendenau
Teheran.

746. Leończuk 
stok. Teheran.

747. Leonowicz 
lesławice, Teheran.

748. Leszczyńska Bolesława, 
Wola-Wilsona, Teheran. .

749. Leszczyńska Stanisława,
Zagórze, Teheran. TT. .

750. Leszczyński Roman, 6.10.27. Ułan-
ska-Dola. Teheran.  ,751. Leszczyński Stanisław, 28.2.29. Ułan- 
ska-Dola. Teheran.

752. Leszkiewicz 
gródek, Teheran.

753. Leszkiewicz
Teheran.

754. Leszkiewicz 
tyn, Teheran.

755. Leśniak Mana, 25.11.25.
Teheran. . .

756. Leśniewski Kazimierz 
Baranowicze, Teheran.

757. Leśniewski "
ka. Teheran.

758. Leśniewski 
woszyn, Teheran.

759. Leśniewski
Baranowicze, Teheran.

760. Leśniewska Zofia, 4.6.33. Miłów, 
rt76ianlew Anna, 25.11.24. Klicko, Tehe

762. Lew Janina, 1931. Kraczkowo, Te
heran.

763. Lewandowska Mana,- 20.6.13. Wi- 
tory, Teheran.

764. Lewkowicz Roman, 26.5.27. Głusz- 
niewo, Teheran.

765. Lewonik Aleksander, 7.1.24. Tonsko, 
Teheran.

766. Lewszyk Stanisława, 2.5.26. Hoło- 
wieńczyce, Teheran.

7'67. Lezaj Stanisław, 20.3.00. Gruszów, 
Af ryka

768. Lichtensztein Golda. 15.12.19 War
szawa, Teheran.

769. Lichwa Maria, 6.2.25. Łanowiec,
Teheran. • „ ,

770. Liczuk Antonina, 20.7.28. Huklicze 
Teheran.

Lis
Lis

Dwór, Te-

Pruszów,
Lisicka Alodia, 17.9.27.

Lubuśka
Lubuśka
Ludmer

2e-
Pikulice,
Janopol,

Sokołów,
Stefań,

Serajsk,
Tyśmie-
28.4.40.

/P/ Te-
Jeziory

Po-

Sosnowiec,
Danuta, 22.10.05
Janina, 19.4.33.
Krystyna, 6.8.24.

2.12.42.
Sanok

Sanok,
Afryka.

/P/ Afryka.

Aleksandra, 15.10.15. Siłków,
Malwina, - Leonowo,15.5.35.
Romuald, Leonowo,28.3.35.

Jadwiga, 13.10.30.
Weso-
Weso-

Lacka 
Łącka 
Łącka 
Łącka

Kielce, 
10.2.83. Kalskun,

Alicja, 1933.
Janina, 1925. /P/ Afryka. 
Romana, 1935. /P/ Afryka. 
Teresa, 1931. /-P/ Afryka.

 Stryj, Afryka.
Helena, 10.10.92. Montówka,
Teresa, 10.11.35. Nowosiółki,

Regina, —6.31.
Janina, 2.8.03.

Liwius Jerzy, 28.10.19. Kijów, Te-

1880. Brzeźniki,

Tarnopol,
Charków,

Gorlice,
Wilno,

Adam, 14.12.25. Lwów, Te- 
Alfred, 26.9.26. Lwów, Te- 
Miliam, 27.10.33. Tarnów, 
Wanda, 24.10.08. Tarnów,

Borys, 1.1.36.

Halina, 3.2.26.
Szmul, 8.6.28.

Lorenc Aniela, 19.3.97. Wola 
p. Łańcut, w. Lwów, Teheran.
Lotarewicz Władysław, 27.6.14. 
Teheran.

Edward, 23.10.42. 
Z.S.R.R.. Teheran.

Paweł, 3.5.08. Grodno,
Pidtr, 29.10.32. Jeziory,

Zofia, 12.3.09. Grodno. Te-

Ewa, 29.11.00. Przemyśl,
Jadwiga, 4.10.26. Kraków,

Palik, Te-
Lisowska Helena, 25.5.26. Nowo- 

Teheran.
Liwszyc Maksymilian, 28.8.89. Jaro-

Łowicz,
Łódź, Te-

Lubicz-Michlewski Marian, 14.12 11u.' »i

771. Lindenbaum Ryfka, 4.8.27. Chełm, 
Teheran.

772. Liniewicz Jerzy, 4.10.42. Teheran, 
Teheran.

773. Lipschütz Jenta, 3.4.30. Rozwadów, 
Teheran.

774. Lipska
Teheran.

775. Lipska
Teheran.

776.
heran.

777.
heran.

778.
ran.

779.
Teheran.

780. Lis
heran.

781. Liskak Edward, 14.12.81
Teheran.

782. Lisak Paulina, 22.10.92.
Teheran.

783. Lisiak Tadeuśż, 8.9.27.
Teheran.

784.
heran.

785.
malin,

786. 
sław, Teheran. "*

787. Lode Maria, 10.5.28. Wilno, Teheran.
788 mL,Orenc Kazimierz, 1936 . Polska Wola, Teheran.
789. Lotys Julia, 1.11.18. Bobrowniki, Teheran.

kubańska Zofia, 15.5.25. Janów- Podl, Teheran.
791. Lublinski Tadeusz, 5.3.28 We- 

teranówka, Teheran.
792. 

heran.
793.

heran.
794. 

Teheran.
795. Ludmer

Teheran.
beruf' Ludwiriska Anna, 1935. Gródek, Te- 
TeheranLUdWiriSki Ja"' 1312-32- Gródek, 
, ,7?8- Ługowska Stanisława, 22 5 28 leźnica, Teheran.

Lula Stanisław, 20 4 28Teheran.
800. Lach Helena, 28.10 28Teheran.
801. Langsam Menesz, 1.4.29Teheran.
802. Lasocka Maria, 30 10 28

Teheran.
cze8<Tehefan°ta A1«ksandra> 25'6»5. Rudzi- 
TeXnLaUfer Lucyna* 1:L"25- Warszawa, 
t ?°5" Leontowicz Dymitr, 26.10 95Lubno, /Rosja/, Teheran. o

806. Leśniewska Alfreda, 19.3.24 Bara
nowicze, Teheran. a a

807. Lewiński
Teheran.

808. Lewson
Teheran.

809. Lepińska
Teheran.

810. Lipman
Teheran.

811. Lipska Tauba, 5.3.32.
heran.

812. L™:-_ ------
Borysław, Teheran.

813. Langbaum
Teheran.

. 814. Lebensart 
nica, Teheran.

815. Lebensart
Lwów, Teheran.

816. Leder
heran.

817. Lender
Teheran.

818. Lender
krówka /Rosja/,

819. Lender
Teheran.

820. Lender
Teheran.

821. Lender
heran.

822. Lendnau Florian, —10.95. Kraska, 
Teheran.

823.. Leszczyński Zygmunt, 21.10.12. 
Stare-Sioło, Teheran.

824. Leśniak Maria, 25.10.00. Przy- 
szawa, Teheran.

825. Ludwińska Maria, 3.8.06. Moderówka 
Teheran.

826. Lachowicz Zbigniew Stanisław, 
23.5.13. Lwów, Teheran

827. Langert Franciszek, 3.12.93. Słot- 
twina, p. Nadwórna, Teheran.

828. Leszkowicz Józef, 22.2.97. Łyżnie- 
wa, p. Wilejka, Teheran.

829. " " " ' ---------- -----
heran.

830.
Dalsza,

831.
Lublin,

833. Latoń Wincenty, 22.3.89. Sułkowice 
p. Myślenice, Teheran.

834. Laudański Szymon, 10.5.97. Lepiel, 
/Rosja/, Teheran.

835. Lefler Łaja, 8.8.27. Krasnobród, w. 
Lublin, Teheran.

836. Lehman Czesław, 28.6.02. Bródki, 
p. Nowy Tomyśl, Poznan., Teheran.

837. Lemiza Jan, 18.4.90. Olszany, 
Teheran.

838. Lendnau Eleonora, 20.3.99. Kraska, 
p. Łomża, Warszawa, Teheran..

839. Lewkiewicz Michał, 21.8.21. Ka
mionka, p. Szczuczyn, Teheran.

840. Lieber Maria, 28.3.26. Jarosław, 
Teheran.

841. Lipscliutz Leo, 10 7.1917. Zurych 
/Szwajcaria/, Teheran.

842. Lisiewicz Kazimierz, 4.8.06. Lwów, 
Teheran.

843. Liwoch Antoni, 1.6.00.
w. Kielce, Teheran.

844. Lubczyńska
Sokal, Teheran.

845. Lubczyńska
Stanisławów, Teheran.

846. Lubczyńska
Sanok n/S, Teheran.

847. Ludwińska Weronika,
Teheran, Teheran.

.1. Łańcucka Helena, 13.10.04.
Afryka.

2. Larjcucki Krzysztof, 1.6.35.
Afryka.

3. Lata Irena, 8.3.20.
4. Łatwej Aleksander, 

Łotwa, Afryka.
5. Łatwiej Antonina, 

Afryka.
6. " ‘ ------
7.
8.
9.
10. Lączyńska Maria, 8.9.84. Lubaczów, 

Teheran.
11. Lobos Alicja, 1925.
12. Łojko ’ ""

Afryka.
13. Łojko

Afryka. ,
14. Łopko Anna, 11.9.26. Łunin, Afryka.
15. Łoć

Afryka.
16. Łoś

Teheran.
17. Łoś

Teheran.
18. Łuczkowska

Wesołówka, Afryka.
19. Łuczkowska Maria, 15.4.07. 

łówka, Afryka.
20. Łuczkowski Bohdan, 1934.

łówka. Afryka.
21. Łuka Helena, 23.12.19. Łąki, Afryka.
22. Lukasiewicz Michał, 12.12.07. Stołpce, 

Teheran.
23. Łukaszewicz Halina, 3.12.10. Niżny, 

Fugielsk, Teheran.

Anna-Ludmiła,
Mieczysław, 1938.

Lipski Jan, 10.6.28. Leszniów, Te-
Lipszyc Irma, 31.10.97. Biała, Te-

Maria, 3.5.28. Wazgiuti, Tehe-
Filip, 20.12.79. Rudy Rysie,

Regina, 3.1.26. Stary

Saul, 20.12.99. Brudzewo, 
Symcha, 1938.
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Olszany,
5.11.93.

Dublany,

Smiłowice,
Smiłowice,Jezulowce,Helena, 2.2.31.
10.10.81.Jezulowce,Jadwiga, 5.9.36.

25.9.22.Jezulowce,Teresa, 3.9.34.

Qpaki,Bortnica
Równe, Zofia, 1933. Lwów, Te-Łubaczów,
Równe, Anna, 10 8.29. Lwów,Dmytrów,
Grodno,Janina, 10.10.29. Wanda, 10.6.04. Lwów’,Królewska,

14.9.32.
W lodzi

sz uro-
Krymidów,Krze-

Kosów, Sorki, Lu-Nowy
Lwów, Te-Przeba-

11.6.34. Łoszniów,Andrzej,
Wilno, Janina,
Ejrzys-Wladyslawa, 24.12.81. Aniela,

Zofia,Bakowce, P-

Niesiolo, P-

Warszawa,Solotwina, P.

25.10.13.

Bia-21,8.15
Bia-Wincenta, 7.6.29.30.11.93.

Krymi- Prze-Zofia,- 15.9.00.2.7.37.
Krymi- Bia-Ryszard, 24.2.33.26.7.17.
Wilno, Skien-

Ryszard, 21.4.34.
CzęstO- Werbka, Medenice, Gruszów,Kazimierz, 25.5.31.Szczorsa,

Chodorów, Gruszów,Nowo-
Łuniniec,

Hołodnice, Głębocz,
31.1.27. WolaJanów,

Ostrów,Laguna
Weronika,Laguna

Lachowska Anna, 8.3.34. Antoś, Te- T.erebajewo,
15.4.21. My-

Wołko-Olga, 18.12.18.Zam-
Buda,Danuta Prat- Siedleczka, Genowefa, 28.10.22. Ho- Buda,Cisze-

(Î).1928.Helena,
Wawrzeń-

(P),1930Maria,
22.12.11. (?),Puczyce, 1932.Zdzisław,

Stawy,Poznań, 26.3.26.Apolonia,
Krzy-92.30

Jaści-
Biało- Bogda- Marian, 13.3.36. Czarno-
Kisiel-Klesiszcze,
Biało-Rudnia, 20.7.30.

Derewno, Stolpin,
Biało-War-29.4.96. Maków,
Kisiel-War- Ćzeslaw,Młynów,
Luba-Sącz, Jadwiga,20.8.28.

Zulów- Jadwiga,7.8.04.
Budki

28.12.14.
Artur, 4.2.27. Stanisławów,Turza

15.10.31.
Michał, 29.9.92. Szlachta,29.6.09.Jadwiga, Wilno,Łoj
Władysław, 22.7.08. Biało-21.5.33. Wilno,Wanda,ŁOj

Stani-Zygmunt, 1.4.28.Łuck, Te- Wilno,Łoj
Zalesz-Zbigniew, 3.2.26.8.4.89. Wilno,Maria, 14.8.32.
Wilno,Alicja, 29.8.30.Przemyśl,Gizela, 26.3.05.

Bolesław,Todo-Antonina, 1896.
Barbara, 22.9.32. Kałusz, Maria,Zamo-Ksenia, 10.2.34.

Ksenia, 18.12.80.

Teodozja,

Czesław, 25.9.42. Tehe-

Maksymilian, 9.2.27.
Mona-Pohoz,Jerzy, 20.7.30.

Rudka,
Pohoz,Nadzieja, 1910.
Pohoz,Szymon, 5.7.34. 11.4.30.

Przemyśl,
Rudka,19.10.23.

Skibicze,
OstrógSusno, wWar-
Wilno,

Waz-Grabin,12.5.03.
Kazimiera, 15.7.22. Stara-Topo-11.4.15.

War-Krasny Ostropol,
Cho-Stanisław, 19.5.26. Szumsk,Lwów,

Bremen,
Zygmunt, 14.11.26.Łomnicki

2.12.18.
Kró-

Brzozówka,Jadwiga, 10.2.08.
Swisłocz,1.11.29.Szydoryski,
Jaźwiny,12.6.97.Wilowce, Te-Zofia, 15.11.04.
Chojnik,10.9.24.

1902. Swisłocz, Te-

Teheran. 
Kosów,

Stanisława, 
Teheran.

Alicja, 7.7.36.

12.7.95. 
Tarnopol,

Alina, 4.8.21. Warszawa.

Stanisław, 
Teheran. 
Stanisława, 
Teheran.
Anastazja,

Julia, 3.4.29.

Urszula, 15.8.92.

22.1.91. War-

12.5.27 Kosów, Te-

Witold, 15.11.79.

11.11.27. Zenonowo,

Józef, 15.3.32. Zastawie,

Delatyn, w.

Józef, 20.6.03. Skotniki,

Jadwiga, 1928. Podorka,

Andrzej, 3.6.29. Witów,

Irena, —6.33. 
Teheran.
Jan, 24.9.10.

Eugenia, 2.1.04. Rychnów,

28.11.27. Delągowa,

Jan, 30.5.31.

Daniel, 1931. Włodzimierz

Karolina, 17.6.19. Firlejów,

Janina. 16.2.30. Biało-
Teofila, 4.2.95. Hoło-

Anna, 22.10.06. Mokra-

10.8.00. Zininka,

Janina, 24.4.96. Sznuro-

Aniela, 20.2.06. Slocice,

Józef, 12—.72.

Maria, 15.8.30.

Maria, 13.10.25. Omielisma,

Helena, 8.11.01.
Irena, 2'6.10.28.

1924. Hryniacze,

Marian, 8.1.30. Kosów, 
Romualda, 9.8.25.

Jadwiga, 20.2.29.

Józefa, 28.10.00. Dąbie,

Antonina, 14.3.03. Grodno,

Longin, 4.11.27- Zalesz-

Roman, 24.7.14.

14.7.29. Zenonowo,

Tatiana, 26.6.35. Horbacz, 
Teheran.
Wanda, 6.9.32. Michnicze,

Weronika, 14.5.08. Ameryka,

1889. Ciesza- 
w. Warszawa,

(?). Hryniacze,

Kazimiera, 14,2.17. Kraków, Te-

Iręna, 15.9.27.

Jan, 29.1.27. Horosze-

Zofia, 13.10.02. Omielisma,

Stanisława, 1935. /?/

Emilia, 10.1.23. Pamięciec, Te-

Janina, 17.3.26. Zalesie,

Michał, 10.8.87.

Weronika, 21.12.16. Wo-

Wanda, 24.12.09. Płokima,

15.8.87. Zakrzówek,

Jan, 22.2.34. Kropiec,
Maria, 4.1.27. Stolpin,

Jan, 6.—.30.

Irena, 10.3.30.

Piotr, 28.8.97.

Stanisław, 11.6.86. War-

Stanisława, 23.7.14.

Ludomir, 8.3.30. Wilno,
Halina, 30.11.19. Wilno.
Łucja, 20.11.07. Nisburg, p.

Brześć n/B.,

Jadwiga, 24.2.07.

Katarzyna, 6.5.06.

Éwa, 20.9’35. Poznań. Te-

Mikołaj, 15.6.94. 
Stanisławów, Teheran.

Edward,

Stefania, 4.10.95.

Zygmunt, 12.5.28. Jezu-

Jan, 22.8.38. Poznań, Te-

Kazimierz, 4.11.32.

Zbigniew, 19.3.28.

Rozalia, 21.8.18. /?/

Anna, 26.7.93.

Jadwiga, 12.5.27.

Ludwika, 20.3.10.

Lachowski Kazimierz, 16.6.27. 
Teheran.
Łaciński Wacław, 4.9.91. Rzym,

Jadwiga, 27.2.32. Szczer-
Teoklysta, 1.12.02. Horo-

Zofia, 22.8.18. Szczer-
Wanda, 4.1.24. Kruszwica,

Julia, 1909. Zajów,Stanisława, 2.6.30. Tere-

Maria, 15.1.20. Sandomierz,
Pahlevi, Iran,

Michalina, 20.11.99.

Barbara, 16.12.64. Grodno,
Eugenia, 17.7.12. Łuniniec,
Mikołaj, 1.1.37. Skomoro-

Ädam, 10.1.27. Kolońsk, Te-

Tadeusz, 2.5.38. Kałusz,
Helena, 7.7.03. Druja, w.

24.9.23.

27.4.27. Sere-

Alina, 20.9.25. Ha-

Tadeusz, 20.5.37. Skurcze,
Władysława, 1930. Pu-

Leonarda, 23.3.06.

Horo-
War-

Helena, 11.3.03.
Jan, 2.2.91. Borki, Janow- 
Teheran.
Jolanta, 24.10.37. Cieszyn,

15.11.97. Anto-

Helena, 20.5.02.
Grażyna, 20.11.28. Lwów,

386. Łukjaniec Mikołaj, —.9.28. 
styr. Teheran.

387. Łukomski Czesław, 27.7.27.
Teheran. „ .

388. Łuksik Eugeniusz, 27.12.26. Kozina, 
Łańcut, Teheran.

389. Łupsza Maria, 23.12.24. Zdolbu- 
nów, Teheran.

390. Łużna Maria, 28.9.27. Krymidow, 
Teheran.

391. Łyczak Danuta, 15.11.25. Istebna, 
Teheran.

392. Łysakowski Ryszard, 12.9.2*7.  Lwów,
393. Łysakowski Wiesław, 27.9.26. Lwów. 

Teheran.
394. Łyżniak 

wieże, Teheran.
395. Łyżniak 

Wieś, Teheran.
396. Łappo 

szawa, Teheran.
397. Latkowski 

łodnica, Teheran.
398. Łempicki

denka, Teheran.
399. ‘ __

szawa, Teheran.
400. Łopuszyńska Barbara, 4.10.28. 

lewszczyzna, Teheran.
401. Łopuszyńska

Lublin, Teheran. .
402. Łowicka Bogumiła, 24.4.14. Sianki

n/Stryjem, Teheran. ,
403. Łozińska Olga, 3.12.25. Belinowka, 

Teheran.
404. Lukasiewicz Olga, 10.4.10. Kro- 

piecka Werbka, Teheran.

Aleksandra,
Anna, 27.2.05. Spasów,

Alicja, 14.1.35. Mołodeczno,
Maria, 15.9.26. Witów,

Urszula, 1931. / P/ Afryka.
Weronika, 25.11.12. Moło-

Zbigniew, 20.12.35.
Jerzy, 1928. (?), Teheran. 

Stanisław, 192-8. (P),

Łagowski Kazimierz, 12.4.35. 
p. Dolina, Teheran.
Laguna Ć7._, ??

Czesław, 15.9.33. Czarno-
Gra-

Paulina, 3.1.38.
Stanisława, 26.12.33. Gruszów,
Władysław, 25.6.30. Gruszów,

Maria, 19.1.02. Rypcza, p. 
Teheran.
Stefania, 25.4.24. Wola Ry-

Medenice,

Zuzanna, 16.12.96.

Jadwiga, 26.10.34.

Stanisław, 1933. Radziechów,
Wesoła,

215. Łopato Helena, 18.2.17.
Teheran.

216. Łopieński Leonard, 
Łopieńce, p. Wysoko-Maz, Teheran.

217. Łopuc Elżbieta, 25.11.14. 
Wołkowysk, Teheran.

218. Łopuszyńska Aniela, 12.8.27. Dy
mitrów, Radziechów. Teheran.

219. Łopuszyńska Maria, 20.11.83. 
Nowa Wieś, p. Komarno, Teheran.

220. Łopuszyński Tadeusz, 1937. Lwów,
221. Lopuszyniski Tomasz, 10.11.25. Dy

mitrów, Teheran.
222. Losin Józefa, 19.3.93. Zerynkie, p. 

Busko, w. Kielce, Teheran.
223. Łoskraba Aleksander, 1886. Anielin, 

w. Lublin, Teheran.
224. Łosoś Jerzy, 18.8.37. Lwów, 

Teheran.
225. Łosoś Władysława, 9.4.15. Zydaczów, 

Teheran.
226. Łosowska Mieczysława, 1.1.11. 

Warszawa, Teheran.
227. Łossowska Antonina, 13.6.04. Bara- 

nowicze, Teheran.
228. Łossowska Irena, 23.12.29. War

szawa, Teheran.
229. Łoś *

Stanisławów,
230. Łoś 

Teheran.
231. Łoś 

Teheran.
232. Łoś ]
233. Łoś

Teheran.
234. Łoś 

Teheran.
235. Łoś, ___

ki, p. Lida, Teheran.
236 Łoś Zofia, 1934 / ?/, Teheran.
237. Łotkowska Irena, 20.2.14. Sokołów, 

Podlaski, Teheran.
238. Łotocka Stefania, 1.12.12. Uwiń, p. 

Radziechów, Teheran.
239. Łowcka Lea, 2.8.01.

Teheran.
240. Łowczynowska Luba,

Bosianki, p. Dzisna, Teheran.
241. Łowczynowska Zofia,

Brześć-Kujawski, Teheran.
242. Łowczynowski Feliks,

Nacza, p. Dzisna, Teheran.
243. Łowczynowski Wiesław,

Gdynia, Teheran,
244. Lozdowska Stanisława,

Pinikla, p. Swięciany, Teheran.
245. Łozdowski Maciej, 1870. 

dziwy, p. Wilno, Teheran.
246. Łozińska Aleksandra, 

Werbka, Buczacz, Teheran.
247. Łozińska Janina, 11.7.36.

Buczacz, Teheran.
248. Łozińska Katarzyna, 14.8.10. Prze- 

mietnica, Brzozów, Teheran.
249. Łozińska Stefania, 14.3.00. Bobrka, 

p. Lwów, Teheran.
250. Łozowska Bronisława, 8.5.01, Wilno, 

Teheran.
251. Luba Aleksandra, 31.7.20.

p. Łomża, Teheran.
252. Lubina Grażyna, 7.4.37.

Katowice, Teheran.
253. Lubina Halina, 5.11.33.

n/Horyniem, Teheran.
254. Lubina Maria, 14.3.08. Iloszeza, p.

Równe, Teheran. ,
255. Lubkowska Maria, 19.2.08. Lwów, 

I Teheran.
256. Lubkowski Janusz, 6.6. 34. Lwów,

Teheran. ,
257. Luciów Aniela, 10.6.87. Plotycz, p. 

Tarnopol, Teheran.
258. Łucka Teresa, 8.4.20. Bednarów, w. 

Stanisławów, Teheran.
259. Łuczyc Helena, 15.12.14. Obrowo, p.

Kosów, Teheran.
260. Łuczyk Jan, 12.11.96.

Przeworsk, Teheran.
261. Łuczywo Kazimierz,

Wawrzeńczyce, Kielce, Teheran.
262. Łuczywo Maria, 2.2.95.

czyce, Kielce, Teheran.
263. Łuczywo Wiktoria.

Wawrzeńczyce, Kielce, Teheran.
264. Łuczywo Zygmunt, 2.4.30. Wawrzen-

czyce, Kielce, Teheran. ,
265. Łuka Stefania, 19.2.21. Smoligow, 

p. Łuck, Teheran.
266. Lukanik Jan, 14.4.04. Chomczyn. p.

Kosów, Teheran. .
267. Lukasiewicz Anna, 7.4.20. Czorta- 

jew, p. Bielsk Podlaski, Teheran.
268. Lukasiewicz Anna, 25.12.05. Stolpin, 

p. Radziechów, Teheran.
269. Lukasiewicz Czeslaw.

Stolpin, p. Radziechów, Teheran.
270. Lukasiewicz Karol, 20.1.00.

p. Radziechów, Teheran.
271. Łukasik Lucyna. 13.10.14.

w. Warszawa, Teheran.
272. Łukasińska Maria, 14.2.96.

p. Dubno, Teheran.
273. Łukaszczyk

Bozów, p. Horochów,
274. Łukaszczyk

Małówka, p Rzeszów,
275. LukaczewiCZ n-uasiazja, 

Zamoszcze, p. Drohiczyn, Teheran.

310. Luksza Monika, 26.11.36. Michnicze, 
Swięciany, Teheran.

311. Luksza Mikołaj, 6.8.92. Jaźwiny, p. 
Bielsk-Podl., Teheran.

312. Luksza "
p. Wołkowysk,

313. Luksza 
Teheran.

314. Luksza
Teheran.

315. Lupinski Stanisław, 22.7.08. 
Łupianka -Stara, ip. Wysoko-Mazowieckie,

316. Łuszcz Genowefa, 7.10.24. Wola Ko
ry butowiecka, Teheran.

317. Łuszcz Maria, 6.5.00. Głogów, p. 
Rzeszów, Teheran.

318. Łuszcz Kazimierz, 7.4.33. Wola Ko- 
rybutowiecka, Teheran.

319. Łuszczewska Cecylia. 1.11.01. 
Łaszczów, w. Lublin, Teheran.

320. Łuszczewska 
heran.

321. Luszczyńska 
Teheran.

322. Luszczyńska
Teheran.

323. Luszczyński
Lwów, Teheran.

324. Łużna Eugenia, 22.12.02. Tumisz, 
p. Stanisławów, Teheran.

325. Łużna Janina, 22.2.30. 
Teheran.

326. Łużyński Józef, 2.3.95. 
bawa, woj. Pomorskie, Teheran.

327. Łyczak
heran.

328. Łyczak 
skie, w. Lwów,

329. Łyczak
Teheran.

330. Łyczkowski Karol, 
niówka. Zydaczów, Teheran.

331. Łyp Danuta, 18.5.31. Wywłoczka, 
p. Zamość, Teheran.

332. Łyp Zofia, 27.10.29. Wywłoczka, Te
heran. „ . .333. Łysakowska Bronisława, 23.1.07. 
Baranówka, w. Stanisławów, Teheran.

334. Łysakowski Franciszek, 4.10.87. 
Bereźnica Królewska, p. Zydaczów, w. Sta
nisławów, Teheran.

335. Łysik Ryszard, 5.11.25. Brody, p. 
Radomsko. Teheran.

336. Łysoń Franciszek, 7.1.87. Brze- 
I zinka, w. Kraków, Teheran.

337. Łysoń Julia, 9.1.28. Wola Rycerska, 
Teheran.

338. Łysoń
Krzemieniec,

339. Łysoń 
cerska, Teheran.

340. Łysunio Czesława, 4.2.26.
w. Lwów, Teheran.

341. Łysunio Helena, 18.8.05.
w. Lwów, Teheran.

342. Łysunio Jacek, 2.7.38.
Lwów, Teheran. „ ,

343. Łyszczarz Helena, 20.2.20. Zastaw,
p. Kostopol, Teheran.

344. Łyżniak Stanisława, 
nowice. p. Piotrków Tryb., 
Teheran.

345. Łabędź Eugeniusz, 
Korybutowiecka, Teheran.

346. Łabuz Tekla, 23.9.28 Hudykowce, 
Teheran.

347. Lachecki Zygmunt, 22.8.26. Zapole,
Teheran. ___ , Ł

348. " 
heran.

349.
Antoś,

350.
I Afryka.

351. Lagota Lidia, 1.1.26. Dziadkowicze, 
I Teheran.

352. Łaman Zofia, 3.9.12. Rudnia, Te
heran.

353. Łańcucka Arina, 15.11.24. Krzywo- 
szyn, Teheran.

354. Latkowska
I łownia, Teheran.

355. Latkowska 
dnica, Teheran.

356. Lawińska 
zoryski, Teheran.

357. Lawożnik 
Teheran. ‘ •

358. Łączna Stanisława, 27.2.30. 
Teheran.

’ 359. Łobacz Leonarda, 13.9.18.
woznaki, Teheran.

360. Lobko Stefania, 25.1.21. 
Afryka.

361. Lobko Lucyna, —.11.84. 
nówka, Afryka.

362. Lobko Zofia, —.12.97. Bogdanówka, 
Afryka.

363. Loboda Anna, 13.10.26. Trzciana,
Teheran. „

364. Lojko Paweł, 11.11.26. Tartak, Te
heran.

365. Lojko Stanisław, 15.1.28. Nowo
siółki, Teheran.

366. Łoś "
Teheran.

367. Łoś 
heran.

368. Łoś
Teheran.

369. Łozińska 
nówka, Teheran.

370. Łoziński 1
Teheran.

371. Łoziński 
czyki, Teheran.

372. Łoziński
Teheran.

373. Łoziński 
zórka, Teheran.

374. Łoziński 
sławów. Teheran.

375. Łoziński 
czyki, Teheran.

376. Łozowska
Teheran.
377. Łuczyński 
dyńce, Teheran.

378. Luk-Paszyc 
szawa, Teheran.

379. Lukasiewicz
Teheran.

380. Lukasiewicz
Teheran.

381. Lukasiewicz
Lwów, Afryka.

382. Łukaszewicz 
ciszcze-Wielkie, Teheran.

383. Łukaszewicz " 
ran, Teheran.

384. Łukaszewicz
Wilno, Teheran.

385. Lukianowicz 
Suchacze, Teheran.

Janina, 1928. Teyebajewo,
(Î). Tere-

Anastazja, 20.12.14.

24. Łukaszewicz Ksawery, 12.23.39. /?/ 
Teheran.

25 Łukcik Ludwika, 1912. Dzików, 
Afryka.

26. Łukna Helena, 1929. /P/ Afryka.
27. Łukna Jerzy, 1928. /?/ Afryka.
28. Łukowska 

watka, Teheran.
29. Łulaszka

Afryka.
30. Łatyńska

Afryka.
31. Łatyńska

Afryka.
32. Łatyńska

Afryka.
33. Łatyński 

lowce, Afryka.
34. Ławrzyl

Aifryka.
35. Łaczyńska Maria, 8.9.84.

Afryka.
36. Łoin Stanisław, 1.4.35. 

Afryka-
37. Loin Zofia, 7.5.11. Brzoza 

Afryka.
38. Lukasiewicz Aniela, 2.8.88. 

mierz, Afryka.
39. Łukowska Janina, 24.4.96. 

wałka, Teheran.
40. Łabudzka Eufrozyija, 8.5.30. 

czunowice, Afryka.
41. Łagowska Melania, 20.3.19.

Świat /poznańskie/, Afryka.
42. Łagowski Ryszard, 2.6.38.

lanka, Afryka. 1Ł
43. Łan Elżbieta, 19.11.00. Podhaczyki,

pow, Rudki, Afryka. „
44. Łan Helena, 20.10.42. /?/ Teheran, 

Afryka.
45. Łaniewski

Woł., Teheran.
46. Łaszczak

Teheran.
47. Łaszczak

Kraków, Teherai).
48. Ługiewicz Sławomira, 23.5.22. Wą

brzeźno /Pomorze/, Teheran.
49. Ługowska Aleksandra, 1930. Zelez- 

nica, Afryka.
50. Łukienionek Zofia, 1933. Czaronka,

Afryka. .
51. Łukjaniec Teodor, 1933. /P/ Teheran.
52. Łużna Bronisława, 6.11.32. :

dów /Halicz/, Teheran.
53 Łużna Stanisława, 20.11.24. 

dów /Halicz/, Teheran.
54. Łabędzki Bolesław, 17.7.02.

Teheran. .
55. Łagowski /Łapowski ?/

2.6.38. Kryszyn, Teheran.
56. Łańcucka

chowa, Teheran.
57. Łańcucka

Teheran.
58. Łańcucka

gródek, Teheran.
59. Łańcucka Teresa, 21.4.35. 

Teheran.
60. Latkowski Jan, 1929.

r°61. Łogowska Melania, 20.3.19. Nowy 
Świat /.poznańskie/, Teheran.

62. Łukaszewska Balbina, 31.3.09. Połock, 
Tt 63FaŁukaszewska Teresa, 17.4.39. Wilno, 
Tóhc ra ji

64. Luszczycka Stefania, 19.2.07. Prze
myśl, Teheran.

65. Łaba Maria, 2
Teheran.

66. Łachecka Czesława, 
Teheran.

67. Laniewska Irena,
Teheran.

68. Łapijska
Teheran.

69. Łabicka
Wilno, Teheran.

70. Łabińska
łogda, Teheran.

71. Łabińska
7-2. Łazarewicz Michał, 21.12.80. Mińsk 

Lit., Teheran.
73. Łączna Feliksa, 29.6.98. 

Teheran.
74. Łęczycka Felicja, 28.9.19.

Teheran. , . ,
75. Łobuszewska Stanisława, 

Łubkowszczyzna, Teheran.
• 76. Loin Stanisław, 1.4.35. Dmytrów, 
Teheran. , m

77. Loin Zofia, 7.5.04. Dmytrów, Teheran.
78. Łojko

Teheran.
79. Lojko

Teheran.
80. Łojko

Teheran.
81. Łopacińska Tekla,

szawa, Teheran.
82. Łopaciński Waldemar, 17.9.35. 

szawa, Teheran.
83. Łosocka Adela, 7.11.82. Stary 

Teheran.
84. Łozowska

Teheran.
85. Łozowska

Teheran.
86. Łozowska

Teheran.
87. Lozowski

szy, Teheran.
88. ■ ”

heran.
89.

heran.
90.

heran.
91. Łoj

Teheran.
92. Łukaszewicz

Zamosze, Teheran.
93. Łukaszewicz

rowce, Teheran.
94. Łukaszewicz

sze, Teheran.
95. Łukaszewicz

sze, Teheran. „
96. Łachman Zofia, 12.1.22. Syplów, 

Tc heran
97. Laniewska Anna, 19.3.05. Horodec, 

Teheran
98. Łapot Celina, 22.11.13. Bobiele, Te

heran.
99. Łaskarzewska

Wydranka, Teheran.
100. Łaszcz Janina,

Teheran.
101. Łatyszanok

Skaźń, Teheran.
102. Ławrenczuk

Teheran.
103. Ławrenczuk

Teheran.
104. Ławrenczuk
105. Ławrzyl Aniela, 12.9.05. Koralinka,
106. Łeszczej Rozalia, 19.4.19. Kalisz,

Teheran. „ ,
107. Łonzyńska Barbara, 4.3. 00.

szawa, Teheran.
108. Łopacka

Teheran.
109. Łopacka

T< llOU1Łopacka Maria, 1932. Podorka, Te- 
*“111 Łopata Franciszka, 16.8.28. Burdy- 
kowszczyzna, Nowogródek, Teheran.

112. Łopata Władysław, 1930. Burdy- 
kowszczyzna, Nowogródek, Teheran

113. Łopiński Zygmunt, 25.4.89. Włocła
wek, Teheran.

114. Łopuszyński Józef, 19.3.30. Deme- 
trów, Teheran.

115. Łoszak Zofia, 2.12.18. Radom, 
Teheran.

116. Łoś
Teheran.

117. Łoś
Teheran.

118. Łoś
lieT19. Łozińska Jadwiga, 18.7.33. Stanisła
wów, Teheran. oł • .120. Łozińska Wanda, 17.10.01. Stanisła
wów, Teheran.

276 Łukaszewicz Halina, 3.12.09. jNiżny 
Tagiełsk, Teheran.

277. Łukaszewicz Ignacy, 20.1.86. Dere- 
czyn, Nowogródek, Teheran. '

21B. Łukaszewicz Ksawery M ltola, 
23.12.38. Warszawa, Teheran.

279. Łukaszewicz Ksienia, 16.12.80. Za
mosze, p. Drohiczyn, Teheran.

280. Łukasewska Henryka, 7.7.91. Berez
niki. p. Złoczów, Teheran.

281. Łukaszewski Witold, 
Łuszki, p. Dzisna, Teheran.

282. Łukaszka Rozalia, 21.2.18. Skawa, 
p. Maków, w. Kraków, Teheran.

283. Łukawska
Teheran.

284. Łukawska
Kałusz, Teheran.

285. Łukawski
Teheran.

286. Łukianiec
Wilno, Teheran.

287. Łukianiec
Monastyrz, Teheran.

228. Łukjanionek Genowefa, 1.11.07. 
Pietrow’szczyzna, Teheran.

289. Lukianowicz Maria, 19.8.97. Wscho
dy. p. Drohiczyn. Teheran.

‘ 290. Lukianowicz Mikołaj, 3.5.00. Su- 
kacze, Drohiczyn, Teheran.

291. Lukianowicz Olga, 17.7.31. Su- 
kacze, Drohiczyn, Teheran.

292. Łukiński Roman, 24.4.15. Kanada, 
* * 293tnLukjań6ka Filomena, 2.2.04. Ku- 
czerje, p. Brasław, Teheran.

294. Łukomska Katarzyna, 7.10.08. Czer
wicą, Kurozwęki, Teheran.

295. Łukomska Zofia, 25.12.22. 
Czamkôv, Teheran.

296. Łukomski Jan, 16.5.83. 
n/Horyniem, Teheran.

297. Łukowska Barbara, 1933.
298. Łukowska Barbara, 17.12.17. Stol

pin, p. Radziechów. Teheran.
299. Łukowska Eleonora, .3.1.22.

szawa, Teheran. • . ,, ,
300. Łukowska Jadwiga, 16.6.40. 

rok, obł. Irkuck, ZSRR, Teheran.
301. Łukowska Helena, 1904.

Staw, Teheran. .
305. Luksza Helena, 3.5.26. Swisłocz, p. 

łówka. p. Augetów, Teheran
303. Łukowski Franciszek, 1895. Jurdy-

ka, Białystok., Teheran. ,
304. Łukowski Tadeusz, 1936. Placówka,

p. Dubno, Teheran. .
305. Luksza Helena, 3.5.26. Swislocz, p. 

Mrołkowysk, Teheran.
306. Luksza Henryk,

p. Wołkowysk, Teheran.
307. Luksza JJan, 

Bielsk-Podl., Teheran.
308. Luksza Lidia, 

Bielsk-Podl., Teheran.
309. Luksza Maria, ]

I heran.

121. Łozowska Jadwiga, 15.9.27. Hulicze,
122. Łozowska Jadwiga, 15.7.91. Kłeck, 

Teheran.
12'3. Lozowski Adam, 18.3.81. Dubiejski, 

Teheran.
124. Lucka Genowefa, 5.10.26. Smiło- 

wicze, Teheran.
125. Łucka Józefa, 12.12.92. 

Teheran.
126. Łucka Leokadia, 5.9.25. 

Teheran.
127. Łukaszewska Jadwiga, 

Zaborowe, Teheran.
128. Łukaszewska Kazimiera,

Huta Pieniecka, Tarnopol, Teheran.
129. Łukaszewska Maria, 11.11.32. 

Jasionów, Teheran.
130. Łukaszewska Maria, 1877. 

Teheran.
131. Łukowska Danuta, 12.2.31. 

Teheran.
132. Łukowska Helena, 22.5.95. 

Teheran.
133. Łuniew

Teheran.
134. Łuniew

Teheran.
135. Łuniew

Teheran. , . m
136. Lys Helena, 17.7.79. Janowice, Te

heran.
137. Łabędź Anna, 15.4.02. Warszawa,

Teheran. , __
138. Łabędź Aurelia, 2.1.34. Wola Kory

butowiecka, p. Krzemieniec, Teheran.
139. Łabędź Bolesław, 25.12.25. War

szawa, Teheran.
140. Łabędź Maria, 27.11.03 Koprzyw

nica, Sandomierz, Teheran.
141. Łabędź Mikołaj, 31.1.91. Warszawa, 

Teheran.
142. Łabiak Józef, 7.11.95. 

Bobrka, Teheran.
143. Łabiak Olga, 6.5.98.

Bobrka, Teheran/
144. Łabuś Adela, 17.6.37.

Nadwórna, Teheran.
145. Łabuś Bronisława, 3.12.14. Solot

wina, p. Nadwórna, Teheran.
146. Łach Stanisława, 14.4.22. Pawło- 

kowa, p. Brzozów, Teheran.
147. Ładyko I'— ,

Teheran.
148. Ladym Jan, 30.8.42.

Teheran.
149. Ładym

p. Rohatyn, Teheran.
150. Ładysz Irena, 14.10.32. Wesoła, p. 

Brzozów, Teheran. .151. Ładysz Wiktoria, 22.10.06. Wesoła, 
p. Brzozów, Teheran.

152. Łaganowska Danuta, 15.11.39. 
Nowo-Święciany, Teheran.

153. Łaganowska Halina, 15.5.15. Kielce, 
lei54l"Łagowska Marta, 8.9.11. Bednarów,

I Teheran
155. Łagowski Edmund, 7.2.30. Rypne, 

p. Dolina, Teheran.
156. --------

Rypne,
157. 

heran.
158.

, heran.
159. __

p. Kadisz, Teheran.
160. Łakińska Halina, 24.12.89. Cherson,

' 1ł16ia"Łan Elżbieto, 19.11.00. Podhajczyki, 
, p. Rudki, Teheran. ,

162. Łańcucka Henryka, 6.4.14. Lwów,
163. Łaniewski Daniel, 1931. Włodzi- 

, I mierz Woł., Teheran.
164. Łapińska Bożena, 14.1.38. 

łynie, p. Sieradz, Teheran.
165. Łapińska Sabina, 10.10.13. 

ków, p. Sieradz, Teheran.
166. Łapińska Wiesława, 9.8.39.

wo. p. Szeczurzyn, Teheran.
167. Łapko Walentyna, 18.3.25. Jednacze, 

D. Słonim, Teheran.
168. Łapysz Konstanty, 15.8.08. Grodno, 

Tołi^riin169. Łaszcz Mieczysław, 1931. Jawornik, 
p. Dobromil, Teheran.

170. Łaszcz Stefania, 1932. Jawornik, p. 
Dobromil, Teheran.

171. Łatyński Zygmunt, 12.5.28. 
lowce, p. Równe, Teheran.

172. Lawińska Anna, 30.12.27. 
zoryszki, Teheran.

173. Lawińska Barbara, 27.3.39.
nića, Łomża, Teheran-.

174. Lawińska Janina, 16.2.13. 
zoryszki, Teheran.J75 Lawińska Marri, 27.1.12. -M łostow, 
p. Sandomierz, Teheran. , „ q n

176. Lawińska Mana, 18.7.17. 
zoryszki, Teheran.

177. Ławiński Bogdan, 20.2.35. 
nica, Łomża, Teheran. , .

178. Ławniczek Felicja, 8.5.26. 
czówka, Teheran.

179. Ławniczek Stanisław, 1.1.97.
ka, p. Włodzim, Teheran.

180. Ławniczek Wiktoria, 1.10.05.
Kołodeskie, p. Łuck, Wołym J®h^an'

181. Ławryk I'll.1 ' 
Wielka, p. Dolina, w.

182. Ławrynowicz
Suwałki, Teheran.

183. Ławrynowicz
Suwałki, Teheran.

184. Ławrynowicz
Suwałki, Teheran.

185. Łazarewicz Olga, 6.7.00.
heran. „ ,186. Łazarewicz Zygmunt, 
Radzi-monty, Teheran. _ _ rx_

187. Łazarz
Teheran.

188. Łazarz
Teheran.

189. Łącka
Teheran.

190. Łączno T------- _■ ,
Hannover, w. Berlin, Niemcy, Teheran. , ,

191. Łęczyńska Halina, 19.8.19. Łódź,
192. Łęczyńska Wanda, 12.11.90. Kuty, 

w. Stanisławów, Teheran.
193. Loboda Bronisława. 27.11.277. 

Dobrzanica, Przemyślany, Teheran.
194. Łobocła Franciszek, 15.9.30. 

Dobrzanica, Przemyślany, Teheran.
195. Łoboda Józef, 31.10.92. Kobyle, p.

Bochnia, Teheran. .
196. Łoboda Julia, 11.10.00. Opalemska, 

p. Rzeszów, Teheran.
197. Łoboda Maria, 14.1.98. Trzciana, 

I Teheran.198. Łobzowski Wacław, 12. 4.10. Borys
ław, Teheran.

199. Łochańska Franciszka,
Pawłów, p. Radziechów, w. 
Teheran. ,

200. Łochański Franciszek,
Suszno, w. Tarnopol, Teheran.

201. Łochowski Józef, 19.1.26.
Tarnopol, Teheran. „ „ , „ -r, „202. Łochowska Apolonia, 2.2.10. Przj- 
byszówka, Rzeszów, Teheran.

203. Łoin Aniela, 20.3.31. Dmytrów, 
Radziechów, Teheran.

204. Łojko Stefania,
Baranowicze, Teheram

205. Łomaska 
Albert, p. Słonim,

206. Łomnicka
Teheran.

207. Łomnicka
Teheran.

208. Łomnicka
I Tchcrtin

209. Łoniszen Emilia, 30.12.00. Rajskie, 
p. Lesko, Teheran.

210. Lpnka Albina, 1931. Dębianka, w. 
Lwów, Teheran.

211. Łonka Maria, 1936. Dębianka, 
Teheran.

212. Lońska Zofia, 10.5.28, Granatów, p. 
Horochów, Teheran.

213. Łopata Teodozja, 16.7.11. Warszawa, 
• * 214. Łopato Emilia, 26.7.93. Dzewie-

I niszki, Teheran.

405. Łukawiecki Władysław. 8.2.27. 
Stryj, Teheran.

406. Luksza Zofia, 15.2.78. Grebolin, p. 
Kępno, Teheran.

407. Łyczkowski Adam, 14.10.26. Wola 
Lubomirska, Teheran..

408. Lączyńska ‘ 
wieś, Teheran.

409. Łączyński 
szawa, Teheran.

410. Łuczyńska
Teheran.

411. Łapiński Edward, 2.2.99. Łapikor- 
czaki, Teheran.

412. Łęczyński Kazimierz, 10.6.12. Kuty, 
w. Stanisławów, Teheran.

413. Łotecka Maria, 26.11.06. Milatyn, 
p. Kamionka Strumiłowa, Lwów, Teheran.

414. Ługowski Stanisław, 8.5.07. Kromna, 
p. Siedlce, w. Lublin, Teheran.

415. Lukasiewicz Aniela, 15.11.79. Koro- 
piec, w. Tarnopol, Buczacz, Teheran.

416. Łukaszewicz Janina. 9.9.12. Kożu- 
chowce, w. Nowogródek, Teheran.

417. Łuszczyk Wanda, 26.6.17. Kosów- 
Poleski, Teheran.

418. Luszczyński Stanisław, 
Częstochowa, Teheran.

419. Łaman Piotr, 29.6.73. Rudnia p. 
Wołkowysk, gm. Łyskowo, Teheran.

420. Łoś Elżbieta, 13.4.15. Hancłówka,
pow. Łańcut, Teheran. •

421. Łukomska Kazimiera, 5.3.04. Kra
ków, Podgórze, Teheran.

422. Łukomski Leszek, 18.9.34. Lwów, 
Łyczaków, Teheran.

1. Machalski Ar.d:
Afryka.

2. Macheta
Afryka.

3. Machniak
I Afryka.

4. Machniak
Afryka.

5. Machowska
Afryka.

6. Machowski
7. Machuta Jan, 5.9.29. Lubań, Afryka.
8. Machuta Waleria, 13.9.21. Lubań,

Af9ykMaciorowska Krystyna, 15.12.38. 
łogrody, Afryka.

10. Maciorowska
I łogrody, Afryka.

11. Maciorowska
I chody, Afryka.

12. Maciorowski
I łogrody, Afryka. 113. Macyszyn Albin, 1925. (f), Afryka.

14. Madoń
Afryka.

15. Majda
Teheran.

16. Majda 
Teheran.

17. Majda
I Teheran.

18. Majda
Teheran.

19. Majda
20. Majdak Łucja, 6.12.13. Chmielnik,

Teheran. _ , .
21. Majak Leokadia, 1931. (?), Afryka.
22. Makowska J 1

Teheran.
23. Makowska 

bajewo, Teheran.
24. Makowski .

Teheran.
25. Malinowska

I czów, Afryka.
26. Malinowska

I Afryka.
27. Malinowska

I Zarnówka, Afryka.
28. Malinowska 

szów, Afryka.
29. Malinowski

Afryka.
30. Malinowski

Afryka.
31. Maliszewska

I Afryka.
32. Maliszewska

Afryka.
33. Maliszewski

Afryka.
34. Mancewicz

Czarnoszewska, Afryka
35. Mancewicz 

szewska, Afryka.
36. Mancewicz 

bowa, Afryka.
37. Mancewicz

rzecka, Afryka. .
38. Marasek Stefania, 3.12.02. Lwów, 

Afryka.39. Maraszkiewicz Irena, 30.12.21. 
Opałkowice, Teheran.

40. Markowska Wincento, 1901. Rygiel, 
Teheran.

41. Marszałek 
binów Afryka.

42. Marszałek 
dyszcze, Afryka.

43. Marszałek
binów, Afryka.

44. Marczycka
I Teheran.

45. Martyniak
Teheran.

46. Martyniak
Teheran.

47. Maślanka 
szniki, Afryka.

48. Matejko
Teheran.

49. Matejko
Afryka.

50. Matejko
Afryka.

51. Matejko
Afryka.

52. Materejec
53. Materejec

Teheran. , .
54. Matkowska Apolonia, 22.10.99.

Jeziorany, Teheran. ,
55. Matkowska Irena, 2.12.29. Chrobrow,

I Teheran.
56. Mazur Franciszka, —.10.1914. Woło-

szków, Afryka. z ox
57. Mazur Zdzisław, 15.1.29, (f),

Teheran. . ,
58. Mazurek Franciszek, 19.12.96. 

Machówka, Afryka.
59. Mazurek Maria, —.5.98. Moroczno, 

'*60.  Mazurkiewicz Halina, 13.4.35. Wilno, 
Teheran.

61. Mądrzak Barbara, 1882. Przemy
ślany, Teheran.

62. Mądrzak Józef, 31.1.36. (f), Teheran.
63. Mech Stanisław, 23.7.27. Hołaczyce,

Afryka. _ X17 ...
64. Medyński Piotr, 1893, Woroniaki, 

Teheran.
65. Meller Mieczysław Jerzy,

Lwów, Teheran.
66. Meller Natalia, 24.1.07. 

Teheran.
67. Mączyńska Janina, 9.2.01.

Afryka. £ ,
68. Mączyńska Józefa, 26.5.24 Ostrówka, 

Afryka.
69. Micel Wiktoria, 1873. Wilno, Afryka.
70. Michajłow Piotr, 1927. Iwańczany,

Teheran. , .
71. Michalak Bronisław, 2.1.25. Sienkie- 

wicze, Afryka.
72. Michalak Genowefa, 16.11.04. Cho- 

daczków Wielki, Afryka.
73. Michalak Marceli, 17.2.41.

Teheran.
74. Michalak Olga, 14.2.02.

Teheran.
75. Michalczyk Anna, 20.4.13.

Teheran.
76. Michalska

Afryka.
77. Michalska

Afryka.
78. Michalska
79. Michalska 

deczno, Afryka.
80. Michalski

Afryka.
81. Michałkiewicz Alfred, 1931. /?/

Afryka.

Apolonia,

9.39.02. Kozłów,

12.4.07. Równe,

6.10.91. Lwów,

9.2.06. Orzów,

Teresa, 28.2.39.



Dodatek do Nr, “Polski Walczącej” z dn : 5.VI.1943.

POLSKI CZERWONY KRZYZ 
w Londynie

Zestawienia Bilansowe i Rachunków Działalności P.C.K. 
w Londynie za okresy czasu od:

1) . 13.VIII.1940 — 31.XII.1940
2) 1.1. 1941 — 31.XII. 1941
3) 1.1. 1942 — 31.XII. 1942

Polski Czerwony Krzyż należy do zespołu sześćdziesięciu trzech Stowarzyszeń Narodowych Czerwonych Krzyży. Rząd polski 
podpisał Konwencję Genewską i Haską w r. 1919 dzięki czemu Polski Czerwony Krzyż uzyskał podstawę formalną swojej działalności. 
Obowiązujący obecnie statut P.C.K. opiera się na Rozporządzeniu Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 1 września 1927 i Zarządzeniu Rady 
Ministrów z dn. 30.XI.1936.

Stowarzyszenie Polski Czerwony Krzyż pozostaje pod protektoratem Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej.

Na terenie międzynarodowym Polski Czerwony Krzyż współpracuje z Międzynarodowym Komitetem Czerwonego Krzyża w Genewie 
i wchodzi w skład Ligi Towarzystw Czerwonych Krzyży.

Działalność P.C.K. na terenie W. Brytanji rozpoczęła się w sierpniu 1940 r.

P.C.K. dzieli się organizacyjnie na : 1) Wydział Ogólny z Referatem Sióstr i Referatem Kulturalno-oświatowym, 2) Wydział dla spraw 
Polaków w Rosji, 3) Wydział Jeniecki, 4) Wydział Zaopatrzenia, 5) Wydział Finansowy.

Wydział Ogólny przeprowadza poszukiwania zaginionych i utrzymuje korespondencję za pośrednictwem Międzynarodowego 
Czerwonego Krzyża z Polską i innemi krajami okupowanymi. Pozatem prowadzi archiwum i kartoteki ewidencyjne.

Referat Sióstr opiekuje się personelem sanitarnym, pracującym w szpitalach wojskowych w Szkocji i na Bliskim Wschodzie, organizuje 
kursy dla Sióstr Pogotowia Sanitarnego etc.

Referat Kulturalno-oświatowy organizuje na terenie wojska świetlice i kantyny, prowadzone przez własny personel, zaopatruje oddziały 
wojskowe w bibljoteki i inne pomoce oświatowe, urządza wystawy i imprezy artystyczne.

Wydział dla spraw Polaków w Rosji przeprowadza poszukiwania i pośredniczy w korespondencji. Prowadzi archiwum i 
kartotekę ewidencyjną osób wywiezionych do ZSRR, oraz ewakuowanych stamtąd do Iranu, Afryki i Indii.

Wydział Jeniecki wysyła dla polskich jeńców i internowanych odzież, żywność, papierosy, leki, aparaty ortopedyczne etc. w trans
portach zbiorowych oraz pośredniczy w wysyłce paczek indywidualnych, korespondencji, prowadzi ewidencję jeńców, zasila bibljoteki 
obozowe książkami i podręcznikami do nauki.

Wydział Zaopatrzenia przygotowuje leki i materjały sanitarne, tworzy jednostki sanitarne połowę, ambulanse zwykłe i dentystyczne, 
czuwa nad zaopatrzeniem przychodni ogólnych i specjalistycznych na terenie W. Brytanji. Utrzymuje szwalnie bielizny dla jeńców oraz 
własne laboratorja i magazyny, przesyła transporty odzieży, leków i żywności dla Polaków w Rosji i na Bliskim Wschodzie.

Wydział Finansowy zajmuje się sprawami związanymi ze stroną finansową wszystkich Wydziałów P.C.K. Przyjmuje wszelkie 
wpływy i ofiary jak również dokonuje wypłat Centrali i wszystkich Delegatur P.C.K.

Polski Czerwony Krzyż może sprawować swą działalność w istniejących warunkach wojennych dzięki poparciu i życzliwej współpracy 
z Międzynarodowym Czerwonym Krzyżem oraz Stowarzyszeniami Brytyjskiego, Amerykańskiego, Kanadyjskiego Czerwonego Krzyża oraz 
Czerwonych Krzyży Państw Sprzymierzonych i neutralnych, Armji Polskiej, Rady Polonji Amerykańskiej i innych organizacyj polskich jak 
również licznych przyjaciół w całym świecie.

Polski Czerwony Krzyż rozszerzył również swą działalność poza granicami Wielkiej Brytanji na liczne kraje. Dotychczas P.C.K. 
zorganizował własne Delegatury w dwudziestu jeden państwach.

Uwaga : Szczegółowe sprawozdanie z działalności Polskiego Czerwonego Krzyża w Londynie ukaże się w oddzielnej publikacji.



Dodatek do Nr. “Polski Walczącej” z dn: 5.VI.1943.

BILANS

POLSKIEGO CZERWONEGO KRZYŻA w LONDYNIE na dzień 31 GRUDNIA 1940 roku»
AKTYWA: PASYWA:

I. Gotówka w Kasie i Bankach : £ s. d. £ s. d. £ s. d. £ 8. d. £ s. d.
Kasa : I. Wierzyciele :
Centrala P.C.K. 682 0 3| Sztab Główny N.W. 2.000 0 0
Delegatura P.C.K. Glasgow 6 8 6ł Miss Thomas — z rozliczeń 10 7 2.000 10 7
Wydział Kultur. Oświat. 286 14 7i
Wydział Zaopatrzenia 15 0 0 II. Sumy Przechodnie :
Ambulans Dentystyczny 12 6 9| 1.002 10 2ł Różne rozliczenia przejściowe :

Przesłane do dysp. Gen. Sikorskiej 437 10 5
Banki Wpłaty na pomoc rodzinom 8 0 0
Lloyds Bank Ltd. rach. bież. 7.904 10 6 Wpłaty na Kalendarz P.C.K. 11 15 4 457 5 9
Lloyds Bank Ltd. rach. spec. 108 1 0
Lloyds Bank Ltd. r-k $ 100.- 22 18 4 Nadwyżka Bilansowa :
Bank of Scotland, Glasgow 141 18 1 8.177 7 11 9.179 18 lj za czas od 13/8 do 31/12 1940 r. 12.215 2 llł

II. Dłużnicy : 1.249 0 3

III. Magazyn : 1.072 16 6|

IV. Ruchomości :
Centrala P.C.K. 1.207 4 5
Delegat. P.C.K., Glasgow 17 3 9
Świetlice 197 9 0 1.421 17 2

V. Sumy Przechodnie :
Różne rozliczenia przejściowe :

Wydawnictwa P.C.K. :
a) Kalendarz P.C.K. 1.048 6 6
b) Bajka Bogusławskiego 13 0 0 1.061 6 6

Wierzytelności okresu przyszł. 688 0 8 1.749 7 2

£14.672 19 3f £14.672 19 3ł

RACHUNEK DZIAŁALNOŚCI

POLSKIEGO CZERWONEGO KRZYŻA w LONDYNIE za okres od 13 SIERPNIA — do 31 GRUDNIA 
1940 roku»

WYDATKI: WPŁYWY:

I. Pomoc Jeńcom

II. Pomoc Polskim Silom Zbrojnym : 
Świetlice
Opieka nad Żołnierzem i pom. kult. 
Leki i materjaly sanitarne 
Samochody sanitarne (16 szt.) 
Ruch. Ambulanse Dentystyczne 
Różne

Pomoc lecznicza rodzinom wojskowych

III. Pomoc Indywidualna

IV. Międz. Czerw. Krzyż, Genewa

V. Wydatki Administracyjne :
Wynagrodzenia pracowników
Mat. piśm., porto, lokal, opał, etc.

Nadwyżka Bilansowa ;
od 13/8 — 31/12 1940 r.

£ 8. d. £ s. d. £ s. d. £ s. d.
6.182 18 6 I. Wpłaty i Ofiary na Pomoc Jeńcom :

Polskie Siły Zbrojne 5.516 19 11
Różni 2.397 16 9j 7.914 16 8ł

2.956 14 6ł
1.217 6 4| II. Ofiary na Cele Ogólne :

320 5 7 Rada Polonii Amerykańskiej 10.507 2 0
4.831 0 6 Różne Organizac. Amerykańskie 4.651 13 8

245 11 7J Różni 2.177 6 11 17.336 2 7
7 19 0

III. Ofiary w Naturze :
9.578 17 7f Związki Polskie w Ameryce 3.900 0 0

209 17 8 9.788 15 3j Różni 85 4 1 3.985 4 1

IV. Składki Członkowskie :
2.236 3 6 członków dożyw., wspier. rzeczyw. 88 17 2

253 12 7 V. Wpłaty na Pomoc Indywidualną 643 6 9

VI. Wpływy z Agend P.C.K. i Różne :
1.924 15 5 Delegatura P.C.K. w Szkocji 203 9 11

482 4 0ł 2.406 19 5j Ruch. Ambulanse Dentystyczne 9 14 6
Z przejętego majątku P.C.K. we Francji 2.902 0 7 3.115 5 0

12.215 2 llł

£33.083 12 3j £33,083 12 3|

Powyższy bilans i rachunek działalności zostały zatwierdzone przez Główną Komisję Rewizyjną P.C.K. — protokółem z dnia 11.XI.1941 r.



Dodatek do Nr. “Polski Walczącej” z dn: 5.VI.1943.
BILANS

POLSKIEGO CZERWONEGO KRZYŻA w LONDYNIE na dzień 31 GRUDNIA 1941 r.
AKTYWA: . PASYWA:

MAJĄTEK PŁYNNY : £, 8. d. £ s. d. £ s. d.
Gotówka w Kasach i Bankach : *

I. Kasy :
Centrala P.C.K. 909 0 2j
Wydział Kult. Oświatowy 9 5 11
Wydział Zaopatrzenia 10 0 0
Delegatura w Szkocji 242 2 lii
Ruch. Ambul. Dentyst. N 1 34 16 0
Ruch. Ambul. Dentyst. N 2 6 7 li
Dom Wypocz. Lotników 44 10 0
Dom Wypocz. Sióstr PCK. ' 6 15 7| 1.262 17 10ł

II. Banki :
Lloyds Bank Ltd. r-k bież. 4,659 2 10
Lloyds Bank Ltd. r-k spec. 264 16 6
Bank of Scotland, Edinburgh 9 8 1 4.933 7 5 6.196 5 31

III. Czeki do Inkasa : 5 0 0

IV. Papiery Wartościowe
w depoz. Bk. PKO N. York 5 0 1

V. Dłużnicy :
Delegatura P.C.K. N. York 2.112 9 3
Kantyny i kioski 553 7 li
Dostawcy — zaliczki 255 15 11
Różni 1.951 10 lii 4.873 3 3

VI. Magazyn :
Leki i mater, sanitarne 10.074 16 11
Odzież i żywność 7.775 2 9 17.849 19 8

MAJĄTEK STAŁY :
VII. Ruchomości :

Ruchome Ambulanse Dentyst. 1.506 18 3i
Przychodnie Dentystyczne 475 2 11
Przychodnie Lekarskie 125 2 0
Ruchome Kantyny dla Wojska 1.095 17 11
Radia w Świetlicach 259 15 6
Meble Centrala P.C.K. 676 12 7
Maszyny do pisania 370 7 10
Maszyny do szycia 198 4 5
Samochody 260 1 6 4.968 2 lii

VIII. Sumy Przechodnie :
Wynagrodzenia dot. 1942 r. 171 0 0
Koszty różne dot. 1942 r. 342 4 8 513 4 8

£34.410 15 101

I. Wierzyciele : £ s. d. £ s. d. £ s. d.
British Red Cross & St. John
London 8.763 13 10 •
Dostawcy różni 3.304 5 2 12.067 19 0

Różni 62 14 0
Depozyty 6 13 5 12.137 6 5

II. Ofiary w Papierach Warto- x
ściowych

(wartość ewidencyjna) 5 0 1

III. Sumy Przechodnie :
Wpłaty na pomoc indyw. na
rok 1942 1.417 15 6
Koszty dotycz. 1941 r. 13 10 0
Różne rozlicz, przejściowe 62 4 6i 1.493 10 0i

IV. Nadwyżka bilansowa :
Przenieś, z roku ubiegł. 12.215 2 lii
Za rok 1941 8.559 16 5 20.774 19 4f

»

£34.410 15 10j

RACHUNEK DZIAŁALNOŚCI
POLSKIEGO CZERWONEGO KRZYŻA w LONDYNIE za okres od 1.I.-31.XII. 1941 r.

WYDATKI: • WPŁYWY:

£ 8. d. £ s. d.
I. Pomoc Jeńcom i Internowanym

odzież, żywność, papierosy etc. 230.976 • 1 0i

II. Pomoc Polakom w Rosji
leki, mat. sanitarne, odzież etc. 37.829 13 6|

III. Pomoc Armii :
Świetlice 3.359 7 9j
Pomoc Kulturalna 1.231 12 10i
Opieka nad Żołnierzem 1.024 11 llj
Leki i materiały sanitarne 3.905 6 10i
Ruchome ambulanse dentyst. — utrzymanie 1.319 10 3
Przychodnie dentystyczne — utrzymanie 542 10 lii
Dom Wypoczynkowy dla Lotników 770 3 4
Dom Wypoczynkowy dla Sióstr P.C.K. 90 19 4i
Różne — malow. i naprawa samoch. san. etc. 206 9 8

12.450 13 U
Pomoc rodzinom wojskowych,

przychodnie lekarskie, pomoc lecznicza etc. 2.286 14 4i
Bursa dla studentów medyc. w Edinburgu 1.680 1 10i 16.417 9 4ł

IV. Pomoc Indywidualna
pomoc rodzinom, rodzinom poległych etc. 16.371 15 3

V. Propaganda 258 17 lii

VI. Międz. Czerw. Krzyż i Liga Czerw. Krzyży
opłaty członk. i koszty informacji 413 8 3

VII. Wydatki Administracyjne :
Wynagrodzenia pracowników 8.638 16 0
Mat. Pism., porto, lokal, opał etc. 3.496 7 9i 12.135 3 9|

Nadwyżka Bilansowa :
przenieś, z roku ubiegłego 12.215 2 llł
za rok 1941 8.559 16 5 20.774 19 4ł

•

•

£335.177 8 6|

£ 8. d. £ s. d.
Nadwyżka Bilansowa

przenieś, z roku ubiegłego 12.215 2 llj

I. Wpłaty, Ofiary i Dotacje na Pomoc Jeńcom:
Skarb Państwa 144.000 0 0
Polskie Siły Zbrojne 22.994 3 7
Różni 11.897 11 6ł 178.891 15 lł

II. Wpłaty i Ofiary na Pomoc Polakom w Rosji
Skarb Państwa 21.892 0 3
Polskie Siły Zbrojne 6.009 16 1
Różni 1.402 7 llj 29.304 4 3ł

III. Ofiary na Cele Ogólne :
British Red Cross & St. John War Fund 10.000 0 0
Rada Polonii Amerykańskiej 7.122 0 0
Inne Organizacje Amerykańskie 7.775 19 8
Fundusz Vice-Króla Indii 4.300 0 0
Fundusz Obrony Narodowej 2.507 2 5
Różni 1.540 17 0 33.245 19 1

IV. Ofiary w Naturze :
Kanadyjski Czerwony Krzyż 31.356 5 6
Polskie Siły Zbrojne 14.173 17 • 5
British War Office 13.258 6 8
Różni 5.468 18 10j 64.257 8 5ł

V. Składki Członkowskie :
Członków dożywotnich 90 0 0
Członków rzeczywistych 75 10 11
Członków wspierających 243 14 7 409 5 6

VI. Wpłaty na Pomoc Indywidualną : 14.683 9 6

VII. Wpływy z Agend P.C.K. :
Kantyny i kioski P.C.K. 977 9 8|
Delegatura P.C.K. w Szkocji 164 19 10ł . •
Ruchome Ambulanse Dentystyczne 85 17 0
Przychodnie Dentystyczne 44 10 0
Wypoczynkowy Dom dla Lotników 151 14 10
Wypoczynkowy Dom dla Sióstr P.C.K. 17 15 0 1.442 6 5

VIII. Wpływy Różne :
Dochód z imprez koncertowych P.C.K. 406 1 1
Sprzedaż znaczków-nalepek P.C.K. 169 9 2
Z przejętego majątku P.C.K. we Francji 152 7 0 727 17 3

• £335.177 8 6J

Pomoc Polakom w Rosji za wysłaną odzież, bieliznę etc.
Rożni za wydaną ,, ,,
Zapas w magazynie na dzień 31.XI 1.1941 r.

ODZIEŻ UŻYWANA
sztuk 27.651

„ 1.651
„ 13.277

sztuk 42.579

Od Różnych Ofiarodawców — odzież, bielizna, etc.
(w okresie od l.L—31.XII.1941)

sztuk 42.579

sztuk 42.579

Powyższy bilans i rachunek działalności zostały zatwierdzone przez Główną Komisję Rewizyjną P.C.K. protokółem z dnia 13.X. 1942 r<



Dodatek do Nr. “Polski Walczącej” z dn : 5.VI.1943.
BILANS

POLSKIEGO CZERWONEGO KRZYŻA w LONDYNIE na dzień 31 GRUDNIA 1942 roku
AKTYWA: PASYWA:

MAJĄTEK PŁYNNY : 
Gotówka w Kasach i Bankach :

I. Kasy ;
Centrala P.C.K.
Delegatura P.C.K. w Szkocji 
Ruchome Ambulanse Dentyst. 
Domy Wypoczynkowe P.C.K. 
Kantyna d/Żołnierzy, Londyn 
Referat Kultur. Oświatowy

II. Banki :
Lloyds Bank Ltd. rach. bież. 
Lloyds Bank Ltd. rach. spec. 
Bank of Scotland, Edinburgh

III. Czeki do Inkasa :
IV. Papiery Wartościowe :

w depoz. Bank P.K.O. N-York
V. Dłużnicy :

Należności zagraniczne 
Dostawcy — zaliczki 
Różni

VI. Zapasy :
Magazyn — leki i mat. sanit. 
Magazyn — odzież i żywność

Ampułkarnia — leki 
Tabletkarnia — leki

MAJĄTEK STAŁY :
VII. Ruchomości :

Ruchome Ambulanse Dentyst. 
Przychodnie Dentystyczne 
Przychodnie Lekarskie 
Ruchome Kantyny d/Wojska 
Meble i urządzenia biurowe 
Maszyny do pisania, liczenia 
Urządzenia Domów Wypoczynk. 
Urządzenie Kantyny Żołn.

Londyn
Maszyny do szycia 
Samochody
Maszyny i urządz. Ampułkami 
Maszyny i urządz. Tabletkami

VIII. Sumy Przechodnie : 
Wynagrodzenia dotycz. 1943 r. 
Dotacje i koszty dot. 1943 r.

£ s. d.

361 5 1
415 7 llł

48 15 4|
170 10 51

1 0 lł
* 9 5 11

£ s. d.

1.006 4 11

118.414 10 5

£ s. d.

119.420 15 4

15 0

5 0 1

15.936 11 4|

26.292 1 8ł

9.064 3 5

2.357 6 9

I. Wierzyciele : 
Dostawcy : 

British Red Cross & St. John 
British War Office 
Różni

Różni 
Depozyty

II. Ofiary w Papier. 
Wartościowych 

wartość ewidencyjna
III. Sumy Przechodnie :

Wpłaty na pom. jeńcom — na 
styczeń 1943 r.

Wpłaty na pom. indyw. — do 
wykonania w 1943 r.

Koszty dotycz. 1942 r. 
Różne rozlicz, przejściowe

IV. Nadwyżka Bilansowa :
Przenieś, z roku ubiegłego 
Za rok 1942

Według podziału na Fundusze: 
Jeniecki
Pomoc Polakom w Rosji 
Cele Ogólne P.C.K.

£ s. d.

4.512 5 4
32.200 0 0

2.708 4 9

£ s. d.

39.420 10 1

210 3 7
6 13 5

£ s. d.

39.637 7 1

5 0 1

31.546 17 7

101.887 8 llł

25.000 0 0

6.398 16 0
133 17 3

14 4 4

118.238 2 6
162 9 8

13 18 3

16.378 2 5
7.998 5 0

7.503 13 10
5.198 2 5
3.234 15 li 20.774 19 4i

81.112 9 7

24.376 7 5

1.272 18 5
642 15 10j

101.887 8 llł

34.699 6 0
13.923 19 9
53.264 3 2|

2.540 15 6j
753 17 6
196 4 5

1.395 17 11
937 5 7
859 3 6
422 15 0

414 1 Oj
262 12 3
325 1 6
464 18 11
491 10 3

2.062 16 9
294 10 0

£173.076 13 8ł £173.076 13 8ł

RACHUNEK DZIAŁALNOŚCI
POLSKIEGO CZERWONEGO KRZYŻA w LONDYNIE za okres od 1 STYCZNIA — do 31 GRUDNIA 1942 roku
WYDATKI: WPŁYWY:

I. Pomoc Jeńcom i Internowanym £ 8. d. £ s. d. £ s. d.
odzież, żywność, papierosy, etc. 284.437 0 9

II. Pomoc Polakom w Rosji
leki, mat.san., żywność,ośrodki uch. 27.405 9 9

III. Pomoc Polskim Siłom Zbrojnym
Leki i mater, sanitarne 5.810 8 4
Ampułkarnia, tabletkarnia-utrzym. 349 1 11
Ruchome Ambulanse dentyst. „ 1.804 10 4j
Przychodnie dentystyczne „ 746 5 6ł
Świetlice 3.336 5 ół
Pomoc kulturalna 416 14 0
Opieka nad Żołnierzem 1.315 8 8j
Dom Wypoczynk. Lotników 3.428 6 6

„ „ Sióstr P.C.K. 1.018 6 5j
” ,, Ofic. Mar. Woj. 816 11 7|
„ „ Żołnierzy 1.120 4 11

6.383 9 5|
Kantyna d/Żołnierzy, Londyn 792 7 10
Dom Lotnika, Londyn 133 3 4

„ Żołnierza „ 124 4 1 7.433 4 8f

Pomoc siostrom P.C.K. 138 8 2
Różne-reper., asekur. kantyn, etc. 194 13 0

21.545 0 3ł
Pomoc lecznicza rodzinom wojs-

kowych 3.962 19 7
Pomoc studentom medyc., Edin-

burgh 1.998 2 6 27.506 2 4ł

IV. Pomoc Indywidualna
pomoc rodzinom, rodzinom
poległych, etc. 38.730 17 5J

V. Propaganda 1.264 18 0
VI. Wydatki Administracyjne :

Wynagrodzenia pracowników 15.786 3 8
Mat. piśm., porto, lokal, opał, etc. 5.193 16 21 20.979 19 10i

Międzynarodowy Czerwony Krzyż 80 0 0
Przygotowawcze prace lekarskie 11 17 6

Nadwyżka Bilansowa
przeniesiona z roku ubiegłego 20.774 19 4ł
za rok 1942 81.112 9 7 101.887 8 llł

£502.303 14 7f

Nadwyżka Bilansowa £ s; d. £ ». d. £ s. d.
przenieś, z roku ubiegłego 20.774 19 4ł

I. Wpłaty, Ofiary i Dotacje na Pomoc
Jeńcom i Internow. :

Skarb Państwa 300.000 0 0
Polskie Siły Zbrojne 18.595 18 3
Różni 12.910 8 1| 331.506 6 4ł

II. Wpłaty i Ofiary na Pomoc Pola-
kom w Rosji ;

Skarb Państwa 15.250 9 7
Polskie Siły Zbrojne 22.133 16 0
Różni 12.470 13 2 49.854 18 9

III. Ofiary na cele Ogólne :
Rada Polonii Amerykańskiej 30.940 11 11
Różne Organiz. Amerykańskie 5.942 7 0 36.882 18 11

Organizacje N. Zelandzkie 4.824 2 6
,, Australijskie 2.000 0 0

Różni 4.618 5 2 48.325 6 7

IV. Ofiary w Naturze :
Polish Relief Fund 2.633 16 9
Holenderski Cz. Krzyż 1.972 9 2
Różni 4.146 0 8 8.752 6 7

V. Składki Członkowskie :
Członków dożywotnich 80 0 0

„ rzeczywistych 1.423 16 3
„ wspierających 957 14 9 2.461 11 0

VI. Wpłaty na Pomoc Indywidualną 36.876 18 6
VII. Wpływy z Agend P.C.K. i Różne :

Kantyny i kioski w Oddz. Woj. 997 12 10ł
Ruchome Ambulanse Dentyst. 102 8 6
Przychodnie Dentystyczne 86 16 6
Dom Wypoczynk. Lotników 1.364 0 9

„ ,, Sióstr. P.C.K. 251 6 2|
„ „ . Ofic. Mar. Woj. 290 18 7
„ ,, Żołnierzy 315 2 3

2.221 7 9j
Kantyna d/Żołnierzy, Londyn 220 14 9 2.442 2 6j

Sprzedaż znaczków-nalepek 122 7 1 3.751 7 6

£502.303 14 7f

DARY W NATURZE (ODZIEŻ UŻYWANA)
Wvslano na Pomoc Polakom w Rosji 1942 r. Sztuk 66.140 Zapas na dzień 1.1.1942 r Sztuk 13.277
Wydano Różnym » »> » 2.344 Otrzymano od Ofiarodawców w roku 1942 „ 74.918
Zapas na dzień 31.XII. 1942 r. „ 19.711 ____________

88.195 " „ 88.195

Powyższy bilans i rachunek działalności przedłożone zostały Głównej Komisji Rewizyjnej P.C.K. — dla kontroli i zatwierdzenia.



POLSKA WALCZĄCA — ŻOŁNIERZ POLSKI NA OBCZYŹNIE Str. 7.
To kiedyś właśnie ten sam felie

ton był winien, że nazwano mnie 
wrogiem kobiet nr. 1. Nie będę 
wracał do tych, starych spraw, nie 
pamiętam tych spojrzeń, przeszy
wających i okrutnych, którymi 
ścigały mnie czasem bardzo piękne 
oczy błękitne, jak polskie niebo, 
czasem czarne, jak węgiel. Był 
błysk w tych oczach, czasem były 
gorzkie wymówki. Nieporozumie
nie trwało dość długo, i jak to 
zwykle przekornie w życiu bywa, 
najwięcej żalu czuły te panie, do 
których zarzuty felietonu wcale 
się nie odnosiły.

Ale spuśćmy blackout na owe 
spóźnione “aktualności.” Sprawa 
“ kobieca ” została częściowo 
rozwiązana przez wypadki wojen- 
nć. Życie, jak zwykle, przyniosło 
najlepszy pomysł. Stworzono w 
Wielkiej Brytanii zapowiadaną od- 
dawna Pomocniczą Służbę Kobiet. 
Zaczęło się po polsku-, więc naj
pierw posypały się żarty więcej 
lub mniej dowcipne, po tym jedni 
byli za, drudzy przeciw, wresz
cie sprawa, jako sensacja dnia 
umilkła i zaczęła się praca, co
dzienna praca. Ściągnęły ze 
Wschodu transporty pierwszych 
“ Pestek.” Nazwa, choć niepiękna, 
przylgnęła, stała się popularna, 
przeszła nawet w biurokrację, 
w akta i papierki. Więc są 
“ Pestki.” Obojętnie, jak rzecz się 
nazywa, najważniejsze bodaj jak 
wygląda od wewnątrz. Bywały np. 
takie piękne nazwy ministerstw, 
a w środku nawet pestki nie było, 
tylko sama . . . lipa.

To jedno mogę stwierdzić z czy
stym sumieniem; w “Pestkach” 
lipy nie ma. Kto zna pewną ko
bietę /a zna ją bardzo wielu żoł
nierzy w Szkocji, którym cerowa- 

f ła skarpetki/ kto zna, powiadam, 
panią Marutę, stojącą dziś na czele 
P.S.W.K., ten wierzy, tak jak ja, 
że robota jest uczciwa, rzetelna. 
Niechże mi ona tego nie weźmie 
za komplement, a Wy Drodzy Ko- 

, ledzy i miłe “ Pestki ” za objaw 
“ kadzenia,” ale naprawdę nie mo
gę źle pisać o osobie, będącej je
dyną władzą wojskową polską na 
terenie Wielkiej Brytanii, o której 

Bes black-outu
“ Wiadomości Polskie ” wyraziły 
się pochlebnie, a sam Zygmunt 
rozśpiewał" się w hymnie pochwal
nym. Więc, uważacie — coś musi 
być “ na rzeczy.” Opozycja czasem 
ma rację . . .

Byłem kilka razy w tym obozie 
w Szkocji, gdzie dla obecnej i przy
szłej armii polskiej najlepsi in
struktorzy i fachowe polskie dru
żynowe /a jakże, mamy takie/ szy
kują prawdziwą polską “ pestków- 
kę ” w najlepszym gatunku — bez 
zalewania. Ostatni raz byłem dzi
siaj. Wróciłem przed chwilą i pi- 
szę mój felieton tygodniowy pod 
wrażeniem tej wizyty.

Właściwie stało się to, czegośmy 
wszyscy bardzo pragnęli. Na tra
wie przy tarczach strzelniczych, 
w czasie ćwiczeń w marszu, w sali 
wykładowej, spotkałem wiele, bar
dzo wiele znajomych pań z polskiej 
emigracji cywilnej w Wielkiej 
Brytanii. Przyszły porzuciwszy 
biura, czasem role małżonek do
stojnych mężów, inne wstały może 
prosto od kominka szkockiego, o co 
toczyliśmy bój. Jeżeli była wśród 
tych pilnie kontrolujących 
“ trójkąt błędów ” jakaś dawna pa
ni Nicnieróbska, której robiliśmy 
wyrzuty — niech przyjmie nasze 
gorące słowa radości.

Stała się rzecz ważna: wśród 
ćwiczących i zaprawiających się do 
dalszej służby ochotniczek pier
wszego kursu polskich “ Wafek,” 
spotkaliśmy tym razem znacznie 
mniejszy procent kobiet przyby
łych z Rosji, które mimo tylu cier
pień spełniły i spełniają obowiązek

obywatelski. Mimo ran w nogach 
maszerują. Przewagę stanowiły 
tym razem panie Polki z terenu 
Wielkiej Brytanii. Następny kurs 
zapowiada się procentowo jeszcze 
lepiej. To bardzo pocieszające.

Nie wiem, jak dla kogo, ale mnie 
jest to niesłychanie radosne tym 
więcej, że naprawdę, patrząc kilka 
godzin na ich pracę, powiedziałem 
— choć nie jestem znawcą — 
szczerze i pod wrażeniem : “ To 
jest nie tylko piękne, ale i dobre 
wojsko.” A ponieważ zgodził się 
z tym poważny instruktor męski 
w stopniu porucznika i w tym sa
mym stopniu przemiły komendant 
żeński obozu, więc widocznie mia
łem rację z punktu widzenia “ mi
litarnego.” Nawet doświadczony 
“ szef Halina ” uroczy wycho
wawca wszystkich dotychczaso
wych kursów przytakiwała poważ
nie i po męsku, choć z prawdziwym 
wdziękiem.

Patrzyłem długo z daleka w za
myśleniu na musztrę, wsłuchiwa
łem się w basowe głosy dwóch 
sierżantów-instruktorów, podają
cych komendy, w cieniutkie głosiki 
drużynowych żeńskich, manewru
jących między szeregami, podzi
wiałem takt i spokój kierowników 
oraz niesłychane skupienie ochot
niczek. I przejąłem się ogólną po
wagą, jaka towarzyszyła tej pracy. 
Słusznie instruktor mówił z entuz
jazmem o wielkiej ambi
cji i rzadko spotykanej 
pilności ochotniczek, jako 
o dwóch podstawowych elementach 
szkolenia, charakteryzujących pra

cę kobiety polskiej w P.S.W.K.
Marzeniem każdej z ochotniczek, 

daj Boże osiągalnym, jest skromne 
życzenie, by żaden z Polaków, 
a już koniecznie żaden z żołnierzy, 
nie lekceważył jej służby, nie śmiał 
się z jej munduru. Słusznie. Mun
dur jest ten sam, a służba ma cel 
jasny i wyraźny: pomóc żołnie
rzowi armii lądowej, lotnikowi, 
a wkrótce marynarzowi /tworzą 
się polskie “ Wrenki ”/, w przy
szłości pomóc w pierwszych trud
nych początkach odbudowywania 
sił zbrojnych w wolnej Ojczyźnie.

Mogę zapewnić ochotniczki, że 
“ wróg kobiet nr. 1.” nie śmiał się 
dzisiaj w czasie oglądania ich pra
cy. Coraz mniej będzie tego śmie
chu, bo to byłoby głupie. Trzy la
ta bowiem pobytu w Wielkiej Bry
tanii wpoiły w nas chyba głęboką 
wiarę w to, że mobilizacja całego 
społeczeństwa w wojnie jest poło
wą zwycięstwa. Wystarczy przy
kład kobiet brytyjskich, pracują
cych w fabrykach przemysłu wo
jennego, wystarczy przykład 
A.T.S.’u, czy W.A.A.F.’u czy 
W.R.E.N/u. Wysoka kultura Bry
tyjczyków nie pozwala dopatrywać 
się w pracy umundurowanych ko
biet niczego śmiesznego.

Jeżeli chcemy się koniecznie 
śmiać, to pośmiejmy się z tych, nie
wielu już chyba, polskich pań, któ
re tkwią jeszcze bezczynnie przed 
kominkami biletingowymi, a du
chem i przekonaniami w ubiegłej 
epoce przedwojennej. Tego rodza
ju typy wyobrażają sobie ciągle 
obóz “Pestek” jako beznadziejność 

WŁOSKI
Na ten bucik, Panie Generale, 
Potrzeba siedmiu kuponów. 
Generał mruknął: — Wspaniale, 
Nie pójdę po kupony do domu —

BUCIK
—My z wysp i fellows z dominiów, 
Amerykanie, Francuzi — to cztery,
Piąty — RAF, szósty — Navy
A siódmy ja — Montgomery.

ZET-EŁ

koszar z gołymi deskami na noc 
a sekaturą “ drillu ” na dzień. Pro
ponuję komendantce Marucie, aby 
zorganizowała cywilne wycieczki 
kobiece do tego miłego, schludnego 
domu, w kwietnym parku, “ some
where in Scotland,” by pochwaliła 
się czystymi pokoikami na kilka 
osób z przywoitymi łóżkami, niech 
pokaże te czyste umywalnie, wan
ny, jasny pokój rekreacyjny z wy
godnymi fotelami — a to wszystko 
celem “ odczynienia ” czarów ko
szar owych, których urok trwa.

Oczywiście niech nikt nie ocze
kuje zbytku i ioy szukanego kom
fortu, ale na pewno jest tam czy
sto, przyjemnie, wygodnie. Jeżeli 
to może przydać się na coś, to z 
ochotą stwierdzam, że wikt jest nie 
tylko polski, ale i smaczny, a ku
chnia, prowadzona przez dyżurne 
“ Pestki ” przy pomocy jednej siły 
fachowej. Więc i obawa o utratę 
siły witalnej odpada. Wy daj e mi 
się, że myśl wycieczki “ Pestko- 
znawczej ” jest najlepsza i zapew
ni na przyszłość pomyślną rekru
tację ochotniczek.

Ktokolwiek przyjedzie ulegnie 
na pewno temu samemu wzrusze
niu; niechno tylko zobaczy taki od- 
działek Polek, w zgrabnych mun
durach, ćwiczący sprawnie na 
szkockim trawniku, niech tylko 
padnie komenda “ Do przysięgi,” 
niech zerwą się jednym ruchem 
czapki z głów, niech wiatr rozwie- 
je czarne i blond włosy nad jas
nym czołem — a choćby to było 
tylko ćwiczenie przed uroczysto
ścią — serce uraduje się tym wi
dokiem i przemknie jak błyskawi
ca częsta myśl, codzienna: 
— “ Eh, żeby to tak nasi w Polsce 
widzieli .. .”

Zobaczą. Na defiladzie zwycię
stwa będą szły zastępy ochotniczek 
polskiej Pomocniczej Służby Ko
biet, po dokonaniu zadania wojen
nego, a do spełnienia nowych obo
wiązków w wolnej Polsce. I nikt 
nie będzie się śmiał z tych mun
durów. Będą ludziska płakali — 
z radości.

WIKTOR BUDZYŃSKI
O ŻYCZLIWOŚĆ WZAJEMNĄ 
Szanowny Panie Redaktorze, 
Chciałbym zwrócić uwagę na 

pewne zagadnienie szczególnie czę
sto spotykane w życiu codziennym, 
które daje ludziom wiele do myśle
nia, miandwicie chcę tutaj poruszyć 
sprawę uprzejmości, lub raczej 
“ friendliness ” /przyjacielskość/, 
jak Anglik by to nazwał — wśród 
Polaków.

Przed wojną żyłem przez pewien 
czas zagranicą. Doświadczenia na- 

. uczyły mnie cenić kraj w sposób ma
ło dostępny dla tych, którzy w nim 
żyli. Zbytecznę jest chyba po
wiedzieć, że dla Polaka żyjącego za
granicą każde zetknięcie z czymś 
polskim, z przypadkowo spotkanym 
rodakiem, gazetą czy napisem pol
skim urastało do wielkiego zdarze
nia; każdy Polak był krewnym, 
bliskim. Jeżeli rozpatrzeć zachowa
nie się rodaków z kraju, zapytać, czy 
wykazywali zrozumienie dla tej po
stawy i czy odwzajemniali się odpo
wiednio, trzeba by niestety stwier
dzić, że raczej nie. Cóż, dla nich Po
lak Polakiem, interes interesem, 
a jakiś patriotycznie przeczulony ro
dak zagranicą — najwyżej zawraca
niem głowy. A szkoda, bo nie ma 
chyba lepszego sposobu podkreślenia 
solidarności narodowej, niż odwza
jemnianie się w uczuciach tym, któ
rzy zachowują dla naszego kraju tak 
głęboki sentyment i to bez względu 
na szczególne warunki życia. Jeżeli 
należy tę wzajemność zalecać wzglę
dem obcych, dlaczego nie stosować 
tej wobec swoich?

Ciekawa rzecz. W toku mojego 
dość bogatego doświadczenia w ży
ciu towarzyskim i zbiorowym 
z przedstawicielami najrozmaitszych 
narodowości, nigdy nie spotkałem 
wśród Polaków ludzi zbiorowo tak so
bie na śmierć i życie oddanych, jak 
Hiszpanie /bez względu na stano
wisko czy warunki/, tak tylko o sie
bie i swoich dbających, jak Anglicy 
/zagranicą/, tak mistycznie przepo
jonych wiarą “ Vaterlandu,” jak 
Niemcy. Oczywiście w warunkach 
specjalnych, w armii lub niewoli te 
właściwości rozwijają się mimo -wo
li, ale w cywilu Polak mówi: ten 
Pan jest moim znajomym, a tamte
go nie znam, a ten to jakiś żyd, a ów 
był stróżem i t.d. — zawsze jakiś po
wód do niezadowolenia lub podziału 
na “ja” i “ty,” albo raczej na 
“ my ” i “ wy.” Co za głupota ! Czy 
naprawdę te wszystkie rzeczy są 
ważniejsze od faktu należenia do 
jednej zbiorowości, jednej rodziny 
i jednego kraju?

Śmiem twierdzić, że dopóki nie wy- 
rośniemy z tych dziecięcych właści
wości i wad, nie będziemy nigdy mie
li należytego poważania za granicą. 
Nie zamykajmy oczu na fakt, że 
mniejsze od nas narody, jak Czesi 
czy Grecy, miały przed wojną i mo
że ciągle jeszcze mają większe po
ważanie, niż Polacy. Brak nam po
wagi i równowagi, brak zmysłu od
powiedzialności i zrozumienia czym 
kraj powinien być dla narodu i jakie

Skrzynka pocztowa
jest jego znaczenie w święcie.

Teraz, kiedy każdy Polak jest po- 
trosze emigrantem, kiedy każdy szu
ka polskości i byłoby więcej powo
dów po temu, niż kiedykolwiek in
dziej, aby czuć solidarność w sto
sunku do wszystkiego co polskie, 
ciągle się jeszcze spotyka tę sztyw
ność w zetknięciach osobistych mię
dzy nami. — Czemu nie pójdziesz do 
tego czy owego klubu czy stowarzy
szenia ? — À, bo tam nikogo nie 
znam. — Czy to takie ważne?

Ostatnio zdarzyło mi sie, iż pod
szedł do mnie na ulicy jakiś przy
jezdny Polak prosząc o jakieś wy
jaśnienie, przy czym przeprosił mnie 
trzy czy cztery razy za tak bezcere
monialne podejście. Czy było to aż 
tak nienaturalne? Jestem pewny, że 
gdyby to zaszło między dwoma Ho
lendrami czy Belgami,'obaj bez żad
nych niepotrzebnych wstępów rozga
daliby się, może nawet odrazu na 
“ ty,” pomówiliby przy okazji o kra
ju, rodzinie i t.p.

Czytamy i doświadczamy często 
historyj z Polakami amerykańskimi, 
którzy ze wzruszającą miłością szu
kają towarzystwa Polaków z Polski 
i pytają o takie czy inne miejsca, 
których nigdy nie widzieli. Czy za
stanowiliśmy się kiedykolwiek, czy 
“krajowcy” byliby kiedykolwiek 
zdolni do takiej postawy i uczuć wo
bec kraju i współziomków?

Więcej jeszcze. W tej dziedzinie 
stosunków osobistych jestem nawet 
zwolennikiem reformy językowej 
i zastąpienia słowa: “Pan” sło
wem: “ Wy ” dla języka potocznego, 
jak we francuskim. Uważam, że to 
zbliżyło by nas bardzo między sobą.

Teraz na obczyźnie mamy okazję 
lepszą niż kiedykolwiek, dla pozna
nia charakteru i manier różnych na
rodowości. Mamy okazję wyciągnię
cia pozytywnych wniosków dla na
szego własnego zastosowania — je
żeli nie natychmiastowego, to w każ
dym razie — przyszłego, w szkol
nictwie i wychowaniu nowych poko

leń w kraju.
Uważam, że w oggle tak ważna 

dziedzina jak formowanie charakte
ru narodowego /raczej jego ulepsza
nie/ przez wychowanie, publicysty
kę i propagandę, jest u nas bardzo 
zaniedbana. A szkoda, bo mamy te
raz świetną okazję ułożenia planów, 
któreby w przyszłości pomnożyły na
sze niewątpliwe zalety — żywotność, 
pracowitość, obowiązkowość i polot, 
a usunęły wady. Jako naród jedno
lity szanujących się wzajemnie 
członków, mający poczucie zbiorowo
ści i świadomość własnego stanowi
ska w świecie, moglibyśmy dokonać 
cudów konstruktywnej pracy w kra
ju i zagranicą.

Mam nadzieję, że ci, którzy spot
kali się z tymi zagadnieniami wypo
wiedzą się w tej sprawie w duchu 
konstruktywnej dyskusji, choćby na
wet inaczej myśleli. Może ja się 
mylę? ‘ -

Mikołaj Woliński /Gibraltar/

Poradnik żołnierski
P/Sgr. Chu. R.A.F. Station. 

Wyjaśniamy:
1/ Rozkazem Naczelnego Wodza 

z 29.11.1940 ustalone zostały nastę
pujące warunki przyjmowania do 
szkół podchorążych:

a/ wiek, prekluzyjny—-38 lat z 
tym, że w braku miejsc w danej 
szkole pierwszeństwo mają 
kandydaci młodsi wiekiem,

b/ wykształcenie: ukończona
szkoła średnia oraz wyjątkowo 
6 klas gimnazjum starego typu, 
wzgl. 4 klasy szkoły średniej 
nowego typu,

c7 kandydaci — przed rozpoczę
ciem . szkoły—muszą przejść 
dwumiesięczną praktykę linio
wą w oddziałach,

d/ ponadto:
—muszą posiadać obywatelstwo 

polskie,
—ich, patriotyzm i lojalność 

państwowa nie mogą nasuwać 
żadnych wątpliwości.

—niekaralność za czyny niegodne 
z pojęciem godności i honoru 
oficerskiego,

—nieule^anie nałogom alkoho
lizmu i narkotyzmu,

—pełna sprawność fizyczna do 
służby frontowej.

Ukończenie szkoły i uzyskanie 
tytułu podchorążego jest wypełnie
niem podstawowego warunku wyma
ganego do mianowania oficerem.

2/ Zgodnie z dekretem Prezy
denta R.P. z dn. 12.III.1937 o służbie 
wojskowej oficerów — mianowanie 
oficerem na czas wojny może nastą
pić na jeden ze stopni, niezależnie od 
stosunku do służby wojskowej.— 
Oficerów na czas wojny mianuje 
Naczelny Wódz.

3/ Podoficer zawodowy nie może 
(■być przemianowany na oficera re
zerwy, jeśli nie ukończył szkoły 
podchorążych.
P.M. P/1Q Polish Forces

1/ Zgodnie z dekretem Prezydenta 
R.P. z dn. 12.III.1937 o służbie woj
skowej oficerów—osoby nie będące 
obywatelami Państwa Polskiego 
można wyjątkowo mianować ofi
cerami o stopniach honorowych, bądź 
też przyjmować do służby w wojsku 
i marynarce wojennej w charakterze 
oficerów kontraktowych. Uzyskanie 
stopnia oficerskiego przez te osoby 
nie decyduje o nabyciu przez nie oby
watelstwa polskiego.

Rozporządzenie Ministra Spraw 
Wojskowych do dekretu Prezydenta 
R.P. ustala, że oficerami kontrakto
wymi mogą być również obywatele 
państwa polskiego z tym, że:

—jako oficerowie kontraktowi
mogą być przyjmowani również 
oficerowie stanu spoczynku, re
zerwy, na czas wojny i w stop
niach honorowych,

—oficerowie kontraktowi pełnią 
służbę na podstawie umowy za
wartej w myśl obowiązujących 
w- tej mierze przepisów, regulu
jącej równocześnie sprawę upo
sażenia,

—oficerów kontraktowych można 
wyznaczać na stanowiska objęte 
składami osobowymi oficerów 
służby stałej, można też powie
rzać im funkcje po za składami 
osobowymi,

—nadanie oficerowi kontraktowe
mu wyższegó,stopnia może na
stąpić jedynie na podstawie 
nowej umowy.

2/ Nie było dekretu Prezydenta 
R.P. dotyczącego przemianowania

oficerów kontraktowych na oficerów 
służby stałej.

3/ List Pana nie zawiera szczegó
łowych danych, w jakim stosunku do 
służby wojskowej pozostawał Pan 
przed mianowaniem oficerem kon
traktowym. Prosimy o ewentualne, 
dokładne informacje.
T.T. P/30 B.

1/ Przypuszczamy, że podróż 
Pana na statku, który został storpe
dowany, miała charakter służbowy, 
jeśli tak było, mamy wątpliwości co 
do uprawnień Pana do odszkodowa
nia. Jeśli zaś odbywał Pan podróż 
jako osoba prywatna na własny 
koszt, pretensje swoje mógłby Pan 
skierować do właściwego towarzyst
wa okrętowego.

2/ W sprawie zaległego żołdu na
leży zwrócić się do swego przełożo
nego.
L.K.  P/1Q E. Polish Forces.

Występowanie podoficerów i sze
regowców bez spinaczy—poza służbą 
regulują zarządzenia Dowódcy I. 
Korpusu.
T.T. Polish Forces P/92.

Przesyłka pieniędzy na Bliski 
Wschód może mieć miejsce tylko na 
podstawie specjalnych zezwoleń mia
rodajnych władz brytyjskich. Do 
informacyj uzyskanych przez Pana 
nie możemy nic dodać.
Sgt. Oy.—R.A.F.

Na zapytanie informujemy:
ad 1/ Szczegółowych wyjaśnień 

udzieli Inspektorat Lotnictwa, Wy
dział Intendentury.

ad 2/ Adresy pism polskich na 
Środkowym Wschodzie: “Kurier 
Polski ” Bagdad, Akulia Str. “ Orzeł 
Biały,” Polish Forces, Paiforce 58. 
“ W drodze,” Jerusalem, Bezalel Str. 
House Valero.

LIST SZKOTKI
Redaktor “ Polski Walczącej,”
Na pomoc Polaków w Szkocji 

/1941 rV i w ostatnim czasie na po
moc Polaków w Rosji haftuję obrus 
z podpisami Pań i Panów, którzy mi 
dają pieniądze.

Chcąc mieć obrus bardziej intere
sujący, Pan Prezydent Raczkiewicz, 
X Biskup Gawlina, Pan generał Si
korski i siedem innych generałów 
polskich dało mi swoje podpisy 
i mam także podpisy Arcybiskupów 
Canterbury i York, Lady Montgo
mery, Mrs. Roosevelt, Premiera 
ChurchilPa, pana Edena, Sir A. Sin- 
clair’a, pana A. W. Alexander^, 
Lord Leverhulme’a i Lord Nuffield’a.

Teraz chcę podziękować serdecznie 
dziewięciuset ludziom, którzy mi po
mogli i powiedzieć im, że przy tej 
okazji została uzbierana suma £47.
— Z tej sumy £19.10.0 — zostało 
przekazane na Pomoc Polakom 
w Szkocji /1941 r./ a reszta £27.10.0
— na Pomoc Polakom w Rosji. Jesz
cze haftuję.

Wszystkim ofiarodawcom serde
cznie dziękuję.

Miss Norah A. Starrs, 13, 
Castle Str., Broughty Ferry, 

Angus /Scotland/.
x POŻYTECZNA KSIĄŻKA 
Do Redakcji “ Polska Walcząca,” 
Ucząc języka polskiego w Wielkiej 

Brytanii, stawaliśmy często przed 
zagadnieniem dania swym uczniom 
do czytania takich wyjątków z lite
ratury naszej, których język nie na
suwałby zbyt wielkich trudności. 
Chodziło o materiał, któryby łączył 
piękno naszego języka z jego prak
tycznym zastosowaniem. Wyszuka
nie samemu odpowiedniego materia
łu, wobec braku dostępnych pod ręką 
źródeł nasuwało ogromne trudności 
i powodowało dużą stratę czasu dla 
nauczającego. Dla tego z dużym za
dowoleniem należy powitać ukaza
nie się doskonałego wydawnictwa 
Firmy Lund & Humphries w serii 
“ Modern Language Reader,” opra
cowanych przez B. Wysocką wypi
sów “ Polish Reader.”

Wypisy te, opracowane przy 
współudziale prof. Rose, chyba naj
lepszego znawcy języka polskiego 
z pośród Anglików, mają służyć jako 
czy tanka dla Brytyjczyków, uczących 
się polskiego i jednocześnie mogą 
być z wielką korzyścią użyte przez 
Polaków, uczących się angielskiego, 
gdyż podają na końcu każdego ustę
pu, dokładne tłumaczenie na angiel
ski polskich tekstów.

Książka ta należy do serii wyda
nej przez Lund & Humphries w róż
nych językach i pomyślanej jako 
jeden ze środków zbliżenia się mię
dzy narodami.

Myślę, że “Polish Reader” na
daj e się doskonale jako prezent dla 
naszych Brytyjskich przyjaciół, u- 
czących się polskiego i w każdym 
razie winien znaleźć się w ręku żo
ny, lub narzeczonej polskiego żoł
nierza.

S. W. Kłodowski
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W załączeniu przesyłam Postał 
Order na sh.10 /dziesięć/ za mie
siąc Kłaj i czerwiec b.r. stosownie do 
mego pisma z dnia 30.IV. jako stałe 
opodatkowanie na pomoc dla polskich 
dzieci w Rosji.

Cz. Wielgus
* * * *

Bezimiennie: W. S. Churchil: 
Great Contemporaries. — F. S.: 
Między Marną i Loarą. — A. 
Fiedler: Kanada pachnąca żywicą.

* * *
Proszę przyjąć dla Polaków 

w Afryce: Basic English for Polish 
Students. — English by MacCallum. 
Method for teaching modern 
language by Berlitz /book first and 
second/. Złota chorągiew. — E. Li
gockiego.

J.B.* * *
Dotychczasowa suma zbiórki wy

nosi 1364 książek.

Zamiast prezentu na imieniny p. 
Julii Skarżyńskiej, na biedne polskie

PRZESZKOLENIE W DZIEDZI
NIE OBSŁUGI SAMOCHODÓW 
Wojskowy Instytut Techniczny za

mierza zorganizować przeszkolenie 
Kadr przyszłych kierowników gara
ży i stacji obsług samochodów i trak
torów. Program obejmować będzie 
konserwację i naprawę sprzętu, 
uwzględni również niezbędne wiado
mości teoretyczne.

W zgłoszeniach kandydatów, które 
należy kierować do: W.I.T. Kurs 
Garażowy, Vandon House, Vandon 
Street, London, S.W.l, należy po
dać:

1. Nazwisko, imię, datę urodzenia 
i dokładny adres.

2. Stosunek do służby wojskowej 
i stopień wojskowy.

3. Zawód cywilny i posiadane 
wykształcenie.

4. Odpowiedzi na pytania:
a/ Czy prowadzi pojazdy mecha

niczne — motocykl, samochód oso
bowy, ciężarowy, traktor.

b/ Czy posiada prawo jazdy, obo
jętne jakie i kiedy wydane.

c/ Czy posiada i w jakim stopniu 
znajomość :

1/ Ślusarstwa /obróbka ręczna, 
spawanie, blacharstwo/

2/ Obróbki maszynowej
3/ Działania silnika i mechaniz

mów pojazdu
4/ Elektrotechniki samochodowej, 
d/ Jakie posiada obecnie źródło 

utrzymania.
Od kandydatów nie są wymagane 

umiejętności wyżej podane, mają one 
jedynie na celu podział kandydatów 
na odpowiednie grupy szkolenia. Nie 
są stawiane zastrzeżenia odnośnie 
wieku kandydatów. Nauka będzie 
bezpłatna. Bliższe szczegóły podane 
będą po zebraniu zgłoszeń.

ŻOŁNIERZ POLSKI NA OBCZYŹNIE

Pomoc dla Polaków w Rosji : £8,885
dzieci, rozsiane w tułaczce po «wie
cie £5.0.0 składa,

M.B. mjr. pil.
* * *

Redakcja “ Polski Walczącej,”
W załączeniu przesyłam money 

order na kwotę £18. sh.9 i d.l /fun
tów osiemnaście, szylingów dziewięć 
i d.l/, którą “ Lwowska Fala ” prze
syła na pomoc dla dzieci polskich 
w Rosji — suma ta stanowi 50%, do
chodu uzyskanego z widowiska 
“ Polish Panorama,” zorganizowane
go w m.p. Batalionu Szkockiego.

Oficer Oświatowy
* * *

Dear Sir,
I enclose herewith the sum of 

£18 sh.9 d.l, which represents 5Q% 
of proceeds of the show of the 
“ Lwowska Fala ” “ Polish Pano
rama ” organised by “ Scottish 
Battalion.” This amount is designed 
by the “ Lwowska Fala ” towards 
the fund for Polish Kids in Russia.

At the same time we would like 
to express our thanks to the people 
of . . . for their kind help.

Education Officer of the 
Scottish Battalion

N.N. 6d. na Polaków w Rosji.* * *
Dear Sir,
I have pleasure in fofwarding 

herewith cheque for £10.2.0, being 
contributions received by- the Fife 
Branch of the Scottish Polish Society 
for the Polish Red Cross Children’s 
Fund. The donations have been re
ceived from the following:— 
Pupils of Beath Secondary

School, Cowdenbeath, Fife,
per Mr. J. E. Arkieson ... £6.0.0 

Pupils of East Wemyss
Junior Secondary School,
Fife, per Mr. T. G. Nichol
son ..................................... £3.0.0

Sale of stamps, per Dr. R. A.
Krause and Miss Christine
Krause .............................. £1.2.0

Total £10.2.0
Yours faithfully, 

Secretary and Treasurer.* * *
Dear Sirs,
I have pleasure in enclosing 

cheque for £10.6.1, this being 50% 
of proceeds of dance organised by 
the 1st Coy. Polish Engineers in aid 
of Alva Burgh War Relief Fund.

Please accept our warmest thanks

for your generous donation.
Yours faithfully. 

Treasurer
* * *•

P.T. “ Redakcja “ Polski Walczą
cej,”

W załączeniu przesyłam M.O. na 
kwotę £7 sh.13 d.10 złożone przez 
niektórych podoficerów i szerego
wych Pułku Przeciwpancernego, na 
fundusz pomocy polskim dzieciom- 
sierotom, wyewakuowanym z Rosji.

J.L. rtm.
II Z -ca D-cy pułku

* * *
Łączną sumę zbiórki w dzisiej

szym numerze £52.1.6 /słownie: 
pięćdziesiąt dwa funty, jeden szyling 
i sześć pensów/ przekazaliśmy Pol
skiemu Czerwonemu Krzyżowi.

Suma powyższa podnosi 
ogólną sumę zebraną do
tychczas na ten cel za 
pośrednictwem “Polski 
Walczącej” do £8,885.14.3 
/słownie: osiem tysięcy 
osiemset osiemdziesiąt 
pięć funtów, czternaście 
szylingów i trzy pensy/, 
28 dolarów kanadyjskich, 
5 i pół dolarów amerykań
skich i 15 czerwieńców.

NA JEŃCÓW POLSKICH . 
W NIEMCZECH

Prosimy o przekazanie na rzecz 
riców wojennych kwoty £1.7.0. 

plut. St. R.
kap. W.W.

LIST BYŁEGO JEŃCA

Zbiórka książek dla żołnierzy polskich na Wschodzie
Szanowny Panie,
Załączone książki przeznaczam 

dla żołnierzy polskich na Średnim 
Wschodzie.

Z poważaniem
Z. Wygrzywalski

Załączonych 6 książek.* * *
Szanowny Panie Redaktorze,
W załączeniu przesyłam 5 książek 

dla naszych żołnierzy na Bliskim 
Wschodzie.

Z poważaniem
Janusz F.* * *

Bezimiennie: Adam Kowalski: 
“Kierunek: Wisła!”

P. St. Żurowski nadesłał: X. St. 
Bełch — Papiestwo i Polska. Za
grody i wspólnoty. Sir Ar. Hurd — 
Walka o morza.* * *

Do Redakcji “ Polski Walczącej,”
W załączeniu przesyłam dwie 

książki Arkadego Fiedlera: 1/ “ Ry
by śpiewają w Ukajali.” 2/ “ Kana
da pachnąca żywicą,” z prośbą 
o przekazanie żołnierzom polskim na 
Wschodzie.

Z poważaniem
Jadwiga Szczepocińska* * *

kpt. Józef M. przysłał: “ 1000 słów 
po angielsku ” 2 egz. 

P.T. Redakcja “ Polski Walczą
cej”

Po szczęśliwej ucieczce z niewoli 
niemieckiej śpieszę najgoręcej po
dziękować w imieniu pozostałych 
leszcze kolegów i własnym — wszy
stkim osobom, które w jakikolwiek 
sposób niosły lub niosą pomoc pol
skim jeńcom wojennym. Pomoc ta 
nadsyłana w formie przesyłek kul
turalnych, żywnościowych czy odzie
żowych. miała dla nas zawsze nieoce-*  
nione znaczenie, zwłaszcza dla wielu 
tych, którzy stracili kontakt z rodzi
nami, lub też te ostatnie będące 
w kraju nie są w stanie nieść im sku
tecznej pomocy.

Najwięcej wyczekiwane przesyłki 
żywnościowe i tytoniowe przychodzi
ły do nas od Polonii zarówno z Wiel
kiej Brytanii jak Ameryki, Portu
galii, Francji, Turcji, czy Szwaj
carii. Oprócz konkretnej wartości 
odżywczej czy innej, zawsze wzbu
dzały one w nas z jednej strony 
wdzięczność a z drugiej dumę, że mi
mo rozłąki i tak wielkiego rozprosze
nia po świecie, wciąż nawzajem pa
miętamy o sobie.

Ale zawsze też niestety przesyłek 
tych było nam mało, zwłaszcza ostat
nio, gdy sytuacja żywnościowa na 
kontynencie stale się pogarsza a u- 
cieczka z niewoli z reguły ma mało 
szans powodzenia.

Dziękując więc jeszcze raz wszy
stkim ofiarodawcom na rzecz jeńców 
naszych w Niemczech apeluję:

pamiętajcie o jeńcach polskich 
w Niemczech.

Wiktor Sząńkowski

Tel.: CUN 1052.

bieżąca 
telefon, 
aię po 
polsko-

ZAPRASZAMY ŻOŁNIERZY 
POLSKICH 

do odwiedzania naszego sklepu, 
ofiarujemy: 

Wyroby skórzane i parciane. 
Olstry — Pasy wojskowe i t.p.

Noże — Trzcinki — Lornetki i t.p. 
COGSWELL & HARRISON, 

Rusznikarze, I68, Piccadilly, London, W.L

pokojach 
woda oraz 

Mówi 
kuchnia

Nakładem 
SKŁADNICY KSIĘGARSKIEJ 

z cyklu Biblioteki Narodowej 
Z. Krasiński: IRYDION 6/- 

„ „ PRZEDŚWIT 4/-
1, Atholl Place, Edinburgh

Registratory biurowe. Kałama
rze. Powielacze “ Plęx.” Papier 

do powielania.
Notatniki. Papier do nut. 
Koperty. Przybory biurowe.

MACFARLANE & DICKSON,
25, Castle Street, 

Edinburgh.

LONDON FLATS
37. Dorset Str. /przy Baker Str./, 

W.l
ofiarowuje:

UMEBLOWANE ORAZ 
NIEUMEBLOWANE MIESZKANIA

Tel.: WEL 3302

DUŻA FIRMA WYROBÓW 
POŻARNICZYCH 

poszukuje nowych wynalazków 
w dziedzinie gaszenia, zwłasz
cza za pomocą płynów niepal
nych. Zgłoszenia pisemne pod 
“ Gaśniki ” do Adm. “ Polski 

Walczącej.”

KTOKOLWIEK z zaintereso
wanych Polaków życzyłby sobie 
NOWY TESTAMENT lub 
EWANGELIĘ ŚW. JANA 
w języku POLSKIM proszę się 
zwrócić pisemnie do pana S.K. 
Hine, 110, Christchurch Road, 
London, S.W.2.

MUNDURY DLA OFICERÓW
Armii, Lotnictwa, Marynarki j Służb Kobiecych. 

Gotowe na składzie lub na miarę.
Wszelkie dodatki ekwipunku wojskowego

J. C. SMITH, LTD.
Przedstawiciel Burbery i Aquascutum,

91, LOTHIAN ROAD. EDINBURGH 3
137, High Street, Dunbar. 19. Bell Street, St. Andrews.

SPIS RZECZY :
Henryk Strasburger: Ideowy pod

kład wojny. — Zbigniew Grabowski: 
Szkic sytuacyjny. — Z tygodnia na 
tydzień. — M. J. Gordon: Nowości 
lotnicze. — Stefan Baszkiewicz : Jan 
Grudziński /I- Gdynia/. —- Z życia 
Armii Polskiej na Wschodzie /Kore
spondencje własne “ Polski Walczą
cej ” : Roman Fajans : Polski 
podbój Iraku. — Stanisław Janicki: 
“ Kurier Warszawski.” — Witold 
Domański: Wiosna w Assyrii. — 
Roman Fajans: Sukcesy w Bagda
dzie. — Polskie “ In which we 
serve.” /Julian Ginsbert: Żywot
O.R.P. “ Kujawiak.” — Tadeusz No
wicki: Jedna doba na “Błyskawicy.”/ 
— Wiktor Budzyński: Bez black- 
outu. — Zet-Eł: Włoski bucik. — 
Skrzynka pocztowa. — Poradnik żoł
nierski. — Pomoc dla Polaków 
w Rosji. — Na jeńców polskich 
w Niemczech. — Zbiórka książek dla 
żołnierzy polskich na Wschodzie. — 
Ryszard Pobóg: Przygody Walente
go Pompki /rysunki Mariana Wa
lentynowicza/. — Fotografie.

Po rozmowie z p. szefem, Służbę Pompka rozpoczął
Bardzo przykrej i długiej. Dziesięć minut po drugiej.

ESPLANADE HOTEL
2, WARRINGTON CRESCENT,

London, W.9.

We wszystkich 
ciepła i zimna
Centralne ogrzewanie, 
polsku. Doskonała 

rosyjska.

NAJLEPSZY SZKOCKI 
SAMODZIAŁ

oraz wszelkie wyroby z wełny: 
GREENSMITH DOWNES 

Edinburgh 
Damska konfekcja: 57, George Str. 

/naprzeciw Music Hali/ 
Męska konfekcja: 124, George Str. 

/West End/
Filia: 1, Bell Str., St. Andrews

Pan Czesław JEŚMIAN ma w re
dakcji list do odebrania.

Nie minęła na warcie Gdy nadeszła zalotnie 
Walusiowi godzinka, Zgrabna, młoda murzynka.

PRZYGODY WALENTEGO POMPKI Rysunki: MARIAN WALENTYNOWICZ

Racia—nrzvznat król-wariat Wobec tego będziemy Co wam jeszcze—rzekł Pompka— W tej to chwili, na szczęście,
Kładtr?ękę na seïcu- Bawić się w ludożerców. Przyjdzie dzisiaj do głowy? Przybył kapral służbowy.

WYDAJE WYDZIAŁ PRAC KULTURALNO-OŚWIATOWYCH MIN. OBR. NARÓD. 
Adres Redakcji (Editorial Offices) : 5, Portugal St W.C.2 Tel HOLborn 7600. I-e piętro. 
Redaktor przyjmuje w poniedziałki i wtorki od godziny 11-ej 13-ej.
Redakcja nie zwraca rękopisów niezakwalifikowanych do druku. , , r
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Po powrocie do koszar Izby chorych unikać 
Waluś przysiągł dwa razy Jak przeklętej zarazy.

Tekst: RYSZARD POBÓG

Ach, dear Pompka, krzyknęła? Jestem siostrą rodzoną 
Nie bądź taki zdziwiony, Afrykańskiej twej zony . . . !


